
lrO"l wyraził Z(lodę no ud•xioł w 
debode w Rod-zie Bez.p,ieczeńsl,w-a 
no 1emot wojny ,rańsko-1rc):ł<,iej, 
je-dl'lokie wykluczył prz.erwon~ og
ni-o dopoki wojsko irackie nie wy
cofoJq się ł ie-go te.ryt,orium. 

WALKI TRWAJĄ 

Soboto fe,sł 20 dniem wojny 
lróńsko-ir-ock;e,j. TrwOIQ zo:-ięłe wal 
ki no lądzie i w powietrzu. Do
wódz:\wo wojsk irackich pO<:foło, że 
samoloty irańsk~e bombordowały 
cele w południowym, śroctkowyrn 

i północnym Iraku. Rodio bagdadz
kie wv,stosowolo opel do mies-zkoń 
ców Ahwazu i Dezlulu w ii'ańsk,m 
Chuze-s~onie by opuścili obo m,o
sto i lNliknęli sklJ!l1<ów ich bombor-. 
dowoń oroz ostrzału artyleryjskie
go. Agencja Pars podało ncto
mios!, że 10 samolot-ów irackich 
2aoto\<.owoło w pi,ątek wyspę Chorg 

irańską bozę przeladu-nkow,ą ro
py noftowej. 

WIELKIE TRZĘSIENIE ZIEMI 
W ALGIERII 

z udziałem I sekretarza KC PZPR. 

oje ó zka a ada a tyw 
partyjno-Rospodarcz~go w Szczecinie 
Z A DANIA ~zczocińskiej wojcwódz 

k ioj organizacji partyjnej, ;za kia 
dów pracy, rolnictwa - wyni-

~ajqce 7. aktualnej sytuacji społecz
no-politycznej, uchwal VI Plenum KC 
partii, były 10 bm. tematem wojewódz 

Wykorzystać 

rezerwy 

kiej narody aktywu partyjno-gospo- t~wojącemu obecn:e usuy;o.r,iu pnzy-
darczego w Szczecinie. czyn i s'ku-t,ków n ~prow1<i'owości 

W obradach uczestnicrył I Mkre- trudności mu.si toworzyszyć rodykotna 
tarz KC PZPR STANISLAW KANIA. . poprawa funkcionowonio cc.leJ gospo.-

Noro.dzie prrewodniczyl I sekretarz darki. Głównym z-odon~m wszystkich 
KW partii Jnnuu Brych, ogni-w partii i odministrocji jest przy-

Dy·skutu-jqc o no;wo.inie.jszych i noj- wrócenie norm<J·lnego rytmu produkcji, 
pilniej~zych, rndonio:h kroju, por~ii w wydo~,a ; dob<Ze zorgonizowona pro
woru,nkach ziem: szczecińskiej - na- co oroz poprawo gospodarności. Jed
wią:rując d·o VI Plenum KC, ~tóre do- nym z pods!owow·{~h wc,runków po
konało oceny kryzysu społeczno-po- kono,nio trudności powinna slot sic 
Htyc-mego i gospodo~częgQ __ Qr_qz c.ha- konsclida::fo cołei partii oroz wszyst
raklcru .. lipcowo-sierpniowych wyda- kich luozi p·ocy wo-kół pro,,rornu o'.:!
rzeń, a także sytuoc;i Jaka powstało nowy zaprezentowanego przez VI Ple
w wyniku pororumień rządu z przed- ,,um KC 
stow:cielom: robot-niczymi Szczecino, 
Gdańsko i Jastrzębia, stwierdzono, iż • (Dokończonie 

,W .• ,, w 

Ppor. 1.11szex R0Jews1c1 prz)'JmuJe gra tulocje od najmł„d1,zych. 
L. Wróblewski 

Jesienny 

sztorm. 
Wschodni r.,ż przyn.ód na V.'y 

brze że , gdańskie picrwszy j~sienny 
sztorm. Siła wiatru wzrasta i o 
godz:. lO w podmuchach d,ochodzila 
do 8 stopni w skali B. Ulewne. de~z
rze od godziny ·5 ranc ł uniemożl;
wiają 11ormalną pracę w portach. 
Przerwano przeładunki drobnicy. 

W nocy wydarzyły się wypadki 
na morzu: W Zatoce Gdań~kid, a 
ściśle przy plaży koło Polanki Re
dłowskiej w Gdyni, wichura ze
pchnęła dwa jachty na mieliznę. 
Były to „Antypasat" i „Barbi''. Po- , 
mocy żeglarzom udzielił holow,ik 
PRO „Rosomak", ktory ~zczęśliwie 
ściągnął jachty z mielizny i doho
lował do basenu żeglarsk;egn w 
Gdyni. 

Wczoraj da północy trwa-la inna 
akcja ratownicza. Kuter „Wła-306' 
doznał awarii silnika na łowisku 
odkgłym o 30 mil od Roz~wia. S•a
tek PFO ,,Halny" odrfalazł i szczę
śli '.'.ie odprowadzi! jednostkę do por 
tu we Władysławowie. 

(\\ ś) 

ee ma es seree+wswasaa 

:;,"'I"'" położony 160 km na z.c
ch6d od Alg:eru i 50 ~,ni od brze
gów Morza Sródziemnego no:wie
dzito w piąlek rono wiefkie 12-s-e
kundowe tnęsicnie ziemi o s-,1,e 
7,5 stopriio w S!koii 9-slop,niowej. 
Ki'~o god-zin późrlie.j nastąpiło dru 
g;e, nieco slobsze, o sile 6,4 stop
n•o. Do c'lwHi obecnej włodize ol
g:erskie nie podoły licr.iy oftor. 
Oceriio sie jednak, że moi:e być 
od 5 do 25 ł}'s·ięcy zobHyct, i r·cm
nyc,h. 

Uroczysty konc-ert w Warszawie 

NAGRODA NOBLA 
W DZIEDZINIE MED YCYNY 

Instytut KC?rolinsil<a w Sztokho!
rr.ie jury nagrody Nobfo w 
dzied?inie medycyny, przymoł te-
9oroczną nagrodę Nobla profeso
rom Borujowi Benacerrałowi {USA), 
Jeanowi Doussetowl (Froncie) i 
Georgowi Snellowi (USA) z,o odkry 
cio dotyoz,ące budcwy powierzchni 
komórltowych uworunkowa11ych ge
netycznie, które regu-lu,jq r-eok•cie 
1 m mun ol og ie m-e. 

Tegoroczne ncgrodo Nobla wy

n-osi 890 tys. koron. Będzie on-a 
równomiern,e ooóziefOf'o wsród 
wymienionych noui<owców, którzy 
ot<rzymo.;ą ią ,o grudnia w Sztok
holn-iie. 

Z powodu roczne!:)O opóinienia 
wy li etapu Fabryki Opakowań w Bia
łymstoku, połowę zakupionych 10 gra· 
nicą ma:.zyn i urząd1eń postanowiła dy· 
rekcja zamontować w pomieszczeniach 
produkcyjnych i magazynowych. Poro

stale mas.zyny muszą czekać na zak oń• 

czenie budowy. Rozruch montowanych 
maszyn nastąpi w listopadrie br., poz· 
woli to no uruchomienie produkcji no
wych opakowań d!a przemysłu spoiyw
czego. Na zdjęciu: Zbigniew Trochimo. 
wicz i Ryszard Sychowski przy montażu 

laminarki. 

CAF - s;eńko - Telefoto 
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Ludowego Wojska 
Przed :n lały, 12 października 19-łl roku 1 Dywi'da Piechoty im. 

Tadeusza Kościuszki, która dala poczatek ludowemu Wojsku Pol· 
skiemu, stonyla u boku Armil Radzieckiej poJ Lenino na Bialoru. 
si swą pierwszą bitwę z wojska mi niemieckimi. 

Podniesienie bandery na ms. ,,Gen. l{.leeberg" 
OOZ~ACZE~I:\ 

DLA PllZODUJ.\LYCH 
ZOU,IERZY 

z 
W yróżllienie dla załogi 

~h 
a ru Pomor~za'' 

• 
I 

a 
armat 

W Ministers.tw:e Obrony Narodo
wej w \\"arszawie odbyła się . uro
czystość w:ęczenia odznaczeń pań. 
stwowych grupie kil:Cudzie,;cięciu ge 
nerałów. ofice:-ów, chorążych i Pod
oficerów 1.awodowych. Odz.naczen:a 
te przyznane w.stały p,.ze,z Rad') 
Państwa z oka.?.ji :l7 rocznicy po.w. 
stania ludowego Wojska Polskieg"J 
w dowód uznania ut wzoro'l:.·e oeł. 
nier:ie służby wo,ic~kowej, szc:zeg6l
ne os:ągnięcia w wykonywaniu o
bo,wią·zk,ów .!łużbowyrh. zaan:?;a,źo
wainą postawę polityczną 

' ' Jak już informowaliśmy, .,,,-c:rnrPij 
na .,Darze Pomorza" odbvła się uro
czvstosć uhonorowania zwyci~skiej 
1.a!~gi w „Operacji Za~iel 80''. Przy
pomi-namy, że .. Da:- Pomorza·• zwy
ci~żył w swojej klasie dużych ża
glowców na obyd"·u etapach a 
także zd'>byl „The Cutty s .. ~k Trop
hy''. 

'WiceaunistE Tadeusz Żylkowski 
'l':r~czył ?.ałodze puchar ministra -nfASS 
o st~nowisku ZSRR 
wobec konfliktu 

Irak- Iran 

Dz,ś w p.;łudnie w porciP gdyńs
kim przy .nabrzeżu Helskim w ba
zie kontenero,Yej odbyło się uroczy

handlu za~ranirznego i ii,ospodarki ste podniesienie bandery na semikon 
morski€j, a ncl:,~pr,;.e udekorował tenerowcu „General Fr. Kleeberg", 
n~a-·:, na ) ,\. ,oli.,m, odznaczenia- zbudowanym dla PLO przez Stocz-
mi państwo'.'. ,vm1 i :nnymi. nię im, A. Warskiego w Szezecini€. 

Kome!"dant fre~aty kpt. ż. w. Statek, podobnie i-ak dwa wcześ-
Tadeusz Ole!:ltmm:ic:-z otrzyma! n:ej przekazane dla PLO liniowce 
Krzy·i Kawalersk; Orderu Od:rodze- 1 J. f C d Korzenio\•,;s'·P' i A
nia Polski i Medal Kombji Edu'm-: ·: oze f' o~ra. " · K •• ·• ś 
ej. N'arodcn,ej. Złotymi Krzyżam. 1 oam l1ucktew1cz ma 17 245 ton no. 
Za~łL1gi odzn,iLzeni zostali: Lenn Ja nok,, jest t:niwersalnym drobmcow, 
nicki. Ft'lil..s .fanidd. Paweł Ko- cem przystoso·.,,;anym do przewozu 
towski. Slanis!aw Racnń5ki. Si'c'brny · . . .. 
mi _ .,Hrn~law Luk,1.~·ski, W ojciech zarówno konwenc.JonalneJ droon:c'i, 
Rckinn:k. Edmund Wójcik. Tadeusl ładunków chłodi:o!1ych i mrożonych 
Popiel. llonilal'y Jarom owski i Adam w kontenerach, olejów jadalnych, 
Krakos, a Brązowe - Stanisław tłuszczy technicznych i chemika
Hinc, :'\Jarrk Orkus:r. i Bronisław liów. 
Walnak. Złote odznaki ,,Zadużony 
Pracownik i\lor.:a" otrzymali Zhi- I ,;General .Fr .. Kleeberg" został ws 
gniew C:q:an i Józef Sajnar:a. Po- posażony w dwa silniki „Pielstic
nac!to c~lonkowie załogi ,otr-:rm_ali ka" 0 łq-:,nej mocv 33 tys. KM ze 
~rP.brne 1 b ,11.owe odznaki „Za,iu- .. ,.,.·.,t hlo\ .. ;ck'I?' z„c,cty·• które 
żonv Prac:o,\!lik 1\Iorza'', a cala s J' OC, ,, ' ' " • ., · ' 

wlo"ga „Darc1" i kpt. T. Olechnowicz pozwolą mu na rozwijanie ek,ploa
odznakę „za~Ju:.:ony Działacz Z-e- tacv;ne1 szybkoki 23,5 W(!z!a. Bę
gla~~twa Pols kier; i'. Pod0b:1ie ,.Dar' dz,e to w z,,,ązku z tym jeder, r. 
i jeg1, k.1~1cndant otrzy1vaii rnedait> I ... ,. . . , "' 6., . PI 0 . ,Za zaslug1 ct:a :\lary'1;Hk1 v:ojen- na.1s .. vu'izlch t«,k ,, VI, , • 

nej''. \\ .s. 

W.śród dzisiej~zych gości na uro
czysto:k: n:i.iwaini~szą osobą b:rla 
matka chrzest.Tła statku Anna Klee
berg - wdowa Po jedynym synie 
ll.~nerała Franciszka Kleeberg;i. 

Statek w ~wój dziewkzy re1s pod 
do'\!.<ództv. _m kp!;. ± w · Jer:r,ego Rae11 
kowskirgo w:vplywa do Aus•nli1 za 
wi.ia.i<'l<' po drodze do Hamburga, 
Rotterdamu, Rouen i Lizbony. 

(wś) 

Polsko-radziec ie rezmow 
o współpracy gospodarczej 
i naukowo-tec~nicznej 
Do Wars7,a-.,,y przybyła wczoraj ra 

dzie~-ka dele~acja J.(ospo<larcza z za 
stępeą przev,cdniczącego Rady M;ni 
strów. przewod:iiczącym Państw1n;e 
go Komitetu Plan,:iwaaia ZSRR -
Sikołajem BajbakQwem. 

10 bm. ro;~poczęte zostuły w URM 
ru;,,mo\'\"y na tf!mat v,,~;.łow_vch pro
blemów, współpracy l!:ospodar:::ze.i i 
naukowo - tecimiczne1 m:1;:dz,,. PHL 
i ZSRR. RGZffiO',\'Offi przewodn.ic-;;:y! 
czlnnek Biura Politycz.ne~o KC 
PZPR, premier-- J,jzief Pińkowski. 

W rozmo·,,,ach uczestniczyli: czło
nek Biura Politycznego, sf'.'kretarz 
KC PZPR - Stefan Ol$zowski, czło-

nek Biura Pol1tycznel(o KC PZPR, 
wicepremier· )lieczysław J aicidski 
ora:r. wicr,premierz.v Henryk Ki!jiel 
i Alliksandl•r Kopeć. Obeeny hyl am 
basador Z.SRR - Borys .\ristow. W 
rozmowa~h uczestniczyli ek;:perci o
bu stron . • 

P:-owadz.ono również rozmuwy w 
Korni~ji Pla:10•.\ania przy Rad1. e Mi 
nistrów. Dokonano wymianv infor
madi o svtuacji gospodarcze.i w Pol 
sce i ZSRR oraz wytyczono kierun
ki prac· nad koordynacja planów na 
rok 1981 i na lata 19}Jl-1985. 

Rozmowy będą kontY!luowane. 

Zakłcdy lto,ncsntrol6w Spo2ywc1ych 
w $1::awinle (woj.· krakowskie} są zna
nym i cenionym producentem maka
ronów, piecąwa 1.okl•rnłczego i ka
wy „Inki". Obecnie, d:i:ięld dostawom 
cukru. ,. . bleiq::ej kampanii łatwiej bę

dzie utrzymać daisH rytn,iczne wy• 
konywonie planowanej produkcji. 

N.i:.: pakowania herbatników. 
" CAF - Maciej Soehor 
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W niedziele w 
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olskieg~ 
Ak.tu deko.racji dokonał człono. 

B~u:a Po,H)·cznego KC PZPR. mi 
n i,sl.er obrony narodow.?-j gen •arm,i 
Wojciech Jaruzelski.' '; ' 

WPI1'Y UÓ HO'\'ORO\\ EJ 
KSU,~GI czy,O\\' 
ŻOt.,,IERSl..:ICII' 

Z;:;odinie z wielolE t :>ią t.-ud Y"jc;, \'. 
M;nisterstwie Obrony Narc.J-;,-.,,..?j erl' 
była się uroCZ)'StJsC wp.s,;.n a d 
Hon.orowej Ks:Ggi Cz:i,Pów Zołrii.?r 

1 
skieh kolejne1 grury żołnierz 
prac-m,vników cy\\ ilnyc.h W"J~.:!·1. 
Którzy \\ yróżna-n: zoistc...i w t E 1 
spooob za wzo,rową shżbę i p ·acę I 
\\ silach zbrojnvch PRL. 
KOXCERT W TEATRZE POLSK1' 

W WARSZAWIE 
W pr-zedRc''1m 37 r'>rz!' , y ;ow

stania ludo"wec;o V.'01. "1 Polsl{i..>1rn 

,,, 

(0okońc:z:enie na str. 2) 

Powódź 
Ba11gkoku 

Jak pisze agencjo TA:SS, w o~ta
tnich dniach w l:SA publikowane są 
informacje i oświadn.enia ofiejal
nych osobistości różnego szcr.ebla, 
nawet najwyższego, w których po
dejmuje się próby przedsta\';iania w 
fałszywym świetle :.-tanowi.oka ZSRR 
v:obec konfliktu ira11sko-irackiego. 
Su~eruje się przy tym, że Zwia·wk. 
Radziecki mógłby ingerować w ten 
konflikt. Za,\ Stany. Zjednoczone wy 
stąpily rze,rnmo z jakimiś „ostr;.C>ż·:!
niam,'· w tej sprawie. Jest w świa
dome przeiriaczanle faktów. Pr-a,nia 
jecit taka ze •,0 \daśnie Zwiąu·k Ha 
dziecki przestrze,;-:ał 'CSA pr:t.rc>cl in
gerowaniem w konflikt. ZSHR był 

i jest zdecydowanie orze::b.'nv rn'. -
s:aniu siQ kogokolwiek - czy to 
wielkich mocarstw. ezy hnych 
krajów - w konflikt irańsko -
iracki. Związek Radzircki opov,-iadJ. 
się za jak najszybszym u,egulowa
niem tego konfliktu, za położPniem 
kresu rozlewowi knvi. za tym, żeby 
Iran i Irak rozwiązały swe proble
my drogą rozmów, śrndkami potityc:,, 
nymi. Wszystko to niedawn<J zos~alo 
powiedziane raz ie~zcze Przez LP
onida Breżniewa podczas wizytv w 
:~SRR. prezydenta Syrii, Hafeza Asa
da. 

Tu·rniej najmłodsz eh szachistów1 

fot. M. ZQrtecki 

QMA+Wi&łSFIW&©i&SMiii • WZWIIIW Jllll 

Rzuciła go przyjaciółką, więc pozostał w kraju I 

• • ozy 

' W toczQcym sie przed sądem woje- rz·ys!oniem przez niego z prawa odmo dowlono-Mieszl<an:owei mieszkanie: dlo 
w6dzkim w Worszowie procesie byłe• wy składania wyJośnień. Odczytane· córki K. Tyrańsi(:ego w zom1o'l 10 la
go dyrektora naczelnego „M,neilu" - ostatnia przez sod zeznania, aotyczy- pówkę w wysol(ości 6 tys. dolo-rów jole 
Kazimierza Tyrońsktego trwa odctyty ly gl6wn;e okoliczności załatwienia tet otrzymonio przez K. Tyrań,kie~o 
wanie zeznań złożonych prtez o:;icor- przez Tadeusza K. - byłego wicedy-
i oneQO w śled1tw111, w związku ze sko rektora Nauczycielskiej Soółdzieln~ Bu- (Dokończenie na tłf. 2) 

W 1 edz~,d~,' 12 'am .. o l'!odz. 9 w 
>POl k; ~i s ,OI<> '1r 8 ,07,pO.::z:,a ,;ę 

el•mir a,'jE< !Il _Tt.:r!1i,-:ju Sz.achow,:>go 
NaimłrtJ.,;, h .. Ta\entv 81)" P:·zFd-

sf~,,,;ziec u temu patronu iE' .. Wie
czór Wvbrzeża ··. a e:osoodarze:n im
nrez.v if';'t K:erowni< two , .. ósemki'\ 
którei dvr,~kLr mgr Jórł"f GolN: 

, .. 

zainicjował je;;ie'1lle spotkani.;,, mło-
dych :.1.ac histow. l\."ybrzeża. 1 

Jak w roku ubier{lym. ooróc-L or- j 
rranizator6w nagndv dla zwyc ez., 
eów • prr.nwtowuie Gdań~-ka Gra,· 
Liczbowa ,,Jant~r'' Natomiast _Miej 
ski Ofro-dek Spor[ 1 i Rekreac ii w 
S'JrJIX'.ie ufunduje ou-:har ... dla tr'.Pch I 
najlepslych zespołó,\·. O p~nktac ji 
dr.;ż.vnowej zadecydu.ia w,:1:ki orzo 
duiacych szachistów z każde.i :?~u
py \Viekowei w ocszcze,;,:ólnych cta
ooch rozgrywet. Etill"..ina~ie przepro 
wadzoi1e zo;;tana -- jak porzedn~o 
- evsiemem. każdy z . każdym. 

Startować moe:a uczniowie szkól 
podst;;wowych, a także przedszkola 
k:, D1,ja2ed na W'>zntkie sootkania 
na irn,zt własny. Dotyczv · to rów· 
nież ucze~tników konkursu o1asty
czne"o o 'tematyce szachowej. 

Prace na knnkur.s plastvczn,· na
leży przywieźć ze sobą w dniu elirrii 
nacji. . 

Natomiast szachiści ocżek'.ijacy 
na ukończenie D8.rtii orz:ez nas•e"J~r 
go partnera, moe:a \niać > ud?.ia! \\' 
konkur,ie rozwiazywania zadań sn 
cho•Nvch. Ta konkurencja cieszyia 
się zwvkle dużym z.ainteresówaniem 
a zwłaszcza naimlodszych uczestni-
kó\v. , 

"l•rwuy inieo w. Szwajc;arii. Nojwl ękuą . uciechę ze wczesnej, nlespo- Trzeda list~ 11c1e11tników ~ie.u-
d.tiewon• i 1lmy moją ei:zywlkie dii•c L Nz.: cienko pokrywo śniegu w Len- czam:v n& strMtle ł 
zer Heicle. CAF - AP - Telaloto • :'!1.L 

Silne deszcze , monsunowe, jakie 
spadły no stolicę Tajlandii Bangkok, 
spowodowoły powódź. W całym ri'eś
cie zalane z<>stały ulice. 

CAF - AP - Telefoto 
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Pogoda na -jutro · 
.Jak intorm1t.le dyfurny synoptyk i:dtll 

~kie11:o Instytutu !\leieoroJoi:ii i Gospodar 
kl Wodnej, .Jutro zachmurzenie będziP 
dute I Opad"' deszezu, Temperatura orl 
I do 10 st. C Wiatry póln0<'nO-wschod 
nie. umiarkowane 1 dość silne. Or!ellta, 
r.v,lna na nlrdziele: mie.iscam1 opal!, 
d<'szczu. 'Iempf"ratura bez zmian 
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37 rocznica powstania 
Ludowego Wójska Polskiego 
(Ookcńc;zen~ :re str. 1) chłubne karty z his,torii pol,sko-ra

dtieck<iego braterntwa broni z.rod>zo-
10 bm. odbył się w Te.a,tru Pol. nego w latach II wojny światowej 
:-kiim w War.szawJe uroczysty kon- mówca pod~reślił, że żołn,ie;rze ra
cert zorganizowany pr~.z OK FJN d,z:eccy, wszy,scy Judzie Kra.iu Rad, 
i GZP WP. dumni są z bojowej chwały żolnie-

Prz.ybyli: gen armii Wojciech Ja. rzy ludowe.E(o Wojska Polskiel!;o, 
ruzelski, Alojzy Karkoszka, Tadeusz którzy dziś ze wszystkimi armiami 
Grabski; reprezentan:ci stronnictw w.spóLnoty socjali.styczmei pełnią 
politycznych członkowie r,ządu, a wierną służbę na straży pokoju 
wśród nich minLster spraw wew- so.cjalizmu. 
nęt.rz.nych ".\Jiroslaw Milew5ki, d-Lia- Z okazji 37 rocznicy LWP orze. 
łacze organiza.tji społecznych i mło kazał polskim towarzy..szom brom, 
d:ie·żow~·,ch. ŻY•Clenia dalsz"ch sukce,sów w do-

Na sali miejsca zajęli ucz.e.;;lnicy sko,na.le,ni,u mistrzo.st\1.;a bo.iov„ego 
walk o wyzwolenie n.arodl)we i <00 w realizacji zadań wy,rnaczonych 
łecz..ne, wśród nich wic:e,prez.es 'Ra. przez partię w dz,ieckinie obrony 
d;v Naczelnej ZBoWi,D, prezes NIK socjalizmu i bezpieczeństwa e;ranic 
,\Jieczyslaw Moczar. oraz: kontynua Polski Ludowej. 
tony chlubnych tradycj,i bojow~·ch 
- żołnie,rze naszych sił zbro.inych, SWIĘTO WOJSKA POLSKIEGO 
,dórzy dziś odnią zaszcz.ytna służ. NA WYBRZEŻU 
be dla dobra socjali stycznej Ojczyz 
ny. Licznie reprez.entowani b:vli 
prz!'dstawkiele stołecznyc•h zakła
dów pracy i instytucji. 

Przybyli· -członkowie dowód:::-twa 
północnej i;rupy wojsk Armii Ra
d~ieckiej. Obecni byli szefo.wle i 
członkowie placówek dyplomatycz
nych, a wśród nich ambasador 
ZSRR Borys Aristow. Obecny był 
przedsta wicid nac:zelnego dowódcy 
Zjednoczonych Sił Zb~o.inych 
pa11stiw - stron Ukłardu Warszaw-. 
skie.e:o J;(en. armii Afanasij Szczc
glow. 
Zabierając alos wicemin. obrony 

na,rodowej, gen. broni Jó7.ef Urba
nowic,; podkre~!ił. że siły zbrojne, 
których najwyżs,z:,m powołaniem 
.i<'.,t służba na,rodowi i iei::o .5ocja. 
listycz.nemu państwu. w !)<'łni so
lidary,zują się z ocenami i decyzja. 
mi VI Plenum KC PZPR oraz po
. •lanowieniami Sejmu PRL. Ro7.u
miemy, powiedział, :ie dzi~ sz.cze
gólnie potrzebna jest· k,ajowi do
orze zortianiz.o.wana i w,'da.ina pra 
ca. ład i we,wn<;trzny spokój. jed
noić dążeń i cz~~nów \\"S?.:Vstk:ch 
rniluiw:ych O.iczyzne Polaków. Po
t,r:;,;bna jest determi.nacja zarówno 
w walce ze ziem. jak i w obro-nie 
tego wszystkie.go co w na:szynn ży
ciu doh~e, co .iest trwał.,·m i n:e
podważalny,n dorcbkiem Polski Lu 
dowej. 

NastE:pnie pr,zema,wiał czło,nP.1k 

Rady Wo.jsko,wej, szef zarząd-u po. 
1Lty0zine e:o północnej ~ru,py wo.isk 
Armii Radzieckiej ~en. lejtn. Niko
łaj Luszniczenko. Pr'zy,pominajac 

We wszy,tkich garnizonach 1 jed
nostkach LWP na Wybrzeżu odby
wają się uroczystości, związane z 
przypadającą jutro rocznicą bitwy 
pod Lenino. Przewidziano m. in. uro 
czyst<c koncerty, akademie i capstrzy 
ki. M· in. na Okre:cic-Muzeum ORP 
„Błyskawica" przedstawiciele kadry 
zawodowe.i i pracowników cywil
nych l\Iarynarki Wojennej wręczone 
zostaną odznaczenia paóstwowe i re 
sortowe. O godz. 13.00 nastąpi złoże
nie kwiatów u stóp Pomnika 
Wdzięczności: na Cmentarzu w Re
dłowie, a o t<Odz. 19.30 ulicami miasta 
wyruszy capstrzyk pododdziałów 
Garnizonu Gdy11skiego. Podobna im
preza rozpoczęła się dziś w południe 
w Jednostce Wojsk Obrony Wybrze
ża '-- .. Niebieskich Beretach". Na
stąpiło też złożenie kwiatów przed 
Pomnikiem Czołgiem w alei Zwy
cicsh\·a . 

O godz. 16.00 :iolnicrze Kas:wb;kiej 
Br:·gady WOP wezmą udział w spe
cjalnej zbiórce całego stanu osobo
\\'E'go na placu alarmowym. Wrę
czone zostaną od?.n::i.czenia resorto
we, odlnaki „Wzorowy Żolnil'rz 
\\"OP", tytuły Druż:·n Służby Socja
listycznej oraz nominarjf' dla kadn·, 

Jutro rano na wszy:-:tkich okrę
tach Marynarki Wojennej podnie
siona zostanie wielka gala bande
rowa, odbędą się też uroczyste 
zbiórki, na których odczytane zo
staną rozkazy okolicznościo1\·e. W 
Gdyni na Skwerze Kościuszki nastą
pi o godz. 11.00 urocz:ysta odprawa 
wart. A. 

WIECZOR WYBRZEŻA 

Tylko ,, Wisła'' 
i ,,Radunia'' 

, 

wykonały plan 
Ko.leg1um w Zjedno~z.Bniu Morskich 

Stoczni Remontowych oceniło wyko
nonie zodoń w trzech kwortołoch br. 
oro.z stoo zamówień dla prze,widywo
nego ekspo,r!·u w roku pr·zyszłym. 

Wolne !ęmpo procy w okres,e 
szczytu u.rlopowego, wydo,r.zenio sierp 
niowe oraz wolny to~ procy we wrześ 
niu, z-as-adniczo zorzu-bwo.ly no stan 
wykonania plo,nu przez stocznie re
monlo,we. W trzech k,wartałcch br. 
zoło,g·i tych zakładów wykonały n ie-::o 
po,wyżej 90 procent p lonu sprzedaży 
produkcji i usług. W pełni wywiazoly 
się ze ~·wych za-doń tylko dwie slo:z
nie: ,,Wisła'' i „Rad,unio" w Gdań
sku. Nc,iwiększe zaległości moją: 
Gdań~ka StoczPio Remontowo, S1ocz
nia Remontowa „Nauto" w Gdyn,, 
Sz.:ze:ińsko Sto:znio Remontowa 
Stocznio Remon1owo w Swinoujśc,u. 

Sto-::zni,;; remontowe wykonały plon 
eksportu usłU'.:J za t:zy kwartały w 
105,9 pro:., notomio-,t cały niedobór 
w wykonaniu zadań obciążył flote 
kro;ową - handio,wą i ryboc:kq. 

No rozie niekorzystnie p;zedsto,wio 
się p:owo::Jzona za potrednict,.-iery, 
PHZ „Navimor" kont:a~to~ja usług 
eksportowych na rok przyszły. 

(wś) 

«MWEi+iW-ttfłNEt dff MM WECE 

u ojewódzka narada akt 
partyjno-RospodarczeRO w Szczecinie 

(Dokończenie ze str. 1) Mówi,ąc o występujących trudnoś- nie obe.jdlzie s-ię be.z reglom.ent.ocji. 
cio:-h, formułowano szereg wn,osków nfeldórych ortykulów żywnoś.c:iowyc-h. 

Mówiąc o bieżących zadaniach s,po dotyczących zmian w systemie mrzą- W dalsizej per-sp,ekty,wie lnzebo zope,w
leczno-gospodarczych woj. szczeciń- dzania, organizacji produl<c}i' - doły- nić s,zybszy rozwój · rolnidwo i wyk,o
sk,iego wskozywono, iż ich r•eol;•za:10 czyły o:ne m. in. dos,t-a,w slo,tków dkI rzystać dla tego celu środlki wygos
pr.zcbiego w nicrwykle trudnych i zło Polskiej Żeglugi Morskiej, systemu zo- podorow011e z ogra,ni·czenio szc,zegól-
ionych waru•nkoch spowodowcnych ku,pu i eksportu stat:<ów. nie 1kapila.łochtonnych i'n·w.estyc}:. 
n,e;ielnym i nie.rytmicznym zaopa.trze- Wiele u,wagi poświęcono roli i za. Mówiąc o problemach dziatofnośc1 
niem w su-rowce i materioty, za,'.<łó- dooiom o,rg0"1izacji partyjnych, zespo- po.rtyjrleJ Stanisław Konia pod-kreślił, 
ceniami w doslowa:.h koopero-:yjnyc-h, lenia ich szeregów, umacnianiu siły I iż w pa rtii powinny ksztolto,wać się 
niskim wykorzystoniu czasu procy i ob cutoryt,etu w każdym za'.do.:izie i śro- wzorce demokracji socjoli1S1tyc-mej, sto
r:iżeniem jej dys,cypliny p~zv równo- a:o,wisku, potrzebie ro.z,wije,nia krytycz- su,nków między ludżn'l'i - w ten spe
czesnym wzroście fundus w Pł<Ic. N e nej i samokrytycznej dyskusji po,zwo- sób można bedzi e odzyskać pełne 
wvkonoio planu za 9 miesięcy 51 lc;q:ej dotrzeć c!o isbty niepraw1d!o- zou.fonie społecme. Nie.zbędna jest w 
przedsiębiorstw, o niedobór produkcji wcśc: i wypracowa: nowy styl d•z.io- tym ·celu szeroko konsu!tocjo dacyz;ji, 
wynosi milio.rd 800 m!n zt. Nie zo- lenia zcpob:e'.Jc]ą:y 11iepo.żQdcmym ot,,vorto dys.kU$jO, nie . wo:no god•z ić 
stały zreal>zowcne za:lonio ek5::,or1o- z;c,?,,i:;kom i procesom społeczno-ges- się no przy-,adki tłumienia krytyk1 1 

we - oż w 28 przed·siebic'siwo:h podc,r:zym. broku reakcji no n:q. Kon:eczno jest 
wystąp,! regres p;-odukcji ek,por\aweJ. Mówiono o konie:-znoś.:i przestrze- także noiwyższa dbalo~ć o jokość ~ze 
Obserwuje :1ię zjawisko zrywa"lia sz:i- gc~:a prioryte-tu celów społe.::mvch w regów p::,,'. lyjny:h por~'o bedzie się 
reQu zograni:•rnych kontrc',tów - nlJ k , 1 · b - I d · d 
Przykład na produk:;e chemikol:ow- c:,z ; cłc,1:a:h port;i, rc,zwi;onu sarno,;ząd onseo<wen.rne poz ywac u ,z, z emo 

naści, demokracji będq:ej autentyczną rolizowc<1y:h, wykoirzys~u,jących swe 
ców zawarty przez Stocznię ;m, Adol- t b . ,. t ' . sta.-,owisko no ws,zystkich szc,zebloch. 
fo Worskie$JO z kontrahentem zochod- P~ rze wą. s,ociao1s y·czn!~:":~_s;>-0 'e:zen- Trrnbo j·ednok brać w obron~ ludizi, . . ,. , h ,, . st Na. ,e,e u,wa;p p __ , w,-;.'-"''· ,o spra-
n1m; nie z-rea.,zowa,,o swy: zc:~c.1 • d h : • kt · h ·t · · 5 lrolo,woc· b .., ·, b b . t M-·· wom o riowy w ruc„u z.w,qz.<owyrn. ory-: us, UJG sH~ •z~ . 

Uvownoc wo e-z zm,any sy •U--Ji - Mówią: o ro!i nc,wych niczo'cżny:h, I s•ekretorz KC wiele uwag.i poświę-
s~w,erdz,ono - stoją s,ę trudne· do somorządnych związ:Ców za.wc~owych cił spra-wom r-uchu związkowego. Dzio 
wykonania umowy społeczne za,wmte za którymi w woj. sz:z~cińs;~im cpo- loc-ze tworzący nowe zwfą,z1<i zodek,lo
w po.rozumie-nio:h rządowych. w;Bc!z:a,a się już wi:;kcza cześć klasy rowa!,i ich socjolistycz.ny cho,ra,ider, co 

e eee robc,bnicz-ej, tokź.e czło.1kowie PZPR, jest zopewnie,niem ich mieisco i roli 

,Narada ~ktywu PZPR 
W wyrażano pr2ekona1j~, iż współd,zio- w społec,zeństwie. Związki zowodo'Ne 

łoć one będą w o-siqganiu le,;,szej gos będą mioły zapewnione prowo do 
pcdo,nności, wyższ:j dyscyp'iny I wy- s!ro.jków, nie wolno je<lnal< z teqo pro 
dc.jno-ści procy, a więc w tworzeniu wa zbyt często korzy.stać. Je-si ro bo
n,<1te,rio'ny:h gwcra:ic-;i reol>za:Ji ro- w.iem tylko formo oSJto,tecmo. 
wor1yc-h porozumień o•az że stoć one Nowiq.z~ąc do licznych g/o-sów w 
będ·ą no gruncie zasad ustroju so:ia- dyslws,ji, I sekretor·z KC potwierd,zil 
li$.lyczv,ego. także potrzebę zwołania IX Z1a•zdu w gdyńskiej „Komunie" 

Wczoraj w Stocz.ni im, Komuny 
Paryskiej obradował aktyw part;,;J
ny i gospodarczy nad aktualnymi 
problemami :;połeczno-poli tycznymi 
i gospodarczymi. W spotkaniu uczest 
niczyi T sekretarz KW PZPR Ta
deusz Fiszbach. 

,,.,·ano reaktywowanie autentycznego 
samorządu robotniczego. Mówiono o 
potrzebie wyzbycia się uprzedzeń do 
nowych związków zawodowych. któ
re już obecnie reprezentują więk

szość załogi. 

Stonisło.w KC111io pow;ed:iol m. in., po0,tii. Dyskusjo pr-zedizjozdowo mu-s, 
iż Szcze:·,n i wojBwództwo sz-:zeciń- objąć: wszystkie środowisko ustosun
skie o:1,;;,ywają wazną ro!ę w życiu k-0wać się do wsizys,tidch ,stobnych 
gospodarczym i społecznym k,ro,;u. Z spro,w i przedso!owic reol'ist-yc,my pro
funkc;i lej wynika nie tyl·ko zaswzyt, gram politycz-ny i gospodorczy. 

Kończąc Stooisłow Kan io wvrozil 
życzenie, oby no następnym spatko
niu ze szczecińskim okty,wem qospo
darc,zym można byto stwiEJrdz1ć, że są 
już fakty świadczące, iż kraj jes{ no 
drod,ze wyjści-a z trudnej sytuo.c:ji. 

I sekretarz KC PZPR - Stanisław 
Konia pnzyjoł w d•niu 10 pożd,zi,en, fk-a 
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POSIEDZENIE KOMITETU 
MINISTRÓW 

SPRAW ZAGRANICZNYCH 
PAŃSTW - STRON 

UKŁADU WARSZAWSKIEGO 

\ 

' ' ' ' ~ 
Zg-0dinie z o-siiąg<liętym porozu- ~ 

mieniem, w drugiej połowie paź- \ 
dz·i,er-niko 1980 roku odbędzie s:ę ~ 
w Warsz-a.wie kole,jne po.siedzenie , 
Ko-mHetu Min-isków Sprow Zogro
n.icznych państw - stron Układu 
Worsz,owsk i ego. 

ROZKAZ MINISTRA OBRONY 
NARODOWEJ 

Z okozji 37 rocznicy powsta11io 
ludowego Wojsko Polskiego -
histerycznej bitwy pod Lenino, m,
nis·ter obrony no,rod·owej wydol r-oz 
kcrz okoHcznośc'i-owy, zgodnie z któ 
rym, 12 bm. oddany zoslanie w 
War,s,zo,wóe honorowy solut z 24 
s o,1-w arrr, a,tn ie h. 

NA POLACH 

Buraki z tegorocznych zbiorów 
przerobie ju,ż bl-isko 50 cukrowni 
- no 78 zokładów tego pr-zemy
slu. Dostarczono no rynek ponad 
40 tys. ton culk,ru, jego do5towy 
bę-d·ą z koźdym diniem coraz szyb
cie,j wzrastać. 

GORNICZA DYSKUSJA 

Poddof'y zo-stoł pod powszechną 
dySJku:soję wśród górniczych zołó;:i 
prefekt 11owego statutu zw,qzku za
wodowego górmków. Zgodnie z 
ich wolą, ZZG określa się iako 
J)<>ws,zech110, somorzqdn-o,, outono- ' 
micz,no i demokra,tyczno crqoniza
cjo tudizi procy, zatrudnionych w 
przemyśle góm·iczym ; jako orr1a,ni
zacja nie podlegająca administra
cji poństwcwej, działojąco zgod
nie z Konstytucja PRL i ustawa o 
związkach zawodowych. 

DAR DLA CZD 

I sekretarz KZ PZPR Kazimierz 
Litzbar~ki pr,edst;iwił pogląd 
Egzekutywy KZ na przyczyny i 
żródła konfliktu. na który przede 
wsz;ystkim wpłynęło nieprzestne
ganie zasad demokracji socjalistycz
nej i nieliczenie się ze zdaniem 
ludzi pracy. 

w gmachu KW PZPR 19-os·obowe pre- 2 kompletne gabinety den1ysly
zydi,u,m Między.zokłodo-wej Komisji Ro cZ1ne prz,stosowone do leczen'a 
bobiic2ej w Szczec.inie. dzieci i młodzieży, koret'ko pogo-

W dyskusji zabierało głos 17 osób. 
Podkreślano w niej potnebę zmiany 
stylu i metod zarządrnnia, postulo-

Szczegóły procesu K. Tyrańskieeo 

Stoczniowcy postulowali potrzebę 
egzekwowania odpowiedzialności od 
Judz:i winnych powstałel(o kryzysu. 
Mówili o potrzebie prawnych i struk 
turalnvch l(warancji w partii i orga
nach •,dadzy i administracji państwo 
\vej. aby w przyszł0ści uchronić kraj 
przccd tragedią. Mówiono również o 
postawach członków partii. których 
\v·inna cechować uczciwość i bcz
kompromisowo~ć oraz odwaga w 
działaniu. Istnieje potrzeba konsoli
dacji członków partii ró,\·nież w 
stoczni. Z jej szeregów ostatnio wy
stąpiło 5 proc. członków spośród 
liczącej 2100 osób stoczniowej or
ganizacji part?jncj. 

I sekretarz K\V Tadeusz F'iszbach 
ustosunkował sit: do problemów po
ruszan:vch w dyskusji, 

ole i powinność. Powinność ta jest o
bu,stronno - włod,z i mitszkońców 

województwo szczecińskiego wobec 
kraju i władz centralnych, wobec zie
mi s.zczeciriskiej. Dysk,usiJa, ic'<a !o
czyta się na noradzie, jest wyrazem 
ideo,wośc; i zaangożowa.nio, wyn,ka z 
niej dob;tne przekona,iie, że muszą 
nastąpić zm:ony, w dzio·tc:1no~:i oorty.j. 
n-ej i go;ooc:c:rc7cj. Podkreśli!, że Ko
mi·tet Wcjewód·zk i i kom;lety za'dod'o
we od po~zot1<-u ko:illiktu si<!wioly n.a 
porozumienie, no stały kontakt z ludź
mi. Post·owę te nolóy cenić:. Dyskti
sjo było w pełni -zgodna z linią VI 
Plen·um KC. Wyn'•ka z niej wo,lo d•z,io
lcnia. Soośród wie.fu zasobów, który. 
mi dy,.ponujemy, mówit S!.a~i-sła.w Ka
n:o, ideowość ; gobwość do procy 
tm:iba cenić nejbordziej. Ce:hy te so 
szczególnie woż,ie tere-z, pdy znajdu
jemy się w trudnej sy:ua:ji 
Wśród dominują:e j czes~, społe

czeńsiwo isln :eje pr,zekonanie, ze od-

W czosie •o,?mów dol<onono szcre- towio oraz zobowki - to koleirie 
rej wymiony poglądów na temat pro dory dla CZD. Zostoly one olior-o
cy i dzicłalnosci Niezależnych Samo- I wone przez f i rmę hondlo,wo „Co
rzqdny:::h Związków Zawodowych „So- max.port" z Soo Poolo w Brazylii, 
lidarność" oroz omówiono syiu,oc;ę jako wyroz poparcia dlo idei bu
gospodo.rozo kroju I worool<i, jalde dowy pomn ik o - szp,tala. Sprzęl 
wlnny być spełnione dla kooty-r,u.owo- medyczny oro,z karetka, których 
nia socjolistvcznej odnowy naszego wortość wynosi 50 tys. dolarów, a 
życia .. W s·potkoniu u:,zes1ni-:zyt I se- także inne wyroby były ckspono
kreto~·z KW.PZPR w Szczecónie Jo.1usz wone no zakończonej w Warszo-
Brych. w ie wys!a,wie pn.• .,Brozy1ia 80". 

(Dokończenie ze itr, 1) 

od i,rzedstowicieli szwedzkiego koncM 
nu lopówki w wvsokości 250 ty~. dolo 
rów w zorriion za popieronie ich in
teresów. 

• 
Co zamierzał z<obić ze 2'9"omodzo

nvmi funduszami były dy<ektor naczel
ny „Minexu"? Pytonie to pos.\owiono 
w tro!c:cie kolejnego dnia procesu Ka
zimierza Tyrańskiego, który \ocry ' się 
przed Sądem Wojewódzkim w War
szawie. 

Jol< dowiadujemy się z cytowonych 
na soli rozpraw zeznań z okresu śledz 
two, K. Tyrański chciał wyjechać do 
Austrii i zamieszkać w Wiedniu lub w 
innym mieście. Tłumaczy to tym, że 
znał tamtejsze stosunki, o ponadto 
miol w tym kroju wielu znajomych, 
którzy mogliby mu pomóc. Chc:ioł bo
wiem założyć własną firmę. 

W tym celu nawiązał w 1977 r. kon 
toldy z trzema osobom,, które pesto-

REZERWAT DZIĘCIOŁOW 

W ~j. bielskim, jednym z nnjci'e
lc<1wszvc.h spośród 19 r~zerwoiów f)rzy
rodv, jest rezerwat dzieciołów no slo
lcoch Lipowskiej. Zdaniem f)rocow,,i
lc.ów slu,iby lesne-j kwateruje tom 
ok. 60 dzieciołów, zwanych przez lsś
ników d·rwolomi nonych losów. 

$MIERC W PŁOMIENIACH 

Od stojącego zbyt blis~o łóżka pie
cyka !liektryc:nego PONstał pater w 
mieszkaniu SS-letniego Mieczysławo 
Głuskiego, mieszkańca Wąwolnicy w 
woj. lubelskim. 

Właściciel mieszkonio pooiósl 
śmierć. 

DESPERAT Z NOżEM 

ow·e podpite pory na jednej z łód2-
Jcic.h ulic, zochowujqce !i~ zbyt głoś
no, i,oproszone zasiały przez m1licjon
to o wylegiłymowonie się. Niespodz,e
W011ie jeden z mQżczvzn nogle rzucił 
:srę do uc·eczki. Wbiegł do nojbliż sZI!!• 

go domu przy ul. Obrońców Stohngra
du i kiedy dobiegi no ostatnie Pil'I· 
!ro, nie mojc,c już odzie uciekać i,rzed 
goniącym go milicjantem, zodzwan·t 
do i,ierwszych lepszych drzwi. Gdy 
mu otworzono, wbiegł, cnwycił letqcy 
no sicie nóż i zoborykodowoł sie w 
polc:oju. 'gdzie spało dwoje małych 
dzieci. Oświadczył, że jeśl '. zostanie 
wydonv - zabije wszy$tkich. 
Znajdujące się w mieszkoniu ezie

"! doros.le osoby w obo.wi-e o los dzie
ci oświadczyły mil'cjon!ow,, że nikogo 
nie wpuszczały. Ten jednak postano
wił Io sprawdzić. Zbieci z nożem, jak 
potem ustalono 19- letni Piotr R .• rzu
ci! się na milicjanta; k'edy podczas 
wołki utracił ów nóż, wskoczył no i:,a
ropel otwortecio okna i zawisł no 
rurce onteny telewizyjnej ... Tu odwago 
opuściło Piotra R. i zo::zql blog:;ć o 
i:,omoc i wyc o;iniecie ao znad '4-Pie
trowei pnepości, c:o ~Hł wlc:r61ctt sio
ło. 

Nojdti-.wiiejs?e j1J!lt ffl, i« ""' uda
• ••fi ustalić dlOCZ'!QO P>O!r R. lC<ZOł 
ud•lt11ć przed miliciGnlem. 

n owiły z K. Tyrońsk im połączyć swoje 
siły i środki. Po długich norodoch po
stooowi0110, że ponowie zołożq f irmę 

consultingową. Bo, uslolono już jej na
zwę - ,,lnterfinons". Miałoby się ona 

i AlJ&$14!L łi!iiBlii 

Na „Spanielu" 
przez Atlantyk 
Małżeństwo żeglo,, zy Krystyno 

Wac;low Liskiewk:zowie w d-n,och od 
1 O sie.rp(l io do 1 pożdzie,rni,k o br, od
byli re}s kwaliliko:yiny Nowy Jork -
Szczecin przed Tra:1so.\lantyckimi Re. 
gotomj Porami (TARP), które roiegrn 
ne zostoną w 1981 roku. Małżonkowie 
powrócili ;uż do Gdańsko. 

Rejs ten o.dbyli no jo·chci-e „Spa· 
ni•el". W ciągu 27 dni żeglugi niemal 
kleol<nie po o-rtod-romie przeptynęlj A
tian1yk i do.torii do Plymouth, ca no
stqp,ło 6 wrześnio. W 7 dni późn;ej 

opu,ilcili ,Pfymou~h i zatrzymali s,ę w 
Dover w ce,fu nop,rowienio świotio to
~owego. Nas~pn i~ 1B wrze-$nio zowi
nęłi doo porl,u RFN Cuxho-ven. 

wi 

„FIATEM'' W OIIZEWO 

W mi~jscowości Gowino, QrTI . Wej
harowo, .,Fioł" GDN-3038, kierowooy 
przez Jerzego P. na luku droqi ude
rzył w drzewo. Kierowco słrocił pono
wonie nod pojazdem w wyniku nieo
strożnej jazdy. W wypodku ronni zosto 
li: kierowco, Jerzy P. i posożerowie. 

Odkąd potwierdzono oficjał-

nie wielkość zodlużenia, wszyscy 

chcieliby wiedzieć, na co poszło 

te 20 miliardów dolarów 

I 
TÓŻ rozliczenie ze zna
cznej części tej k\,'<lt y 
przyniosło rzasop1smo, 
którego prÓ7.no by szu
kać w kioskach: ósmy 
numer ,.Handlu Zae:ra
nicznego"' wydawanego 
w siedmiu tysiącach e
~zemplarzy. WJ·licznnn 
w nim, Ź.f' lączn~· ck5-
pnrt ·wyrobów wytwa
rzan~Th w oparl'iu o Ji. 
C('nC,i(' - wprost lub po 
średnio - od roku 19Tl 
do 'J9i!l :i,rnnló~l ~30 

milionów dolarów. Xa tę sumę skła 
dają ~ię np.: . .l:!6p'', jak też wy..,.,óz 
elementów fabrykowanych wedle 
receptur ,.Brown-Bovery·', ,,Bur
meister", ,,Coles Cranes", zawartych 
w elektr=•niach, statkach. mas;:y
nach budowlanych, kompletnych o
biektach. Zatem dokładnie wiado
mo, co zyskaliśmy - w dewizach 
licząc - z tytułu kredytowa·nych 
zakupów. A ile na to trzeba było 
weksli podżyrować? 

• • • 
§ame „c1.~·ste" lir Pn<' jt, kontowały 

~- t~·m c1a1<if 600 milio11ów dnlarńw, 
Więcej wydał na to Zwiąr.Pk 1ta.
d7if'rld, l)ra"it tl·I„ 11amn - C1.f'
rhos!owi\c.ja, Gtl;.-h:,, llnrfm"11;.-w1,i
k n11.s1f' 1akupy z ja.kimkol"il'k 1 

zajmować sprzedażą usług i myśli te
chnicznej. Mowo było m. in. o udzie
loniu informacji o rynkach - przede 
wszyslk im krojów socjolistycznych, a 
opro::owywoni-u projektów, o obsłudze 
łinonsowej obywateli PRL i innych kro
jów socjalistycznych, przebywających 
za granicą. 

Mojąc skonkrelyzowone plony na 
przvszlość, K. Tyrański i jego trzej 
„wspólnicy" postanowili dopuścić do 
interesu Heinzo K. Odbyli w tym celu 
sr>ecjalną norodę w Katowicach o no
siepnie w Wiedniu. Austriacki handlo
wiec wyrazi! zgodę no przystąpienie 
do teqo ,nteresu. 

Us!olono m. in., że kapitał zakłado
wy na wynojqcie lokalu przyszłej fir
my i jeqo wyposażen;e wyniesie 25--
50 tvs. dolarów. Poza tym postonowio 
no na ko<1cie bankowym ulokować -
na przyszłe potrzeby lego przedsięb ior 
siwo - 100-150 tys . dolarów. 100 
tys. dolorów na le celę miot doć K. 
Tyrański i Heinz K., o pozostoła kwo
te, też ok. 100 tys. dolarów, po2ostoli 
wspólnicy. Uzgodniono nowet, że fr. 
mq „lnterfinans" kierowoc będzie 
osko•żony. 

Sprawo, wydowolo 1;ię, z<Xłoło do
pięto no ostotl'\i QJJzik. No DO<:ZQiku 
1979 r. K. Tyroński -spotkał sie w No
wym Jorku ze swą p•zyjoc,óll<q, która 
postanowiła z nim rozstać sie, wów
czas K. Tyrański postanowił jt'!dnok 
n,e wyjeżdżać z kroju. Mimo !Ago po
stonowiooo tok dokłodnie już omow:o. 
n() ~!)(owe założenia firmy w Austrii 
kontynuować. K. Ty,oński post0f1owił 
właczyć: się do tego interesu, mimo 
pozostawanie w Polsce. Dolsze wyda
rzenia przeszł<odzily mu w reoltzocji 
teoo pomysłu ... · 

ro1.winięt,·ch krajów ka.pitalistyu. 
n~·c,h, wówcza~ zie!ltaY1ienit wypad
łob~· llł,Stanaw-iająro: t.am Sił ont, 
proporcjonalnie do '\\'ydatków, 10-
20 raz~· wlęks1,c! 

Do tych wydatków bez.pośrednich 
na 4Z9 technologirwych bą.dź kon
~1.rukc-yjn:,ch receptur ;:akupionych 
w slref;e dnlarowe-i, doliczyć jednak 
trzeba nakł;,dy pośrE'd ni<" na kon
~ekwe?1cj,- lice,ncyjnych nabytków: 
na zakuo urządzeń, surowców, pOd-

o 
zE'społów. :Sasza sta tyC>tyka je~t !;>ar 
dzo oszczędna w dokurnenl.t)waniu 
takich zale±i1<"lśc1 i z.iaw1~k. Ze :rró
rleł do1,tę.pnych mofna: się dowlr
dziet', ie na iaopatuenie produkr.ii 
licenc~·.jn('j trzeba było wydać w la
tach dt-dcmdzitsi,i\tych niemal pięć 
miliardów dolarów, nie Jicz~c kosz
tów pośrednich . Zamia.st ss;i.ć dewhy 
do kraju, licencja wypychała je 
więc poza . gra,nicf'. 

* • • 
Tetio ~lobalnl"go. generalni'!g<"l 

~twierdzf'nia nie mo!(ą podważyć 
1.adne dodatkow<" okoliczności, jak 
ta na orzyklad, iż niemal wszystkie 
wydatki licencyjn,- opłacane były 
w dolarach, natomia~t do tpj ~trefy 
~~iernwa,no tylko pol-ow~ zyskanego 
w ten :-po~ób eks'P(lrtu. 

Konre,pcja. ja.ką prez~n1 nw11 n" -
z pdnym uza~adnieniem na pN"zat 
ktt . lał ~iedemdziesiąty,ch - był11 

Tłok w bazach 
Gdyńscy portowcy prze-ładowali w 

óągu ubiegłych trzech kwortolów 10,5 
mln ton ładunków, wykonując plon 
obrotów w 99,3 proc. Gdyby nie 
wrześniowe broki ładunków, odczuwane 
szczególnie w grupie drobnicy i rudy, 
już pod kolliec kwarto/u załogo portu 
gdyńskiego na pewno nodrobiłoby zole 
głości powstole w czasie sierpniowego 
strajku. 

Warto podkreślić, że nojmlodsz<1 ba
zo przelodunkowo w porcie gdyńskim 
- terminal kontenerowy - przelodowol 
w br. ponad 120 tys. ton ładunków w 
ponad 16 tys. kontene.-ów. Obsługiwane 
tu są statki ro-ro i od 20 czerwca -
semikontenerowce i kontenerowce. 
Place mon;pulacyjno-skladowe ter
m ino lu, są już przepetnione no skutek 
stobo postępującej rozbudowy, spowo· 
dowonej bmkiem cernentu. ' 

No dotych,:zasowych gotowych plo
coch moż<"la pomieścić 1500 kontene
rów 20-stopowych, co zo pewn io iech
nolOQiczn ie optymalna operoiywność 
przeiodunkowq. Tymczasem no plo
cod, tych zgromadzono już ponod 2 
tys. kontenerów. Ttok ten utrudnia 
p0ocę, zmniejsza tempo obsługi ~tot
ków i podnosi koszty. 

Drugim kłopotem załogi najnowszej 
bory jest brok cześci do nowoczes
nych urządzeń, pochodzących przede 
wszystkim z importu. Ek,py technicrne 
rozwinely dzialolność „mojsterkowi
czowskq", Niestety, i Ml 1n1cjotywo w 
dorob,oniu części zoposowych; nopo
tyko no h"ud,-,ośc-i, spo ... ,odowone bro
kiem odpowiedni materi<Ilów. 

(w$) 

przekonująca i niezwykle atrakcyj
na. Kupić na kredyt technologie, 
spłacić szybko produktami. zacho
"'·ać dla siebie nowoczesny aparat 
wy1wórczy i część tnwarów. Jed
nakie. jak to prze~triegano ,iui w 
}lolowie lat si('demdziesiąt~·ch, w le.i 
c,7.ytl"lnl'.i koncepc·jj b~ly pr-wne nic. 
b1'7.piecZl'ństwa. 

.Je~li kupować lechnoloiię (wzór) 
=watorską, z )abora1orium. nie 
sprawdzoną w produkcji masowej, 

1vowczai- może u·1ele lat upłynąć 
(casus „Włocławek'') zanim .<prze. 
dający dopro\\·adzi ,wo.ią hipotezę 
do orzemysłowej praktyki. Jeśli na
tomiast wydać miliardy na rzecz 
sprawdzoną w wieloletniej produk
cji (,.125p", ,,Berliet'') wówczas trze
ba mieć świadomość, iż bierze siq, 
za· ciężkie pieniądze, produkt nie 
pierwszej świeżości, który z tru
dem można komuś upchnąć, po u
miarkowanej cenie. 

Wreszcie trzecia grupa licenrji 
(telewizor kolorowy) na wiele lat 
wiąże gospodarkę z dostawami za
granicznymi, dewiwwymi, p<>nieważ 
nie ma w kraju struktur. które mn
g,ą dostarczyć pod~espo!y - \\T

dle tE>j technologii: to po orostu 
uruchomienie zakładu m()ntująre~<l, 
j.1k w kra.iarh trzecie'.!!" świ,ata, 
wyrób gotowy z dolarowych części. 

'Tieli~:-- łt'.t"" rn:~·kład w postari 
mim-pralki, której dolllł'ilwy wkład 

nowo, która s•ie rozpo.:zęło, ma i mu
si mieć socjalistyczny chorokter, jest 
to odnowo no qru.~:ie demo<ra-:ji, u
mo:nionia k·c·o.wniczej rcfi pcvtii, od
nowo z myś:q o tym, by Polsko ro-z
wijała się harmonijnie, jo'.<o c.złonek 
socia'isłycznej 1od.z:ny norodów. Spra
wo gwarancji, że to'< będz-ie 1est pro
b:e.mem o najwyższe.j doniosłości. 
Podstawową rolę spełnia tu coraz lep 
sze funkcjonowanie po.rlii, s1,ołe umoc 
n•ionie wie-zi ze spo!ecz~ństwem. N,e
z,bę-d.no jest pe'tno zgodność słów i 
czyr,ów, dloisgo tok ważne jest pmk
tyczne dziotanic. 

Omo,wio,ją~ o~tuo!ną, niezwy.'~le zło
żoną sytuo.~ję, Stcnistaw Kania zwró
cił uwc;ię, że n ·czbedne jes,I skupie
nie wszystki:::h s•il. d1a przywró:ema 
normc'nego rytmu pra.:y. Sz-:zególn:e 
trudna i złożono jest sytuo:::ja ekono
miczna, żle funkcjonu;e gospodork-o, 
osiągając-a zaledwie 80-85 procent 
plcmowej wydajna-ki. 

Spodlo wydobycie węgla, nie reali
zujemy zodań ekspo·t:)wy:::h. Trl!dno 
sytuac;a utrzymu;e s,ę ta~że w roi
nidwie. Spadły zbiory ziem:iiok ów. 
Stwa.rzo to h1:lrą sytuację zaopaf.rze
niawą. Uczynimy wszys!ko, co j,:, st 
tylk•o możl,,w-e. d'o popra,wy zoo-pa,1rze
nia rynku. Prawdopodobnie jednak 

&IIFE Wi1&EW& 

Sprosto,vanie 
We wczorajszym „Wieczorze" p,

soliśmy o spotkoniu z długoletnimi 
l<ioskorzomi. Odbyto się ono w dy
rekcji RSW „Prosa-Książkc,-Rueh" od
dzioł w Gdc,ńsku, o nie - jok napi
saliśmy - w Kombinacie RSW. Prze
praszamy, -h~·I wyisz:v od detalic2,iej ceny pM
duktu, licząc po rynkowrj ct'nie de-
wiz. 

• • • 
T,v!e bez.namiętnych refhiksji. W 

sumie licencyjne transakcje mają 
swój kilkumiliardowy udział w dzi
siejsz::m zadłużeniu. Cz:,· wart b.vł 
tego poslu)!ując się symbolami -
.. maluch"' i „Jowi,-z"? Dziś wiado
mo. z pewnoscią nie, bo w obecnych 

cl~ skus.1aeh, \\ lasnie z uwa,E!i na 
ogromne obciążenie dewizo\vym im
portem. c·or;3.z ,\'ięcrj głri,ów za 
przyhammvaniem „Jmvisza'', a _po
pularny samochód dootępny za cenę 
trz) letnie.i. przeciębncj pf'nsj.i pr ze
stał być atutem i symbolem. 

A znów cią!t'llik ,.'.\lasey Fergu
sson'', który miał wesprzeć nasze 
rolnictwo, opóźniony jest już o trz:v 
lata, deficyt sięga stu tysięcy ~ztuk, 
a spośród wytwarzanycą w kra.in 
c1,ęści liccncjodawta dal atest ,icdy. 
nir na trąbkę - s)gnal. J<rt'S7tą od 
,.Fiata 12Y'. A właśnie l\hnister
stwo Maszyn Ciężkich i Rolniczych 

' znalazło się w t.,·m rozLczeniu na 
pierwszym micj~l'U prld Wllgledem 
wydatków na licencyjny import ko 
operacyjny. 

W ogóli:- naj.,._ ięcej dewiz wchło
nęło Min ,terstwo Przemvsłu l\!a
szy-n<>we~o. rn wartn mieć w parnię 
ci patrząc na zaopatI"zenie sklepów. 

Projekt budowy Pomnika 
Poległych ·stoczniowców 
~ zatwierdzony 
Zgodnie z wcześniejszą umową, 

wczoraj odbyło się kolejne, końcowe 
posiedzenie Społecznego Komitetu Bu 
dowy Pomn ika Poległych Stoczniow
ców w Gdańsku, w którym uczestni
czył wicem inister kultury i sztuki -
Wiklor Zin. No spotkaniu tym zespól 
projektontów, w sklodz,e: logdon Pie 
truszko, Robert Pepliński i Wiesław 
Szyślolc przedstow:ł ostct!c!cznq wersję 

pomn:ka, zgodnie z uprz'c!dnio zawar-
1q umową, dotyczącą określonych po 
prawek. 

W ~pot~oniu wzięli udział również 
orchitekci: Jocek Krenlr i Woiciech 
Molcwińsk.i, którzy są autorami uksztoł 
towonia terenu wokół pomn:ko. Wyro
zając op:nię no terno! przedstawionej 
wers~. zob'ercli głos równ i eż zoprosze 
ni z lej okazii przedstowic,ele MKZ z 
Lechem Wałęsą. Wszyscy stwierdził; 
zgodnie, że obecna wersjo sotysfol<cio 
nuje wszystkich zointferesowonych bu 
dową pomnika. Zyskał on również a
probatę wiceministra Zi~a. który za
twierdził projekt pod względem pla
stycznym i podpisał zgodę no jego re 
olizocję, co zebrani przyjęli gorqcq o
wacją. 

Dz:ięki lice.?lcjom n2.Sza gospocfar
ka unowocze&niła się, to nie ulega 
wątpliwości. Czy jednak zysk odpo
wiada kosztom? Według zgodnej o
pinii ekonomistów krajowych i 33.
granicznych ta strategia „kredyt-li
cencja-ek,:port'' nie zdała w pełni 
egzaminu z różnych orzynyn, 
wśród których ~ą także niezależne, 
jak z,wyiika ceny ropy, recesja na 
Zachodzie i in. 

Są jednakie powody przegrania 
tej strategii zależni' tylko od Wf'W
•nętrznych uwaru,nkowań. ro pfer
w~le, jak się nkazujt-, kupiono nie 
t.e li<-cndc, które nalefalo kupie, 
wymaęające, ,ieśli mar,;~·ć o ekspor
town·h wpływach, 5erwi!lu, "ielo
Jetnich t.rad~·c,ii, be7,blędnego w1·ko
na11i.i. wyrobu. I'o dru1tie, kupo\\a
no co. się da i t"dzie się da, bez kon 
revc.ii wysp('(•,ializowani:>. w kilku 
prortuktach. I wresuie, po trzecie 
·nikt nil' doct'nil ,,·ewnętnnej pre: 
s.ii. ba, 1.achlanności konsumpryjnej 
i inweshr~·jnrj na uzyskane w ten 
sposób produkty. 

Ponadto społeczność nie widziała 
czytelnego związku międzcy warun
kami życia a ilością rudy przetwa
rzanej na stal na własnym teryto
rium, zboia - na mięso Itp. I z te
go stwierdwnia , wyciąga się. dziś 
wnioski w skreśleniach inwestycyj
nych, w zmianach programów pro
dukcyjnvch. Całą robotę plani~tycz
ną zacznie siq, jak moż,na przypu
s1,cz.ać, od drugiego końc.a, od tego, 
C'O lr\ależy zrobić, by pokryć towąr.a
mi le sześć polskich t~·~i(}CY. -z: ja
kimi każ.dy przyjdzie co miesią,c do 
llkłe-pu. 

RO'.\IA.N LENCEWICZ 

W tej chwil, trwaJq już proce prz, 
ksŻlallowaniu terenu no którym dnie 
16 grudnia br. ma stanąć gotowy me 
nume11t. 

T. Z. 

SPOTKANIE Z MŁODZIEŻĄ 

I sek,re!.a·z KW PZPR Tadeusz 
Fiszboch spotk al s, ę wc,zoroi z 
członkam i prezyd·um ZW ZSMP 
oroz p rzewocn,cZ:qcym, m,a1sk;ch, 
dz:e!•ni.:owych i g'Tli,nnych instan~i, 
ZSMP. 

F"odc-zos spotkoriio o-mowion„ 
al<otuolną sytuo,cj~ poliiyczno- gos
podorczą w nas,zym wojewódz
twie i kroju, mowiiono na te-mat 
ldenunków pro.cy wojewóctzkiPj or
ganizacji p,ortyi;nej , jeJ stosunku 
d,o story.eh i nowych zwiozków 
zawodowych. Poruszono lokże pro 
bierny dziololności z,wiązków mto
d'zieżowych i ich zadań . 

PRZEKAZANIE SZKATUŁY 

Od maja br. w Dworze Artu,so, 
gc/lzie oglądać można byto ekspo
zycję zochowonych, zrekonstruo
w-0nych lub tylko stoto;irofow!'J· 
nyc-h elementów dawnego wystro
ju tej soli, s•talo również szkotu.ta 
pnze-zn oc-zona no datk,i spole,czeri
s,bwa. Zawartość te,j sz.ka,tuly p-rze
ZlllOCZOno m ;o~a być na ochro'1ę 

zobytków Ziemi Gdańskiej, o także 
no dols,ze psa.ce związane z rekon 
skukcią Dworu Artusa. 

Wc,z-oroj w obecności wlodz c-l
m,i111istirocyjnych Gdorisko i w :E-m,. 
n,stro kultury i sztuki Wiktora Zi
no prrnkozano no rqce wo1e,wody 
Jerz&go Kołodziejsk ie!;;o uz.b,e,rwą 

w s,zkotu,l.e kwotę w wys-okośc, 

przeszło 86 tys. złotych polsk;ch 
i 208 doio,rów pochodzących z da
rów ocwic;dzojących i'obytek tu·y
s~ów. 

'z 

I MIEJSCE SKR 

Zal~a SKR w Cediroch W el-
kk:h odniosła kolejny suk-es 
'M6 wspomn ;o-11y.m współzc,wodn,:::

twie procy, zojmu,jąc po raz dr,ugi 
z kole•i I móejsce w wo jc.wódz~wie. 
Ponownie też zno!ozło się w czo
łówce k rojow e.j. Przy podsu-mowa
ni,u wyników produkcyjnych ; fi
nonsowych zo 1968 roku u,zysko 1o 
mionowicie Ili miejs,ce w Polsce„ o 
z.a 1969 rok - li mre.}see. 

W.R. 
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WIECZOR WYB RZEZA 

Unikalny Io przypadek w naszym iyciu poli
tycznym, aby w czołowym tygodniku partyjnym 
na kilka godzin przed rozpoczęciem obrad ple 
num Komitetu Centralnego wydrukowano re
portaż o człowieku, który właśnie wystąpił z 
partii. T~n przypadek zdarzył się w październi
ku 1930 roku. Tym członkiem partii jest Albin 
Terka - tokarz z Opola, a tym tygodnikiem 
,.Polityka". Jeszcze bardziej unikalne jest to, 
co mówi reporterowi Albin Terka, a faktycznie 
co tym samym mówi centralnej instancji par
tyjnej i jej kierownictwu. A mówi tak: 11 No to 

do czego ja jestem partii potrzebny, skoro de
cyzje zapadały i tak bez liczenia się z moim 
zdaniemł Moim i wielu moich współtowarzy
szy na najniższych-szczeblachł". 

\ 

Czy moina ten fakt uznać za zbieg okolicz• 
nościf Otói - niel A czy moina len fakt zlek
ceważyć? Również - nie I Jest on dlatego wa i
ny, ie jest symboliczny, a jego symbolika po
legti na tym, ie partia również dotknięta jest 
skutkami wielu bardzo powainych błędów, 
uczuciami rozgoryczenia i nawet rezygnacji. 

LBIN Terka motywuje: szy,ch worunków - przez całą partię i 
mój głos się nie liczył. przez poszczególnych jej członków 
$ton1staw Kanio no VI daje referat na VI Plenum oraz jego 
Plenum mówił: nie I - uchwały. W referacie powiada się, że w 
czyły s:ę glosy części partii nastąpił zanik otwartych dyskusji 
czlo,ków Biura Poli- i krytyki, wyjałowiony został system kon 
lyczneqo, o w centrali sultacji, a widowiska i ceremoniały 
i w te;enie niemało przytłaczały ideowość i prawdę, szcze
bylo pochlebstwo. Zoś rość i pryncypialność. 

konfliktów. Polacy potrafili się dog-a
doćl 

Z tego kryzysu - 0 wszystko l'lO to 
wskazuje - m0my sz<insę wyisc 

· job noród bardziej dojrzały, a 
cnybo także w przeświadczeniu, że 

Str. I 

na pewno znaczy jedno: zaufanie ł 
szacunek. Chodzi o to bowiem, ab'/ 
partio jako całość i jej kierownictwo 
miało zaufanie do członka partii. Cho
dz.i też o to, oby kierownictwo mi0ło 
zaufanie i szacunek dla ekspertyz uczo 
nych i chodzi 1okże o to, oby jedn,i 
członkowie k:erownictwa do drugich 
człor,ków kierownictwo mogli m-ieć zo
ufan :e i szacunek. 

Demokracja wewnętrzna w partii nie 
jest abstrakcją, ale twoo:eniem worun• 
ków dla powstawania zbiorowej mądro 
ici, dla jej ujawniania się, korzystania 
z niej dla dobra ogółu. 

LUDZIE - w tym i członkowie 
kierown'ctW<l partii - magq mieć 
słabe strony, <J rt<Jwet przywory. 

r la nio a1 
w u::hwale KZ PZPR Powiada się również iż istotnym 
przy Polsk1eJ Akademii sprawco był sam styl rzodzen:o, który 
Nauk czytamy: ~ ~ polegał na nagromadzeniu s.ię władzy 

„W łrakc1e dyskusji w rękach I se-kretorzo i premiera, i ten 
r,rzedzjozdowej przed- styl rzadzenio cechowała arogancja, 
łożyliśmy pakiet po- napastliwy stosunek do krytyki, lekce

stulotów, które nie zostały uwzględnia- ważen·e opinii i koncepcji powstojq
ne i do których władze partii nie usto- cych poza ośrodkom; k;e-rowanio. 
sunkowoły s ę, ostatnie 2 miesiace w 

wsr,61-:zesne dz,eje Polski n:e muszo 
s:e rnc~,'Ć . od k,-y~y;u do k~yz•;su", .,od 
nie spełnionych ob:etnic do nie spełnia 
nych ob:~tnic'\ ,,od nodz:ei do roz-

'" czarowan . 

Sposób rczwiąz•wan,a tego krpysu 
prze1 obydwie strony, cierpliwość i 
umiar, o ze strony partii nawet pokora, 
stwonyly szansę również samej partii 
no otwarcie procesu samooceny swojej 
działalności oro1 no podjęcie prac nad 
oczyszcreniem swPgo życia weON„ętrI· 
nego. Ty:ko w ·warunkach iok:e pows:a 
ły w wyniku pokojoweqo d:a:oou par
tio może z całą oryncyp:olnoś-::iq orzy
stooić do wypro-:ow0r1io gwarancji, 

Ale nie one decydują o ich postępe• 
waniu. Decyduje o tym postęi:>OWOniu 
brok kontroli, brok dyskusji, brak kry
tycyzmu. Dloteqo VI Plenum mówi: jest 
konieczność dokonania qlębokich zmian 
i przewartościowań w funkcjonowaniu 
s0me-j partii. W następstwie poddaje 
pod rozwoqę sprawę swobodnego wy 
boru władz partyjnych (w tym nieskrę 
powanego zgłoszon:o kandydatur i ich 
0•11c"i'<1n:o), określen:o obowiązków Biu 
ro Poli1ycrne.go, Se.k~etaf'iotu KC i I 
sekretarza oraz chorokte-r ich zoleżnoś 
ci: Kluczowe zdanie no te-n trmot 
brzmi: .,Musimy stworzyć w praktyce 
takie stosunki, oby nad kierownictwem 
była partia, statut, neczywista wola 
wieks1.ości". czyli ukłon Czytelników ,,Wieczoru" 

stronę ludzi • • • • • w J es1en1 zyc1a w 
Październik tradycyjnie rozpoczyna w naszym kroju kwar• • • lał, w którym uwaga społeczeństwa kieruje się szczególnie : 

w stronę osób ... wcześniej urodzonych, czyli będących w je- : 
sieni życia. ł 

Nasza redakcja, pragnąc konkretnie przyczynić si41 do ł 
ttlżenia losowi Czytelników • Seniorów, organizuje alccj41 pod i 
nazwą „PRZYSŁUGA DLA SENIORA". : 

ŁÓWNYM współpart
nerem w pr,edsięwzię
c1ach, o k lórych bę
dzie mowo, 1est Za
rząd Wojewódzki Pol
skieqo Komitetu Pomo
cy Spoleczne1 w Gdar\
sku, który dysponuje b1 
lansem potrzeb i plo
nem ich zas;:,okajonia, 
opracowanym przez 
Osrodk i Op,ekuna Spo
leczneqo w poszczeqól 
nych Zespołach Opieki 
Zdrowotnej. Zna, mia

now•c1e, potrzeby nie tylko indy
widualnych osób i rodzin, lecz tok
ie licznych i coraz liczniejszych 
Klubów Seniora. 

Obowiazujoce zorzodzen1a woje
wody qdańsk ieqo ok re si o io wie lo-
1tronnie formy opieki nad seniora
mi, rozkłodojąc ciężar no wiele 
oqn:w i orqon1zocji. Wiqkszość 
zainteresowanych uzyskiwo'11em róż 

neoo rodzaju pomocy no oqót jest 
zorientowano gdzie, o co można 
sic ub1eooć. Oprócz pomocy czys
to moteriolnej, korzysta z wiciu 
ustuo, opłccanych przez PKPS, Pol
ski Czerwony Krzyż lub pokrewne 
in~tvtuc :e. 

Wic,domo jednak, że różnorakiej 
~omo-y potrzeba nie tylko oronu, 
oficialnie fiaurującemu w rejestrach 
podopiecznych. Dlote~o w naszej 
okcii ,..raaniemy zwrAcic' uwa<'e no 
iwiodczenie d•nbnyr:h usłu.., t<'~h, 
w ramach znoiom'";ci so~i~rfz~ich 
i ze slr'>ny facrowc".lw (w tvm rów
nież sen'orów, znajocych sie nn 
rzeczy) wobec w~zv•tkich _rsAb 
ttarszych, nawet, je"li chnc!·· ilnby 
o przysługe dla o5obv stars,ej wie
kiem - zamożnej, lecz niezarad
nej. 

A1Jelujemy przeto, aby w ciąau 
najbliższych dni i tvaodni cola spo
łeczność woi. adańskieC'o rozejrza
ła sie dookoła : zastanowiło, t.:o 
może wykonać dla dobra seniorów 
z rodziny, z sąsiedztwa, w miejscu 
p·a:v 

Apelu1emy również do toki-::h 
oon,w, jak Reiony Obsłuqi Miesz
kańców i Przedsiebiorstwo G05DO
da:ki Mieszkoniowei, by - zgodnie 
z wstępnym porozumieniem „Wie
czoru Wybrzeża" z Woiewódzkim 
Ziednoczeniem Gospodarki Komu
nalnej i Mieszkaniowej w Gdańsku 
- uwzolednioły w tym kwartale w 

pierwszej kole1ności odplałne zl~
cenia na usluqi remontowe włoś-n,e 
w stosunku do seniorów. 

Do Wo1ewódzk1cgo P:zedsieb ,cy,
stwa Ha'1c:u Wewnc;trzne90 w na-

szym województw"~, z kolei, apelu
jemy o szybkie wylnaczen:e· towa
rów z p·zeceny i takich, które mo
qq być wręcz dorowone seniorom 
za pośrednictwem zarzodów Pol
skiego Komitetu Pomocy Społecz

nej. 
Od Komitetów Osiedlowych ocze

kujemy współdziałania w naszej ol<
cji „Przysłuqa dla Seniora" pod 
posta:10 kontoktowonio fachowców 
od drobnych napraw domowych 1 
sprzetu, używanego w oospodor-
stwoch, z tymi seniorami, którzy 
zqłoszo zopotrzebowonie no tego 
rodzaju pomoc bezpłolnq fub od
ptotna. ' 

Czytelników - Seniorów zach•ce
my by listownie, telefoniczn1e i oso
biście w redakcji prz-.dstawioli ta
kie potrzeby, z którymi "ie potrofio 

u,mi ti4 uporać, o"i sami uk,kowoć 
rleceń. Miejmy nodzi•i•, że nie 
bedą le zlecel'lia typu... !lWiazdko 
x nieba. 

No temat poszczególnych etapów 
naszej okcji bedziemy iomieszcza
H sukcesywnie stosowne informacje. 
Dzisiaj pragniemy zow1odomić Czy
telników z Tró1miosło, że w romo"h 
okcii „Przysługo dla Seniora", 
wspólnie z Zarządem Wojawódzkim 
Polskieqo Komitetu Pomocy Społc

C2Mi w dniach 19 - 26 pażdz'er
niko br. (od niedzieli do n,edzieP 
włocznie) orqanizu1emy zbiórkę 
wszystk;ch rzeczy nodo1ocych sic 
do użyl~u (mebli, telewizorów, od
b:orników radiowych, odzieży, obu
wia, bibelotów, pra~tycz,iych dro
b1azoów, ksiożek, czasopism dustro
wo,ych, pościeli), na rzecz pod
~ eczn11ch PKPS. 

P'rtyjmowanie tych przedmiotów 
(e na~tepnie ich odbiór) będzie si~ 
odbywać w siedzibach zarzodów 
wć,:rniejskich ll'KPS. Oto adresy: 

e Zorz. \'łoi. PKPS Gdańsk, Dłu
g: Targ 39 ·:O, pcrtc1, 

8 Zan. M:eiski PKPS Gdoń5k, 
ul. Grrbmy 12,'13, 

e Zorz. Miejski PKPS Gdynio, ul. 
10 '·' ·teoo 39, 

• Z~z. Hiejski PKPS Sooot, ul. 
Kościu<Z'ki 27 (budynek Urz'!r:łu Miej 
skieool. 

W dniach od 19 - 26 bm. soe
cjolne dyżury, także report~rskie, 
b„do to,i petn;ooe w Qcdz. od 
12 - 19. 

7~.,,,,o:zomv. 1e "'"blP, o lokżs, 
odi:>:crriiki rod'owl'! i te!ewizy11e, 
rT'Oino do2tmczoć nowel l'><ie, któ
rP wy'l'loao:o noorowv. Fachowcy 
orzekr.a czv to j~st celowe i o, 
no-,•ow Pniu ,o•:etu no koszt PKPS, 
rz"~Z ,o~tcnip podorowono wło~c;
w•,,..u ~~niorowi, o'bo Klubowi Se
n :~"o. 

fł ·z ~.-fr-'oty ci~żi<·., mcż~o b~dzie 
i,·:~wi·- ~ć. ko•zysto;ac z t~onsoortu, 
lc•ć·,·m r,,i c:asu do czc~u dvsponu 
i~ P"'.PS .. Ad•esy z oo::fo.-,,e-n, jo~i 
prz~drr;c! i est do odebra"I ·o, prcs:
my 7o•oz za!os2C'::, iok wyżej 
poc'ol:śmy, a lo~że do Dzio'u Łącz
no•:i z C:ytelnil<cm! .,Wiecżoru 
Wybrz,-.żo" w Domu Prasy przy 
To•ou D·!"'wnym, I p:etro, ool<ói 
11• i 1?0, tel. 31-55-A2, 31-00-31, 
albo p,iez ceritrole p~osowq 
31-50-~1 wewn. 291 i HO, w godz. 
11-12. 

Serd•cl"n,e zopraszomy do udz;a
lu w noszf!j alc:cji „Przyi;łuqo dla 
S11niora". 

I 
bolesny sposób potwierdz:ły słuszność 

tych postulatów - do nich dzisiaj po
wracamy". 

Tak to właśnie było. Nie łicxyl s:ę 
ąlos robotn,ka, nie liczył się głos nie· 
których ludri z kierown,dwa, nie liczy. 
ty się opinie naukowców i ekspertyzy 
ró.:n<'go rodzaju sper,jałistów. 

T O w tak;m roz'e - co się liczy
ło? Jak po-,11stawo/y prze~krn~i 
do dec,zji, w jaki sposób ksztol. 

t ,wcrne bvły kierunki polityki? W spo
sób sub,ektywny, P7N iednos\ki i do 
tego - tylko przez niektóre je<!nostki? 
W sposób woluntorystycz-ny, no podsto. 
w,e „zdaie mi sie"? W tej kwestii 
lak prz,0 cei newralą:cznej dla peln'e· 
n!a orrez pa~t:ę iej k:ero,..vn·c:!~j roli -
1uz jcsteś.,,y 61 .:si rzeczyw'stej i szcze
rci odpo, ·icdz;. 

Wskaz6,,. ':' do tvd, poszukiwań d<1l. 

W tym miejscu każdy może zare
plikować „ale przecież to nie 
pierwszy raz?". I przypomni 

n:e bez rocji: 1956, 1968, 1970, 1976! 
Wrocojoc do tych dot wiemy dobrze, 
co one znaczą. Są datami kolejnych 
kryzysów, a także kolejnych ocen sytuo 
cji w port:i przez portie i kolejnych 10. 

bow:azoń się partii d; takiego kieco
wan·o życiem narodowym, oby Po:sko 
moo!o zaznawać tylko salysfakcji. 

Cói: można odpowiedzieć na to w 
świetle kryzysu kolejnego i dodajmy -
najgłębszego po wojnieł Może prry· 
szły dziejopis naszych czasów za głów· 
n<' osiągniecie tego go,ącego lata poi. 
skiego 1980 uzna to, ie Polacy jednak 
zdołali się na podstawie tamtych k1y 
zysów ctegoś nauczyć. 

Bo nauczyli się - nawet ku podziwo 
wi całeqo św:ato ooserwujoceQo le 
wydarzenia sposobu rozwiozywanio 

SMEM@WSMSiMIWi& f 

·-·~·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-· 
I{icdy rozda\\'ane są klucze 

do nowego bloku, w osiecllo
" c j administracji spotykają 
się spółdzielcy z ponad 10-
Jetnim i z tylko kilkudnio
v.:ym stażem. Droga do nowe
go mieszkania miewa. jak 
widać, bardzo różną długość. 

OZGORYCZENI „wetE'
rani'' spólddE>lcrns<:i zda 
ją sohie przy t,·m spra
w~, ż.e ,vszelkie przys
pieszenia odbywają się 
ich ko,ztem .. 

Obernie, kiedy ~kró
c:enie kolejki po klucze 
stało się jednym z p0d
stawowych założeń poli
tyki SP')lecznej i ekono
micznej paristwa, spra
wy te nabierają szczf' 
)(ólne; \vagi. Praktyka 
m1t11<rnve 11 lat dmdndla 

przecicz, że samo ·ndc;k,.zenie roz-
1 ·:arów budownictwa mieszkania
\\ er,c n e wystarC'zy. 

Co z te;:-o, ie spóld;r.i!'lrze budow
nictwo wzrosło w końC'7ą<',·m sii; 
d1iesic:C'iokc·i11 o ponad 70 prOl'l'nt. 
sl,oro okr!'s nezrkiwania na miesz
kanie w,·ul11i~ I się w t,·m sarn,·m 
rzasie, śrrclnio biorąc, prawir dwu
krotnie. Sprzeczność tę wyjaśnia. 
przYnajm 1iej ,,. pewnej mierze, 
\' h nie posób rold1.ielania spól
d1.ielc ,,·eh mie,zkai1. 

Wezm~- pr:>::ddad ubie~lego roku. 
w ktor:,m przybyło t.i'.!.4 ty~. spól
dzir'czvch lokali. (Dla pn.ypomr.le
n a o 14 tysięcv mniej, niż w rekor 
dow,·m roku 1978). Spółd,iPlczej kn 
lejl'e przypadln z tego tylkn ~i,3 
tysiąca mie-.:kań. Rt•sztę przejęły 
za~lad;: p:·acy ('.!9 proc.). ad:ninistra 
cja terenowa ('.!; proc.) i inni d~·~po 
nenci. 

p 
:--'lożna by w końcu p0wiedzieć, że 

jest nam \\-·szystko jedno, kto roz
dziela mieszkania. byle kief<lwal $ię 
społecznie uza~adnionymi, ~p,aw'e
dliwymi kryteriami. Kontrole :--.JK 
przedstawiają jednak spraw~ w 
niewesołym ~wiPtle. Okazu.il' sir. :i'.e 
62 pro1·. spńldzil'lcz~·ch miPs1kań, 
oddan:nh w uhiegł~·m roku do dys
poz,·c,ii 1.akladów pracy, otn~·maly 
osob~·. które niP. czekały na. prn·
dzial nawd roku. 

Administracja terenowa rozdzieli
ła na tej zasadzi€' aż 70 proc. uzys
kanych mieszkań spółdzielczych. 
Znaczną część tyc:h lokali o,z~·.:na
no przy t:,m rodzinom mieszkają
C'ym pop,zednio w zupełnie dobrych 
warunkach. Lista przykładów zgro
madwnych przez :NIK jest przygnę
biająco dlu'.;a, 

Zi:-oda na takie rnsady podziału, 
1'<'nfralnie knywd7ące spbld1irln~ 
kole.ik~, ornacza wielką porażkę 
sp,.1ldzil'lrzośd. Powiedzm,· wprost: 
spóldzil'ltzo~ć ,a wiodła s!'I ki t:,-·sięr~· 
rodzin. którl" powierz~·ły jej rol~ pn 
średnika w staraniarh o mie-~·,kani l". 
Okazała si, zb"t słab:,-·m partn~rem 
wobec· władz ttr!'nowych i urzl'm:,-·
słu. nie Potrafiła obronić interesów 
swoich członków. 

·warto powtórzyć pytanie. klóre 
~adajemy s0bie dziś przy wielu oka 
zjach: jak do tego doszło? 

Na początku lat sześi·dziesiątych 
<;póld:c:ekzość budo11.·ała zaledw:e po 
k:lkanaście tysięcy mieszkań rocz
nie, ale była silną. samorządna org;a -Pomysł urządza n io co rok u w no

l!ym województwie Dekady P;.rzy 

Wy'orzeżo wydoje sie z punktu wi

dzen,o naszej współczesności moc-

XI Dekada Pi~arzy Wybrzeża 
słowo !>fzez odpowiednie określenie 
dz1ołoln-0ści cenzury, konsultowoo e 
ze środowiskiem tworczym noiważ-· 
n1e1szych decyzji i posl0"\ow1eń dn
tynqcych kuttufy i sz1ul<i aro: roz
wiozonie otwartego Z(l(]odr1ienia PO· 
prowy waru-nków uprowionio zowo
ou pisarskiego. M dyskus~jny. 

OBRZMIEWA w nim z 
colą p-ewnośc.ią nutka , 
lokalnego potriotyimu 
i to o zabarwieniu pro
wincjonalnym. Automa
tycznie bowiem staje 
pod znukiem zopyta-
n ia rzeczywista ronqa 
i lunkr.ja twó,czosci 
powstajo cej na na-
szym terenie, dla kto-
rej - może się 

dawać - trzeba 
wy
lok 

szczególnej formuły po 
pularyzolorskiej. Wspoł 

ezesna literatura polska dz el1ć sie 
może bowiem no - co no1rnniej 
- wybitną i nie tok znów wyb l
M, dzielić się moie wedłuQ twór
!zych zointeresowar1 formo, czy 
według pasji tematycznych, ole na 
pewno podz,oł no ł1łeroturę mazo
wiecka, podlaską czy wybrzeżową 
nowiqzuje do gatunków serc, ołe 
nie twórczości pisarsKiej. 

Jest to jednak ocena wspókze•M: natomiast rzecz traktując histo
rycrnie, można uznać, ie in'cjatywo 
z jaka wystap,ono pr1ed jedenastu 
laty, miało wiele cech autentyzmu 
Byt to okres zauwaiolnego regresu 
nastych dzieleń kulturalnych. Deko
da Pisarzy Wybneżo miała wówczas 
u,uchomić instrumentalne możliwo
ści województwa, służące ożywieniu 
diiałalności kulturalnej. 

Efekty tych wysiłków przyniosły 
róż"e rern 1toty - sądze, że j<ibkol
wiek jednoznaczny bilom nie jest tu 
IT'?iLwy. No P4wno niejednokrotnie 

przedsięwzięcia insp~·oworie w czo
sie dek od ujowniaty fasadowość: wie 
hr oktuolnych wówczas optymistycz
nych danych statystycznych no 1e· 
inot upowszechnien;o wartości kulk.1-
rolnych, ale wcale n.erzodko sty
kały twórców i wojewódzkich oni-
11,otorów życ:o kulturalnego z ofior-
11ymi i pełnymi zapolu autentyczny. 
rni driołoczami w teren-~. W Pol
sce lot siederndz-1esiotych - choć 
zabrzmi to paradoksem - trud wal 
ki o zmiony w ·swiajomości nie o
bywał się bez udziału Judymów i 
:,iłoczek. · 

W tym czasie Dni Oświety, Ksią
iki i Prasy sprowadzone z~toly de 
pewnych ,ytualnych gestów, ktere 
nic jui w gruncie rxeczy nie une
czaly (np. na kiermosrach książek 
sprzedawano książki wycofana ektu• 
ałnie ze spriedaiy w księgC1rni•ch, 
o pisarze podpisywali książki icit11· 
nięte ne ten cel z rezerwy wya-· 
niczej, a nieobecna na rynku!. 

Dekady Pisarzy Wybrzei<J 1musza
ly wiec do poszukiwan:o nowych, 
odchodzących od ry(ualu pomy,slów. 
Na1·odzily sie wówcrns - obok Im· 
dycyjnych spotkan autorskich - lro 
dycje koncertów poetyckich, dop,o
wodiono do wyda-nio informatorów 
- jakże cennych dla procy biblio
tek i szkól, pojawiły się tokie im 
pcezy szkolni!, jok konku,sy n<i ~u
słrocje do tilub1:0nych książek, u 
możhw1ono młodym pioior10m ~-

p 
poiired-ni kontokt z czytelnikomi, po
jew,ł sie wreszcie obiegowo temot 
.ivcia literockiego no Wybrzeżu. 

N,-e jest na pewno zasługa wy
łc!czną D-.k<Jd P1sorzy Wybrzeża, że 
źyci-e lilerodie wy9lado dziś w Trój 
mieście znocznie bog<ic;ej, ole owe 
dekady na pewno, m,mo swoich 
braków i ,wej prowincjonolnej ot
mosfery, przyn osły pewne korzyśc i 
no tym polu. W moim przeświad

czeniu jednak kont·fnuocja imprezy 
w llotychczase1wej formule nie wy 
daje sie celowa, natomiast nod
nedł czas, oby pewne doświadcze 
nie tJch imprez wciągnąć do pro
gramu 1talych d1iołań instytucji kul 
tufalnych, de założeń planowych, kto 
Pfl'lł pat1onuje Wydział Kultury I 
Situlri Urzędu Wojewódzkiego. 

Co ze tym przemowio? Po pi-er
\\"741 slOn obecny środowisko lite
r<ickiego, którego tnon stanowi nie 
tytlca sam<i, licmo i zróżnicowano 
pod wzg!edem zainteresowań twór
czych grupo pisarzy, zorganizowa
nych w Związku Ltte•atów Polskich, 
ale równolegle z nią współdz:oloja 
ce g rono humanistów Un:wersytetu 
Gdańskiego i bliska zarówno temu 
gfonu, jak i organizacji literackiej 
qrupo młodych pisorzy o autenty
cznym dorobku twórczym. Istnieje 
ciekawe wydawnictwo o cho:okterze 
periodycznego oimonochu - ,.Punkt" 
1 blisko wspó„roca na polu roz
woj.u iycio łiter<1ck1ego neszych edy
torów, k~ięgarry i b~,ote4cariy. 

I 
Gdy sp<>jf7.eĆ no całość zjow;ska 

nozywonego „zyc·em literackim Wy
brzeża", ·na pewno uderzajq w o · 
czy również jaskrowe luki. Należy 
do nich brak skutecznych mechani
zmów zajmujących się recep~ją ksią 
żki w społeczeństwie i jej popula
ryzacją, brak pełnego odbicia zja
wisk zachodzących na tym polu w 
środkach masowego komunikowania 
(choć nie można ·loki<h uwag wy
suwać pod adresem radio, a w 
gdańskiej TV sytuacja ulega bie
żąco korzystnym zmianom). a także 
te bolączki bieżące na które narze
ka cały kraj. 

Faktem jest. że z1owisko jo«1e 
od podp,scn,o po,ozum1en1a no Wy 
'brzeżu obserwujemy w naszym 
życiu, pozwolajci liczyć no prze
miany strukturalne, klóre dopomo
qa także zrealizować podstawowe 
postulaty środowisk literackich w 
Polsce. Doty~zyć to będzie, rzeCl 
Jasno, w rów?1ei mierze i Wybrzeża 
i wplyn1e no rozwój życ,a l,teroc
kieqo no naszym terenie. 

Podstawowym sprowomi wydajg 
m1 s,ę w te1 mierze dziolonio orga
nizacyjne, prawne i budżełowe qwa
rantu1oce stosowny do rzeczywistycl:i 
potrzeb program wytwarzania dóbr 
kultury i ich udoslepnien;o nojszer
szym kręqom odbiorcow w naszym 
kro1u, o najważniejszym z tych dóbr 
jest n1ewqlpliw1e ksiqżko polsko. 
Inne sprawy - Io kwf'sl1e ustawo• 
wego unormowan,o spraw wotnosc, 

Łączy się z tym bezpośrednio ko
nieczność wymazania białych płom 
na obszarze współczesnej twórczoś
ci literackiej, poloienia kresu prze
milczeń twórczości pisarzy - nie
kiedy wybitnych, zlikwidowanie 
sztucznie lworzonvch administracyj
nych trudności, uniemożliwiojacych 
ukazanie bo~actwa różnorodnych 
ambicji lilerack.ich swobodnecio 
uczestniczenia w życiu lilerackim 
ojczyzny, w tworzeniu nowych war
tości kultury narodowej. 

Nie powrnno bowiem zdarzyć sie 
więcej, że w Małej Encyklopedii 
Powszechnej PWN znoleżć można 
dziś informację nc temat życiorysu 
Hociejo Szczepańskiego , ale n e 
2-.ojdzie nikt informacji kim jest 
Czestow Miłosz, o którym aroso do
niosło własnie, że otrzymał nagrodę 

~fobio ... 

Pozornie to dyq<esje, odb1eqojące 
od temalu. Temotem jest przecicz 
IJe:koda ?isorzy Wybrzeża. Aloe 
właśnie - jeżeli imprezy tel ni.
traktować jako jedneco wiecej pro
wincjonalneoo 0bchodu, w czasie 
ldóre(!<) demonstruje sie reoionot
ne o~obliwości, mówić trzeba o 
wszystkim co dotyczy ou!entvczneoo 
żvcio li!erackiec,o - bez st~reoty
powych formułelc, schematów i lau
rek. 

~,,.,..,.., 

! Sławomir Sierecki j 
~-------·---·-~-~ 

VI Pl„num zwró-:'ło uwagę na trzy 
kompłe-'<sy zaoodr.:e,1, a w:ec: n-i de
.mokrocję wewnetrzno w p-art,i, na rOZ• 
wój somorzadności społecrne' i =oć-ł
udzioł szerak,ch rzesz ludzi w rzodze
niu oraz na funkcjon-0wa!1:e cołego 
aparatu państwowego zgodnie z naj
lepszymi tradycjomi polsk:ego de-mo
krotyzmu. 

Jak z tego widać porti<i nie tyłko 
chce iŚĆ no czele odnowy, <ile toki• 
soma ma niezłomną wolę poddania sie 
procesowi odnowy. Partio nie tylko 
wiec opowiada się w tym procesie od 
nowy zo demokratyzacją życic społecz 
nego, o!e wyciąga je-dynie słuszny wnio 
sek, ie nie demokratyzując się samo 
wewnęt-rzn;e nie mogłoby mieć aspira• 
cji orzewodze.-,i<i narodowi. Nie mogło 
zatem raz jeszcze nie paść owo juł 
powszechnie mane zdanie Stanis-/owe 
Koni, ie demokracja nie jest geste"' 
wlodzy wobec społeczeństwa, ole jest 
wielką potrzebą socfalizma. 

C óZ to oznacza w przeloże11iu n<i ____,..,. 
język zwykłeQo człowieka, z ję- ! ...,._ • • • -~l 
zyko 1 ... 0,etvcznej abstrckcji nc. Jerzy Kochan'skl 

język konkretu? Demokracjo jakbyśmy 
jej nie interpretowali i nie przystoso-
wyw0łi do konkretnych warunków ,.....,.........,...,..,.._,....-...___..,._.....,.~---...... ~.-.. 

, 
o d 

,.Resorty gospoc.larcze powinny rozwiązać swoje problemy bardziej własny• 
mi siłami, a mniej kosztem tpóldziel czei k.olejki...". · 

nizacją. znaną z dobre-go gospodaro
wania osiedlami i tworzenia w nich 
autentycznych więzi społecznych. 
Te ,_daś,n;e zalety sprawiły m. in., 
że w roku 1966 powierzono jej rolę 
głównego inwestora budownict·Na 
m:eszicaniowego. Nie tylko zresztą 
i•nwestora, ale i głównego dysponen 
ta, przekazują1.:ego ·niewielką stosun 
kawo część swoich nowych mie;;z
kań przemysło,•vi i terenowej admi
n:stra<:ji. 

Cz~·m spóld1.ielczość jest dzisia.i? 
Inwestorem i administratorem więk 
s;r.ości nnw~·ch osiedli. ale n11, pewno 
nie _g ló,'l·n~·m dyspelnentem miesz
kań. W latach siedemdziesiątych 
~półdziel:1:e rozdzieliły łącznie o 11 
procent mniej lokali, niż zakłady 
pracy (łącznie z budownictwem re
sortowym). Dla. wiP-lkich partnerów 
spółdzielczość sta.la się rodzajem 
hurtowni, zaopatrującej w deficyto 
wy arlllrnł pierwszej potrzl'by, ja
kim są mieszkania. Im przy tym po 
t<:;nie.isi d partnl'rzy, t)·m mniej 
mie.;·1.kań pozo.stawiaj~ na użytek 
spóldtick'lej kolc.iki. Np. w wok
wództwie katowickim spółdz:e1:11e 
rozd,zielaly os!.,, tnio po k]ka, do kil 
ku-nastu procE>-nt budowanych przez 
siPbie m:esz·Kaó. 1 

Kontrole NlK wykazały, że wie]. 
kie za kłady pracy przej ęly właśc:
wie rolę spółdzielczości, zajmując 
~1ę poprawianiem warunków m :esz 
kaniowych swaici1 załóg. Nie tylko 
zresztą swoich: zaczęły '.a:,że prze
kazywać część zdobytych przez sie
bif' lo"kali mniejszym zakładom, n e 
korzystajacym z dobrodziejstwa sipól 
dzielczych pr,zydzialów. 

Szczególnie hoj-:,a okazała s.ię elek 
trownia „Dolna Odra", przekazując 
w latach 19i8-1979 ;nnym przed.;:~ 
biorstwom 40 :,.póldzielczych lokali. 
ł~at wo sobie w~· obrazić, ile rńżn;ych 
tra.nsakc.ii ,:alatwion 0 pr:r.y tl".i 0 ka-
7.ji! Spóldzielezość, nominalnie głów 
n:--· dysponent nowyth mieszkań, zo 
shła. po prostu wyłączona z gry, 
Możemy mieć pretensje do s,pół

dzielczości, że nie potrafiła obronić: 
swojej pozycJi. Pozostaje jednak fa k 
tern, że do zacytowanych tu para
doksów doprowadziła glówn.e do. 
tychczasowa polityka mieszkaniowa, 
stawiają<'a potrzebv gospodarcze 
przed społecznymi. Trudno zaprze
qyć, ie roz..budowującemu się prze-

Fot. M. Zarzecki 

myslowi mies;r;kania były pibie r,o 
trzebne, stanowiąc - często waru
nek zwerbowania załóg dla nowych 
zai;:Jadów, wprowadzenia drugiej 
zmiany. 

Resorty gospodarcze powinny jecl 
nak rozwiązywać swoje problemy 
hardzil'.i wlasn~·mj silami, a mnie,i 
kosztem spółdzielczrj kole.jki. Na 
szczęście. pr.oblem traci obecnie daw 
ną ostrość wobec radykalnego ogra 
n:czenia inwestycji przemysłowych 
i zm11iejszenia się tym samym ,;pro 
dukcyjnego" zapotrzebowania na mie 
s,z.irn:iia. 

Moź>na mieć nadzieję, że nowy kli 
mat pol:tycz.ny przyczyni się takzl!: 
do renesansu spółdzielczych sarno• 
rzadów. Ograniczenie spółdzielczej 
samorządności, sprowadzenie jej do 
drob:iych batalii o przesunięcie przy 
stanku autobusowego albo budowy 
placu zabaw zamiast .parkingu, nale 
ż_y do największych strat, jakie po
niosła spółdzielczość w czasie swo.
jej „kariery" ilościowej. 

Gdyby samorządy miały wi~ce-,j do 
powil'dzcnia, być może potrafiłyby 
obronić interesy spółd1.il'lczej kole.i
ki. A prz~·najmnie.i sposóh rozdziclra 
nia mieszkań przez same spółdziel
nie b:,,-lhy bn zarzutu. Spojrzenie 
za :e.półdzielcze kulisy nie byłoby 
tak przykre, jak obec,nie, a opin\a 
public:z-na nie b_ylahy alarmowana 
kolejnymi aferami mieszkaniowymi 
prezesów. 

Im bardziej deficytowe, trudnn do 
st~pne je;,.t jakieś dobro, tym więk
sza potrzeba dzielenia go w s-pra
wiedliv,·y, spolecz:1ie akceptowany 
s,posób. Zasada ta musi obowiązy
wać również w przypadku dyspcmo.. 
wania tak ważnym s-połccz.nie do.
brem, ja kim jest mieszkanie. 

Rozdział mieszkań, zwłaszcza gp1>l 
dzielczych. musi być gruntownie zre 
formowany, Spółdzielczość zapowia.. 
da. zatrzymywanie na użytek kolej. 
ki około 90 proc. nowych mieHkań. 
W:-·da,ie się. że .jest to jedyny spo. 
sob, żeby zaspokoić możliwie sub. 
ko najpilniejsze, dramatyczne często 
potrzel)y. 

rlJr;zula Szype~ 
~-,.,, ...... ........,._......., ___ ,-, ___ ,..,.,...,. 
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Hej mela! Wyjdź na parapet, pogad omy ..• 

Jedziemy autobusemf 
BEZ WYSIADKI 

Gdy autobus linii 127 
nr boczny 21740 nr reJ. 
615B, kursujący po Przy
morzu, we wtorek 7 bm. 
ok. godz. 17.20 zotrzymol 
się no jednym z przy
stanków, dwie starsze pa
nie podążyły do przednich 
dr zw i, oby nimi wysiąsć. 

Drzwi atoli nie otworzyły 

się. Poczłapały więc do 
drzwi środkowych, które 
byty otwarte. lecz nim do 
nich doszły, drzwi były już 
zomkniąle, a autobus 
dz1orsko ruszył w dalszą 

trasę, mimo protestów po 
zostalych pasażerów, obu 
rzonych na złośliwe po
stępowon ie kierowcy i do 
magojących się wręcz u
wolnienia starszych poń. 

A starsze panie? Cóż, 

pojechały dalej. Podróże 

kształcą, na naukę nigdy 
nie jest zo późno. W lej 
podróży zdobyły wiedzę 

no temat kultury kierow
cy WPK, który (broń Bo-

Kura czy jajko? 
- Dziadku pyto 

wl'uczeł\ - co było pier 
wsze: kum cz.y jajko? 

- Dziecko droigie -
odpa:wiado d•z,'ode.k 
ja pomię!om czo,sy, kie
dy jedno i drugie było 
jednocześn· e. 

ie!) m6g!by być synem 
Jednej z nich. 

NIE MA O CZYM MOWIC 

Tego somego dnia, tyle 
że rono, a nie po po
tudniu, nie w autobusie 
WPK tylko PKS i nie no 
Przymorzu, lecz no trasie 
Kolbudy - Bądkowo 
Gdańsk, od godz. 6 do 
9.10 przejechało siedem 
autobusów bez zotrzymo
n, o się no przystanku w 
Bądkowie oraz nie przeje
chało pięć, które prawdo
podobnie „wypadły" z 
kursów. 

Gdy umordowani, po
spóżnioni do procy ; szl(ół 
pasażerowie z Bądilowo, 
w sile dwadzieścia kilka 
osób, dotarli wreszcie do 
dworca PKS w Gdo(1sku, 
poszli colą kupą do kie
rowniczki działu przewo
zów, aby ~ię użalić, nos
karżyć, zażądać, prosić 
na przyszłość i doczekać 
się zrozumienie. 

Najpierw do kierownicz
ki nie chciano ich w ogóle 
dopuścić. Kiedy jednok 
nie doli si'ę spławić i za
czeli forsować drzwi jej 
Qobinetu, kierowniczko 
przyszła, wysłuchało co 
do niej rozsierdzone grono 
mówi, PO czym stwierdziło 
ze stoickim spokojem, że 
nie ma o czym z nią mó
wić. 

No pewnie. Dla PKS, 
która słynie z niesolidnej 
obsługi pasażerów, takie 
incydenty, jak wyżej opi
sany, Io normalka, no te
mot której nie warto strzę 
pić języka. 

man 

w·1 ECZO R WVBRZEZA 

z Oruni do 
Prawie calv r uch k om unikacyjny w Gdańsku przepływa strumieniem 

p rze:,; ulice: ·wały Jagiellońs!cic, al. Zwyci~stwa - do Grunwaldikiej. 
Od k ilku lat sprawą palącą było stworzenie t zw . itielone.1 tall. Pro
blem ot\l.iął ll[dański oddział Instytutu Łączności. W 19i7 r oku zespól 
konstruktorów rozooczal prace nad systemem ca.lego śródmi('Scia. 

Wczoraj na specjalnym s('minarium przedstawiono ROtowy, nareszcie, 
ll[dański system TSD-'i7. Składa si(l on z tzw. naczelm·g o urządzenia 
sterowniczego l pieciu elektroni<'znYch szaf - .,dyspozy t o::ów ". Zostan~ 
ont' zain~talowane na "Cl'a<'h: Toruńskim. Leningradzk im, Hucisk u. 
Piastowskim i Bramie Oliwskiej. 

o tym z iak,i nredkościa należ:v- de dla kie!·owców zielona. informo
pokrnvwać odcinki oomiędzy wać będzie 10 wyświetlaczy prę,dko
nimi. bv .. [ala" bvla napraw- ści. 

System. o którym mowa. moi.na 

System wzajemnych wymuszeń 

a 
I 

wał ZOUEA .. Elmor". a i,nne frag
menty wyposażenia: ,.Unimor". ,.Rad 
mor". ..Telko111-Telmor", Stocz.nia 
Północna. Pomosi:ła też Gdańska Fa
bn11ka Opakowań Blaszanych. roz
wiaz.uiąc drobny, a jednak przez 
nół rol:u nie daiacv sookoiu proble,m 
osłonek do wyświetlaczy prędkości. 

17 bm. Kolejowe Zakładv Zabez
nif'czcnia Ruchu i Łączności w 
Gdvni rc:zocczna montaż urządzeń. 

Pozosta.'e nada l bez o•Jpowied;ri 
pytanie: k t o pode.imif' si~ produkc,1i 
ser3'.lnt>.i systemu TSD-77? Przecież 
oo sPrawdze-niu w praktyce .• zielo
nej fali" urządzenie moitłoby ;:,naleźć 
zastowwanie w całym kraju. '.,. 

Nr 222 (7355) 

HIEOSTROŻHA JAZDA 

No d.rodze lokalnej :i Pruszcza Gdoń 
skiego do Rotmanki jooqcy motocy
klem „WSK" nr rej. GDC-1461 Z.dz i
słow W. nie zachowa! należytych środ 
ków ostrożności, zjechał no lewq slrn 
nę ckogi i uderzył w przyd;ożne drz:e
wo. Zginął no miejscu. 

OSTR0%HIEJ HA JEZDNI! 

• Ner .ul. K. Marks'J w Gdańsk.u
-Wrzeszczu Mieczysław Z., kierujący 
motorem „NSU" GDC-7314, potraci! 
no przej ściu dla pieszych Iwonę Z.; 
piesza doznała obrażeń. 

e Andrzej B., będqcy pod dzi oło
n:em alkoholu, wyszedł bez upewnie
nia się . na jezdn ię ul. Uczniowskiej w 
Gdańsku i zosto! potrącony przez ,,Sta 
ra" 5353-GK, który prowadził Andrzej 
S. Pieszy jest ronn,t, 

rozszerzyć i skoordynować z pra
cuiacvm we Wrzeszczu. Naturalnie, 
warunkiem podstawowym orawidło
wei?o działania „fali". jest orzestrze
e:anie oredk-0ści. narzuconych dys-po
zyciam,i centralneizo ośrodka. Na 
oo=zee:óln:vch odcinkach beda o,.'le 
wynosiłv (w zale-iności od natężenia. 
ruchu) od 40 do 70 km/godz. 

Opracowa.nie systemu kosztowało 
5 mln 71, Tyie. ile ... 1 km asfaltowej 
droi:ii po7..a miastem. Przv oowielaniu 
servinvm kosztv maleja. 

Prywatna mennica 

Strzał 

po bitwie 
Pr z2z cole lało nic s~ 

przy kotłol'mi nie dziO!o 
(n;e mylić z armotq), aż 
ru raptem - bum! Dni 
temu kilka miewkońcy 
bloku pcnzy ul. Komondc.r 
skię,j 1, patrZICI ! widlz,q, 
jak pod kollownJe pr~y
wożą pie~ o,gr,om11y w 
kowo!koch (-do zloie
nio), trochę eegiel ibp. 

Ruch się zor.Cll z,c,c,21QII. 
Na klatkach schodo,. 
wych Gorn i.zono\lf(I Ad-
miorhstrocjo Mie-s.rlcoń w 
Gdyni zowies·rł~ zo......io
do,T,;,m,le: "Ze W1'-1Jięd1J 
na pr·red:!,u,żojqcy się re
mo,nł l:o!lłów. zow,iodo
n-..omy, że r,emonł kotlo- · 
...xi; nos,'bp' od d n i a 
12. 10. 8Ó. Za eo PT. Lo
katorów prz!'!p,ro.-s.zcv.ny". 

lokatorzy fe p-nz.epr.os1-
ny moią w nosie. Wole
liby zam\0$t t'lteh mieć 
wy•erol()niowc,nq no e:tCK 
kotiOWlflie. 

Życie 
bez dowcipów 

S!o.,y, wotskowy d,o. 
we ip: ~e iom-ie-r.z ,n(II PiJ" 
blJllów i z czeQ(l7 

Oct;,owfoot: .ioll-,/4111 
ma dw11e pmy buołów, .r 

.02ego je~ sq w "'°' 
gozyn<e. 

W budyn+u.1 Pł'lY lill. 
Ch!opsldej 7 na P~:rymo 
rru w Gdańsko s-0 łr-zv 
w.indy, z c:zeg-o cni ied-
no nie dtoio0!0, 

Żyde rne d-o.~IJ,. I 
mogazy,nu windy ~if, ~ 

bierZ'P.·sa:. 

t I 
J Za młodu Plll'e'Mro-1 i comy góry. No ~to-t rość wygrzebuje.my s~ 
i ~pod nich. 

łUłłtllttt I ttftttllłfłUI 

Z Trójmiasta .. 
l./\ M/\lO WODY 

· okolic 

Anno K., iom,esric.alo 
pny ul. Siennickiej 10 
m. 11 na Przefóbce w 
Gdońs'ltu, ci1>rpi na n~
dob6r wody, zreszto ciep
łi!i. Z09adlo na I~ dolegli
wcśt · jeuczl! w lutym i 
$1)ł'OWO wyQIQdo bezno-

Genialna . 
likwidacja 

WM< Pl) u~nienhJ z 
wladliorni miM'° j zjed,. 
nocz.er:la wys-tlrycl'lraqła 

posaie«-ó_. rr.Jltobusu 101 
n o dudl< Ó'N, Wl<~id:u,ii:i<; 
przy~~an~ warunll:owy 
u , :rbieQU ułic Pomo"Skie~ 
i Gru,•wokl:rkie.j. U pod
staw doec~zii legła chęć 
sk~óceni a c:zas,u pi;z.e}o:i
d'II o,r;obu,iu. 'Ponoc po
~oie.ro-ll'i• s:ltod:yli ,,,ę, d: 
ł<MI p,o,-.,p~y <JU'lobus 
tąe~ Ody,n,i-, . z Gti-ań

tl( i l!ffl J)OroHO 9 i~ .t'byt 

dziejnie: gdy Anna K. PY· 
ta w ROM nr 4 k ;edy wo
do będzie, kierownik od
powiada jej - n•e wia
domo. 

Ech, życie! Jeden nie 
ma gorącego, drugi zim
no dmucha. 

ZA 'DU%0 WODY 

Znowuż m,eszkońcv do
mu przy _ut. Żulowskiej 5 
no Oruni norzekojq no 
nodmior cieplej wody (lu
dziom k> trudno dogo
dzitl). 

Od kilku m1es1ęcy boj
lery z ciepłą wodq umie
uczone w p iwnicy sq zeo 
sut~ i wycieka I nich 
wrxąłe-k. Piwnica ies! zo
lana wodą, drz~i prowa
dzące do pomieszczenia 
t bojle<orni wywożone, o 
ROM qłuchy ner wołania 
o usunięcie owCl'fii i no
prawę dnwi. 

Pewnie wody (ciepłej) 

nc:bra-li "' uszy. 

Konstruktorzy „torturowali" urza
dzenia ws,zecbstron.nvmi badaniami. 
Przede wszystltim chodziło o ich 
zabezpieczenie orzed warunkami kli
matycz.nymi. Poddano wii:c szafy 
d~iałaniom tempent\ur od minus 26 
st. C do pl.Ul! 80 ~t. C. Wytrzymały! 
Głównym założeniem or:z:v orojek

towani-u była łatwość obiiu«i. Kon
strukcja modułowa. pozwala na od
nalezienie bea kłopotów uszkodao
nel!o 1.eS"PołU i szybka jeeo wvm-ia
ne, bez dłubania w plątaninie kabel
ków. Trzv uroJ:>r&my, które dla „fa
li" opracowało B iuro P rojektów Bu
downictwa Kom unalnell[o (wlącza.nf' 
również w zależności od nateżenia 
ru<'hu), mo!:a być bez kłopotów do
pasowane do aktualnych potneb. 

Wprowadzono maksimum zabez
oieczeń, bv nie dochodziło do kolizji 
nawet w orzvoadkach uszkodzenia 
które11oś z. u.rzadzeń. Wszystkim kie
ruje cenu-alnie. wbudowane w u
stem. urzadzenie własnej oroduikcji. 
będące mózgiem całego układu. 

:!',fvśl. kDnceoc.ie i pro_~kt dopro
wadził do końca 1,esoół pod kierun
kiem mgr. inż. Lf'chosfawa Dworzań
skiego. w składzie: m~r inż. Szcze
pan Drozdowski. me;r inż. Stefan 
Goncza, me;r inż. Jan Kwasiżnr i te
chn;cy: )liron Rakowski i Lesuk 
Z.iadacz. 
Ponieważ budowane urządzenia są 

właśdwie prototypami i trudno o 
tvoowe elementv do ich wvoosaże
nia, Instytut ł',ączności współpraco
wał z wybrzeżowymi iakładamj pra 
cv. Np. sr,afy sterownicze orz~·goto-

Jednorodzinny do
mek w Gdyni, bt:dą
cy z.reszt;\ j"si:cze w 
trakcie budowy, 'l':y
glądał zgoła nie"'·in
nie i :z: pewnością nie 
zainteresowałaby 3ię 
nim milicja. Ale ten 
oto domek okazał •ię 
prywatn• mennic~. 
Założył jł\ 1obie mie
szkaniee Kartuz: 23-

!etni R y-uar• Reaaehe,infll. Żo1tał 
on za trud niony na tej budowie, któ 
rej właściciel poszf!dł mu, jak się to 
mówi „na rękę" i zezwolił na zamie
szkanie w jednym z wykończonych 
pomieszczeń, aby nie musiał codzien 
nie dojeżdżać do Kartuz. 
Dysponując praktycznie całym o

biektem, R. Renachowski postanowił 
zrealizować swój plany produkcji 
banknotów o nominalnej wartości 2 
tys. zł. Na swoje „laboratorium" o
brał piwnicę, do której zaczął zwo
zić sprzęt fotograficzny. i różne urzą 
dzenia techniczne, a także chemika
lia. Część przyrządów wykonał we 
własnym zakresie. Prace trwały kil 
ka miesięcy, ale ,o; tym czasie zdo
łał skopiować oryginalny banknot i 
opracować całą technike drukarską, 
Kiedy do prywatnej mennicy R. Re
nachowskiego zawitała milicja, za
stała nie tylko kompletne wyposaże
nie techniczne do spreparowania fał 
szywych banknotów, ale l płytki go 
towe do druku metodą offsetową. 
Tak więc milicja z.apr>hiegła emisji 
fałszywej serii pienięc· ;. 

Ryszard Renacho\',,·ski odpowiadał 
za usiłowanie podrobienia bankno-

Historie dwuwymiarowe 

Sprzedaj dalej 
Do pop·erniczego rzucili pOJ)ier toaletowy. S!crnęlom 

w kolejce. Kolejka była długa i podzielona.. Ta jej 
część, która sioła najblizej lody, lonsowala pogląd, ie 
papier należy sprzedawać bez ogran iczeń. Część środ
kowo forsowo!o zdanie, że należy sprzedawać i,o 10 
rolek. Ci tłoczący się przy drzwiach, głosowali za pię
cioma. Nie obyło sie bez głosów z szorego końea, 
domagających się kategorycznie, at>y sprzedawał po 
jednej, góro dwie. 
Udało mi się aostoć p,ęt. Po drodze do domu . ..,.stą

pi!am do repasaczki odebrać rajstopy. 
- Złociutka moja - pani Kry$ia złożyła błagalnie 

ręce - pani mi ods\Q?i choć j~dnq! 
Zowohclam sie. 
- Będę pani robić rajstopy z dnio na d:rień -

kusi ła. 
Odstqp1łom. Cztery rolki lei mająte,c. W drzwioch 

wejściowvch zderzytom s,ę 1--Aołofiockq. 
- Z nieba mi po J)('O~tu 1podłot. - wyknyifnłłła 

- Aleii: to nie j1M,! i( o. 
w-o - woł,a ob\Jlrz.o.ny 
gost Jnony reiyser 
do li:e Jne.r a. 

na mój widok. 
- Mosz jol<iś problem? - !!)ytołam. 
- Jut nie! - towotoło ucieszono. - Dz1.iti lobie! 
Zblod.!om. Gestem obrony schowo!ooi torb4, 1 której 

wystowoł papier tcoletowy, za siebie. - Zgodł pan - ad
powiado p,ogcxm1• kel
ner - to je,t napój no 
jej moł.),woch. 

- Cty je óobrze 5'y 
uę?I - reiy,seirowii 
krągie.iq oc;ry. 

No;~tnie,~ Nie 
tył~ o pan lu:>i Of ort.o-
wać I 

Dwóch starszych ptt-
rt6w siedoz,i w ktuol~ s,e. 
nłoro po,c,iq,1oiqc c,ef\l<.q 
herbo1i,;ę. 

- Ech - wzdycha j,,
d-eo me, ancholiin ie 
dlzieciństwo zmr1m 
doroś)i, wiek dorrzaly 
diziiec i. 

- Nie rowmie111., o co ci chodzi - powiedaiałam, 
roIUmiejąc dosllonole - no Io no roiie, !pies:r1 lift. 

- Nie udawaj - roześmierler się Mołofiocka - i-rr~
eieł widziolom co mos z w torb is. Od9tQt) dwie. 

- Jole to: dwie? - oburzyłam s:i1t - sumittn;a ,.;,. 
moszl 

- To ' raczej ty nie · mou - oburzvla ••• dołllniąto 
do tywega Molofiercka. - !"rzyjaei6! należy rałowoo: 
w bi&dzie. · 

- Już rotowałam paniq Krysi, - rHicłam. - Od
połi!om jej jednq roll<e. 

- Ach, tm;I - Mołofioekiej ro~blysly ociy. - 1e 
jaicieji tom pani Kry$i odpo!osz ot eołą r()ilr~. !I l'l'!nie , 
najlepszej puyjoci61ce ... 

- Ja\l:iej? - riie do,łyszolom. 
- Noj-lep-uej - podziitlila nCl sylot,y - eh'!fba l\ie 

mosz wąlpliwośc:J 
Ni• miołam. 
- Najlepszej puyjacićłu łołu~u lfłupieł, dwóch 

rolP-kf - pokiwolo g!owq. 
W<'.lłno. fl'Mponui,tmy w 
c,ek, pr,:rvispie,ueniG ;rijc 

wid-ować c:e dMJQ!i rtr~Y
słooeł( a!bo zo-g.kJw,i ł tyl

~o nv: w Gdai'IMN, Gdy. 
ni i S~c,;•. 

Co z tą pompą? - Nie .iolu1ę - wyparłam 1ię, cri« jdll ei odełq,,i<t 
dw•e, to mi tet zostOl'lq tylko dwie. . 

- No samo widzisz, ifł to b4!dzie sprowiedltwif! ·
osodziło Molofiacko. - Mon: tu t•<!ldf>m złotych I łl&
woj len mój papier. 

Dwa iyQOdn >4 
r.rudtiśmy no 
„Podiwtecz-orl( a" to 
motyczne py:!an'"i. 

be-:nu 
!omy 
d-ro. 

Cho-

cfaii!o o po~1' 1 prolni 
dornou pnzy ut. G.rui<Woldt 
kw:!,j 5~3.· kiórq roemon
to ..... ooo pn-!!d rol<,,em., bo 
s,ę z11 p-s.-uł o. 

W no~lępstw„ t'llQO 
· woda w pnohi 5'10! (po 

kosl'l<i) I jmierdiz1 (po 
dz;urici w nosie) - stu
dizienl<o kooolhacy,ia 
jest usy,łuowono wyżej 
niż podłogo. P\i.soHśmy, 
że odpowiednie POlffiiP\I 
można nabył w odpo
wiedi1 ich skle,poch. Prozed 
slawi~ie,! ooministroc·ii 
Sp6kfZ1ielni „Bud0Nlcrn1'1 

tw 1e•rdzi, ie nie moi-no, i 
to wiośnie o-d ro.ku. A 
więc pytonie: ,,co z tą 
pompo?" pozos\oje no
dol akbu-crlne. Zeby byio 
do pory doldodonw py
!011.e drugie: c:zy Pflzez 
rok nie można byto po
prawić podłogi prcrl11i w 
len sposób, aby wodo 
odpływało d~ s~d.~enlci 
• wlosnycłl s li ochr 

Dolom. Niebawem pnynlo Bubo. 
- Co ałychoć? - &pytało zdawkowo. 
- Nic - odpowied:riatom równif!t ;ido~owo. 
- Nie !alcie Jnów nic - zośmi~o 1i~ MOłolinc1u1. 

- Pochwo! 1ię prxed Bubq, jole cl sio, driaiaj pouc~-
ściło! 

- Z czymf - 2dziwilom się niewinnie. 
- No, z popierto.m toaletowym - zd9moai!owato 

mnie bezlitośnie. 
- Dos!o!oś! - p<>dslcoczylo Bubo no fotelu - od

stop chot jednq roik-,. 
- Ale ... 
- No, nie bqdt toka - pros;!a 8uba. - Hajhtpuej . 

,xzyjaciółce ... 
- Jakiej? - nie doslyua!cm. 
- Najlepszej - stwiedziłcr - ehybo n i• odmówisz? 
Nie odmówiłam. Potem przyszedł iasik, . który r6w

n·iel: udowodnił mi, ie je!t moim nojl„puym przyja
cielem, któremu wprost nie! mog~ nif! odsprudoć 
chocioi jednej roll<_i. W ten sposób wyszłam na czy,to. 
Na szczęście schodzqc do piwnicy spotkałam sqsiodke 
Kowbojczyk, k!óra -ciągnęło się ner g6re udekorowo-,a 
wieńcem złożonvm z dzies ięciu rołek. 

- Po11i mi odstąpi cłioć jednq - zaskomliłam. Są-
siadka Kowbojczyk odstąpiło . · 

Tak, że słoni'! w koletce po p~1er toohtłowy l'lie 
poszło no mome. 

tów wartości 2 tys. zł. Jak stwier
dzili biegli, istniała pełna możliwoś~ 
ich wykonania i duże prawdopodo
biet'ishvo puszczenia w obieg. 
Sąd Wojewódzki w Gdańsku ska

zał R. Renachowskiego na 3 lata po
zbawienia wolności i 20 tys. zł grzy
wny. Pozbawił go również praw pu 
blicznych n~ okres 5 lat. 

Gościnny występ 
• 

, ,,Groteski'' 
Z dwu tygodniowego tournee po 

Szwecji wraca Teatr Lalki i Ma
ski „Groteska" z Krakowa. Teatr, 
przejazdem, zatrzyma się w Gdań
sku, gdzie wystawi w Teatrze „Mi
niatura" jeden spektakl - ,,Słonecz
nik" Kima Mieszkowa. Przedstawie 
nie reżysero•.-.·ał Kiriakos Argiropu
los, Grek, urodzony w Polsce, a od 
kilku lat ceniony reżyser bułgarski 
Sztukę „Słonecznik" uznano w Buł
garii za spektakl roku. 

Przed~tawienie odbędzie się w Te
atrze ,.}.liniatura" w niedzielę o 
godz. 14. zim 

Porządki 
,. 

czas zacząc 
Jole większość remontów gdańskich 

płocówek ośw iatowych, łoi<. i ten ma 
jut swoją długą historię . Przez inwe:;
tora został zgłoszony w listopadzie ub. 
roku. Przyjęcie go do plonu przez 
wykonawcę - Przedsiębiorstwo Bu
downictwo Komunalnego nr 1 w Gdań 
sku - nastąpiło w lipcu. Do lego 
czasu dzieoi opuściły szkolę podsta
wową nr 21 (bo o nią wlośn;e chodzi), 
o po wokocjoch rozpoczęły naukę w 
dwóch sąsiednich placówkach. 

Pomieszczenie, po 16 lotach nie
przerwonej eksplootoc~ nie nodowolo 
s.ę do użytku. Wymaga jok nojszyb· 
szego remontu kapitalnego o niezbyt 
duiym zokre-.ie - jole no razie. 

Do piątku (10 bm., a więc prow~ 
po roku), kiedy to generalny • wyko
nawca zwoloł naradę w sprow,e re
moriłu, budynek świeci pustkami. Nie 
:ro,toł doszczętnie rozgrabiony i zde· 
werstowany tylko dz i ęki osobistej p,e
e1y woźnego. Przedstawiciele PBK-1 
poinlormowoli inwesto1 a, ie nie widzq 

1 moH wości rozpoczęci o proc w tym 
kwo<łole. Remont będą przeprowadzać 
od początku przyszłego roku I ob:e
cujq sł<ończyć do lipca. A o to prze
ciel chodzi, oby we wrześniu uc:zniow.- tNWrócill do ,wojej szkoły. 

Wuyscy sq dobrej myśli. Zakres 
robót n,ie jest przec i eż wielki. Dener
wuje więc tylko 1okt, że pomimo bro
ku możliwoki rozpoczęcia remontu 
w 1;pcu br. z PBK-1 nadeszło pismo 
I deklorncją przystąpśenio do proc. 
J&~t to chyba trochę niepoważne. 
Tym bardziej dziwne wydaje się, il 
Wejewód,:kie Zjednoc1en&e Budownic• 
twe Komunalnego, do którego wspom· 
Nane i,,.etlsiebcorslwc nale iy, at tak 
lllol•c• nie ma roreznania w swoich 
mot!Tiweadaeh. Sw:odczy to chyba 
pru,oe wszystkim o nlepowożnym 
trClktowanfo porW\erów, w tym przy
padku Kurctorium Oświaty 1 Wycho
wo"io, r k lórq to insłytucjq tost:ito 
podpisano!! porozumienie a wspólpro
cy. Nie o obiecanki ber pokrycia 
pr1•d~i: chodzi, lecz o rzeczowe wy
wiązywanie się z zobow,ązoń, nawet 
tc* w gruncie rzl!Czy niewielkich, jol< 
r.iP.zbyt du.ty , emont kopi toiny malej 
ukoły - do !<l:ońc.zen<a w ciag11 kil
ku mi~!!'•ęcy. 

łgz) 

Psie sprawy 
w• "ff"to.-.. k. 1' bm.. zaiin~ł O"' t,:ar,, 

nl•nt!.,cki f•uc.:kal C111arny. podp:.lany, 
1·1'111.,•i•,.,.,.,.. fh!ar;uJe na Imię „n„1•. 
Plt'łl jHt w tr5kl'l1t lerunla no<ówkl. 
Uc~ci..,~10 Mnała-r.<'e 'Pro,n:e o ()tiprowa• 
"1:unie · t•a .. -,•naa:rodnni,:m, Sopol, ~I. 
0\&rłł"a Jt, t•I, Sl·~•-11. 

I ltm. na i.ur.hanlnh: 2,;in11ł mal)', ...,,,. 
n:r:· podplllan:r kund•l.-k. Tymeu,nw,~n 
eph•'knna pro~,:ę o wlad„mośt: tel, 
1!·11-0 po południu. G, 

I bm. w Odań~ku - Oliwie na ni. 'Ku, 
won~te,:o :0&8inęla Jamniu#{a norstko
wlo•a. Pl•• je« w trak~ił' leczE-nia. Tym 
e~i1t'OWł"~e opi„kunll pro~7ę o wia.domost: 
tel. H-ftl•U. G. 

•·a re 

Czyj rower? 
Właściciel roweru skm.daka 

matki ,.Wigry 2" proszony jest o 
skontaktowanie r.ię z Komendą Miej 
ską MO w Sopocie przy al. Niepo· 
dl~głości 736, pokój 110, teol. 51-00-21. 



Nr 222 (7355) 

TEATRY 
GDA~Slt P.\SSTWOWA OPERA 

l FILHARMO'-il.\ RALTYCKA -
Pan Twardo\\ !!ki, sob, g. 19, Fal\·o 
ryta, ntedz. ~- 14 

TEATR ,,\\'YIIRZEŻF" - l'nPrl 
1ta,-.ienie Hamleta we w:-.i Glu
eha Ooln:1, ~oh. g. 1~. ulcdz. g. 19 

GO\ ',SK-\\ HZI SZl"I' l F 
lll'I\TI R \ - Sloner,nik. - i,;oś• 
ctnne wyst. Teatru Lalek „GrotP
,ka'' z Krakowa, niedz. g, 18 
przPdst. otwartC'> 
SOPOT 11:.\l'R K.\'\1FR \1.:-IV -

Zlod1i•.i jrte.,lny (r,rapremiera) 
10h R IU, nifrlT. g 19 

G!l\"1;1.\ ·n.\ rn MU.r.Y("Z'-i\' -
W.r.ikn~iar\' i <•órale, sob. g. 19, 
n1ed,. ~ JS 

TEATR nR \MATY("z-.;y 
OkrutnP 1ahAWY - Gctyni:r, ul. 
'Rema 26, !ęoh .• ni~dz. g, 19, l\tis.tt':1. 
Piotr P;1th~lin <nrrmiC'l'cl), R~tur.z 
Glównom1eJski w Gda.Jl~ku, ruerlz. 
1, 19 

ELBLAG TF.\TR DR \M.\T\"CZ
:\óY - Plu,kwa. (duza scenaJ, sob. 
niedz. g. 19 

WYSTAWY 
GDA:-.SK G.\I.ERIA (;S - ul. 

Plebania 1 - wyst. prac foto
graficznych K. Ku tvna pt. .,Ę· 
den", sob. w i:. 10-15 

BIH, ul. Dlu~a 46,48 - malar
atwo H. LaSf'ckiego w ,r.. 12-18 

T[,\TR .,\\'\'BHZł;Żt;" - Targ' 
W(J;:1owy 2 - ~rafika M. Yan1an10 
to z Japon11 (czynna zgodnie z 
programem teatralnym) 

lllZEl~I ~ .\RODO\\ f:, ul. To
runska I - 35 1.~t i,;rafiki \V}·hrze
;, - sob. w i:. 10-17. niedz. 9-15 

SIES GD \:-;SKA, Długi Targ 43 
- malarstwo B. Kaczn1ar0\\ ski ej i 
'.li. I utomskiej - sob. w g. 8-16 

„Rt:DY KOT". ul. Garnc:IITS><a 
!I.O - malarstwo .. C~·kt muz.y
czn}·" E. ~owickiej-Treb~kif',i. ab 
irlwenlkl PWSSP w Gdańsl<U. i 
pac ro• K Sramkiewicza 
• e ~--20 

SOPOT BW '· Powstańców War
,i73w'\· 2~6 - malarstwo i ryson~k 
)t. Żnl:1wsld<',::o z Londynu oraz 
K. H~rPjnirkie::::o - w ~. 1~-18 

GDl ,1., !IW\. Swietoiańska 

U - mal:"lrstwo :'\1. ~ług: Pec·1Til 
us:::os'a\\-10) - czvtelnia: maJar~ 

s·v;,:, z '\ ntono\\:icz z o rac. prof 
a"' or" .,':rJ - krnviart,ia - sob. 

I"- .I niE'<!Z. J,:. 14-21 
BIL\. Do rr'owsl< ie;;o 11 - wyst 

W. 1rnkc,1nk.icj - Collage - w 
g 1:-1~ 

P.\\\'ILO~ WYSTAWOWY PSP. 
al. Zjednoczenia 17 /skwer Kościu 
s;!d) - w,•s;t Siezaleźna fotot:ra• 
f11 aw.ervł(:at.~ka - w ~- 11-17 

ELBLAG 7.Dli „ZAMECH", ul 
S•?rzn!owa 10 - malarst,vo \V. Łaj 
mln~l 

IDIPiK. ul. 1 l\laja 37 - wyst. 
ra·orcZO'ic-i artystycznej nauczycie 
li :,).,c:tvJ.:6w amatorów 

li.llinZ\">.; MOK, ul. Parkowa 18 
- Plakat Roku 19,9 - wyst. po· 
kOn'(11rsowR, soh. 
KO~f!ERZYSA DOM KUI.Tl'RY 

ul Bieruta 31 - malarstwo li. Ba· 
"JDD"- :,kie;?o. sob. 

~\UZEA 
Gdal\<k ~luzeum Narodowe. ul 

T runsl<a 1 - !ob. w g. 10-17, 
edz 9-15 
Dwór .\rtusa, Długi Targ - w 

11-18 
Centr.1lne r\1uzeum 1',Jor~kie, ul. 

SZProka - w i,:. 10-16 
Jluz~um Poczty i Telekom unika

rit. oddział w Gdańsku. plac Obroń 
ł Po,·z.ty Polskiej - sob„ w g. 
l 'ffl---15, merlz. 10.30-14 

'luzeum Historii Miasta Gdań- • 
,ka, ul. Długa - sob. w g. 10-14, 
ruedz. 11-16 

Oliwa Pałac Opatów - sob. w 
,- 10-17, niertz. 9-15 
Kużnia Wodna nad Potokiem Oli 

w,JJm, ul. Bytowska 1 - w g. 
IO-li 

G~vnia Muzeum Marynarki Wo· 
jeTinej, bulwar Nadmorski - w g. 
10-16 , 
Okręt-!\tuzeum „Błyskawica", ba 

SM nr I przy nabrzeżu Pomor-
1k:m - w I'(. 10-13 i 14-17 

11,ilbork 'ltuzeum Zamkowe -
" g. 8.30-15, tereny zamkowe w 
g 8-16 

S1t11towo Muzeum Stutthof - w 
g 8-J; 

f'rnmhork '\tuzeum ~fikołaja lto 
pernika - w g. 9-15.30 

KINA 
GDAŚSK SROD:\IILŚr!E T.E• 

\1:-.GR.\D - Pies, który śpirwał 
Ir 'ml, sob .• niedz. g. 12, C:ma (poi) 

l. IB. rnh„ nicdz. f!.. IO. 14. 16. 
·s. :O, STl DYJl'óE K \MER-\l.1'E
Ż IR - z podniesionym czołem 
ILS \J od L 15, sob. , g. 15.30, li.45, 
Ez~hne ,erce 1Rl'N) od I. 15, sob., 
medz. I(. 2~. Kino rloknmenta.!nP -

'no niPznane (pol>, niedz. g. 15.3n, 
4\. DRl K \RZ - Młody f"ran-

• istein I L:SAJ od I. I~. sob. ,: 
6 -~. nicdz. g. 14.30, Wciąż o mi

l ci ('.n od I. 1~. ~oh. g 18.30. 
niedz r 16.30, 18.~0: GEDA ,,,, -~·n, h.oni: (USA) od l, 12, sob., 
n1edz g. 14.3n, Jdc~Ina para (1" 
M J. 1s, ~0b., niedz-. J!. 17, ~!=I 1S. 
\\'\Tri..\ (Dom ll!\rrer,a) - por
~•n1c Savoi (r>ot, orl I. 12. •oh., 
nitdz. ~- 15, c,.łowiek z m.1rmuru 
rcll od J. 15. I i li cz.. soh., 
itdz g 16.45, Poranf'k, niedz. /!., 

12. ORL::siJ \ KOSMOS - Zemsta 
ró!owej pantery (ani,:) od I. 12, 
SO~., niedz. g. 16, Nosferatu - wan,. 
p,r (RF:-11 od J. 18, sob., niedz. g. 
18, 20, Ebirah potwór z glęhin 
r 3?), niedz. g. 14, Kowboj i Jn
diani~ (bajka), niedz. g. 12, 

WRZESZC-7, BAJKA - Akwanau 
ti lradz) od l. 12. ~ob., nlPdz. g. 
~:1 Prnres tloc.zl.11 kowy (.iap) od 1. 
Il. soh. niedz g. 15.30, Kobra l!ar1 
Od l. 18. sob., niedz. g. 18, 20. O kró 
lu Popielu tbajl<e), nied7.. g. 12. B.\.J 
K.\ - Prz} gor!a ara hska (an/!.) 
•ob., nierlz. i:. 1:,, Prz~·p!yw uczuć 
!c) od I. 18, sob., !(. 10, 12.30. 17.30. 

. nied7.. ,::. 12.30. 17.30, 20. Rek,io 
~ompozytnr (bajk»), niF>rl~. i,; . IO, 
Il, Z.\W!S7,\ - Werdykt {tr) od 
l 18. sob., nicdz. g. 16, 18, 29. Po
r..i.oek misia (pal) bez ogr., nie dz. 
g IO, 

lliOWY PORT 1 MA.JA - \\"jełk a 

podróż Bolka i Lolka (poi), son., 
med.z. i:. 16, tma (poi) od I. 1~. 
!ob., niedz. i!- 18. 20, Colarc:ol w 
.\n~lii (bail<~). niedz„ i,:. 14.30, 

OLIW'\ DEI.FIN - ~niet.yczka I 
Różyezka r,RO/, sob„ g. ·1s.3n, 
medz. /1.. 13.30. 15, Od sirdmiu 
~""' i n;SA) od l IR. soh., nieci z. 
g '.1, 1~. 7~bawy sknatów (!:lajka) 
n ed,. /!. 12. 

SOPOT li.\ I.TYK Rajka, 
ni•dz. g. 12, DulJicr 1rn od I. 12. 
!nb g 15.30, nicdz i,;. 13.30. 15.~0. 
li •ir rt:SA) ocl I. 15, son .• ni~dz. 
g li.45, 20, POI.O"- I.\ - Czterej 
p •ncerni i pies lpol) niedz. i,:. 13. 
Powrót do domu /USA) od l. 1:i, 
sob., niedz. g, 13. 17.30, 20. Reksio 
terape11ta (hajka). niedz. g. 12, 

GDY:-.1•\ SROn,111::scrn Slll
DY,J:siE .'\ TI.,\NTIC - Jl.ewolwf't 
sob„ niedz. g. 10. 20, łfair IUSAJ 
od I. 15. sob.. niedz. g. 12.30. 15. 
17.30, GOPI.AS.\ - P;inowie dbaj 
cie o żony (frl. sol). i:. 10. 15, · 
niedz. g. 13, Maratończyk (USA) 
od I. 1B, sob., niedz. g. 12.30. 17.~o. 

.:o. Reksio przewodnik (bajka) 
ni•dz. /1.. 10. Il, . 

Grr ,nOWEK F.\l..\ - PT7e7 (',· 
rv Skali,te (USA) od I. 12. sob. 
g: 18. niedz. i,;. 14, Dziedzictwo 
(an~) od l. 18, sob. g . 18, 20. niertz. 
g. 1,, 18, 20. :,; a. dworze króla Tu
czvnka o,a,ikal. niedz. i,;. 12, 
ORŁOWO l'iF:PTl"', - rcieczka 

M Atenę (ang) cd l. 15, sob„ 
Jliedz. !(. 15, 17.15. 19.30, Bolanek 
wedkarzem (najkal, niedz. g. 12, 
OHŁL:ŻE M .\RYNARZ - .JPsien 

ne dzwony (radz). sob. i,;. 1.l.~0. 
niedz. f'.. 13, 14.30, Corleone 1wł) 

od l. 18, soh. g, 17. 19.J5. n1edz. 
g 16, 19 15. Kret 1 aa.pałki (bajka), 
niedz. a. u, 

WIE CZ O R WV B RZEZA Str. S 

D O 
OLO u 

CHYr.ONJA PROMIE~ - Zem
da rótowej pantery (ang} od t. 
12, sob. g, 15.30, "med~. i\ 13.30, 
15.30, rzas przyszły ( fr) od. !. I~. 
sob .• m".dz. g. 17.30. 19.30, l\tagicz• 
ny ka1n1rń (NRD). niedz. ~--A 12. 

OKSYWIE GROM - Urodziny 
mlodei,:o warszawiai.a (poi) al'! I 
1~. sob. ~ 17. niedz. i,;. 17. 19.30, 
Poranrk, nicdz. g. 12.30. • .. 

RlTl\11 \ .\l'ROH.\ - Książę i te 
brak. (nanam) od 1._ 12, sob„ niech:, 
.i;:. 16, Rewolwer (Wł) orl I. 18; sob., 
ni,ertz. g, 18.13, io, Zaginął piesek 
(bajka). niedz. g. Il. 

l'RC:S,C:Z KH.\Kl'S - fluhlrr 
rrri od i 12, •ob., nl!"dz., g. 17.Jn, 
19.30. 'Hl~l,.itna plf"twa (~UStrJ,. 

~::~;: /· 1;_s. Słoniątko (bajka), 

TCZFW WlSI. \ - Roj /US!\) or! 
I. 18, soh., "niedz. fl.. 16, Gr71!S7.nv 
ż,·wot Fr,,nriszka Ruly (p,;,l) qd i. 
1~. ~ob„ 111E>dz .• g, 18, 2<1, · · 

ll"F.JtlF.RO\\ O S\'1-'IT - ,lel'!nv I 
Toh~· ""ód <17.ikich z"ienat 
/USA), Obry --,- ósmy pasażN r-.n-
1tromo (ang) od I. 15, sob., niedz., 

SOBOTA - 11 października 

PROGR.-\:\1 I 

13.:111 ~ TTR t.prawa roślin 

sem. 3 - Uprawa buraków 
H.0n ~ TTR - Mechanizac-ia rol· 

nict\va Zasady przy;ł:oto¼·a~ 
nia ·i·. UŻ') th_owania . a~i-egatów 
do si,(•\vu 

13,2Q - Program dnia 
15.25 - Radar ·- program wojskc 

wy 
15.40 - Obiektyw pro~ram wo,1e 

v..·óctztw: ,vrocla\V.!\kie~o. jrlenic
·e;órskieg,o, le~riickicgo_ · \A.~ał .. 
brzyskiei,:o 

tR.0n - Dziennik • 
16.15 -.·orb\t;i . . _telewiz.ia mlo

dvett. kc1srnonant6,v 
16.45-' Dla, mloń,ch· wtd,0w .. "·o; 

na planet", odc •. pt. ,Ai~c~a złe 
to··, amcrykail~hi film a:-iin10„ 
wany 

17.10 ...:. , Tuk-gol"" 
17.40 - 1$turtio.-8 .zaprnHa 
17.50 - W<;drówka · j-:ocncj to:ehk 

- C:7.. 1 
18.0$ - Z · kalendarza S1udia t\ -

Arrnia Poznań 
18.15 - Wędrówka jednej 

ki - CZ, 2 
toreb· 

18.35 - Korepetycje z ekonomi; 
- pro~r2m putlieystrczay 

13.~!l - r...,-oh:-anoc 
19.00 - Sz,:ola felieton filrno-wy A. !\.<a!e~z,:i 
19.15..,.. Po:-olPni.a - reportaż fil 

mowy A. Dziedzi<"a 
19.30 - Dzienni!< tnlew'zvjny 
20.10 - ,.z=mck ·pułapka" - !iiir 

fabularnv 
31.50 - Studio-8 c.d. - Spotk 0 nie 

w dtodze - ·1eport;:{?: nuhlic:v
stycznv 1\1. Gronowskiego i W 
Czub~szka 

22.30 - Znlifonia - mag_azyn fil
mowv S-8 

22.;o _, Postrct gaw,:da dr 
!\fri._rka HoztworO'A-·skiego 

23.00 - nziPnnik 
23.15 - Krcnika Konkursu Chopi, 

MO\\'Skie~ó 
23.:l:i - Stuciio-8 
o.o; -, Kino No<"ne ,- ,.:11iasto" 

PROGRAM Jl 

SFOTK \',;i\ w owO.Jc-E 

16 1~ - S.z;::n11 imv ,•·snomT1i['łr.ia 
,.C7V pan1i~~;,5~ uro'··i ~r~"r:n~1r1...c 
nii" nr~E::r?.m rc-zr"-•,.,,;.; .... ,1.,:v 
,._.-v~' ·: B::łr„tłra i..;:Tdf!tó~~n;1. R::1:r 
hara R,·!c:·<a. In~na Kwi~tkow·. 
~krt, Krv~h·na Brirc,-.·tr•z i in. 

• 17 I~ - Telekino ~pr~.:,d l~t 
Wo.ina domowa" (li) f\lm TP 

'• rea:. Jerzv Gruza 
18.10 - .. Taratai"' - film rloiru-. 

mentalny J)iodukcjl Nr)\vej Ze-
landii, reI. James Sl„rs 

l9 .00· - Pio~C'nkt t:vgodnia 
19 .10 - MAGAZYN KULTURAL-

NY 
19.30 - Dziennik telewizvjnv 
2'0.15 - Telewizyjny. music-hall 
21.20 - .,Nie ta to inna - prog. 

rozrywko"-")', cz. I:. , • 
21.SO - .,!'v!ój. LondYn" (6) - f\lrn 

fahularnv telewizji angielskiej 
rr7.. Ravmond !\!enmu;r 

22.40 - .,Nie ta to 1nna" - prog. 
rozry\\·ko,vy .. · CZ; 2 

23.00 - •. ,Viersze na rto•,ranoc 
J~rzy Harasimo"'·icz t jego wier 
sze" 

NIEDZIEL.\. - 1~ października 

PROGRAM I 

6.20 - TTR Uprawa roslln. sem 
3 - Uprawa huraków 

6.50 - TTR - Mechanir.aria rol
nich,\'a, sem. ·:t. -.i Za-sanV przy· 
gotowania i u;i;ytkowania a.l(re• 
e:atow do .siev.•u 

7 20 - TTR, RTSS - Nasze ~pot 
·k,mia 
7.40 - Nowoczesność. w domu. l 
za<;rortzie 

8.ln - Emervturv dla rolntk<'W 
8·~.s - TelewiZJada - Sport • dl~ 
,v!-;z.y!-:t kich.; 

Ił 3:\ - :Program dnia 
9.0~ - Teler;,nel< orar, łiln'. 
• . 1"i„djwit>dź pa.n~ Adam~~·· 
orle. nt .. ~it>samowita l')~stia 0 

10.:w - Antena 
11).4., - .. J~s· 'w" orkieFtrarii" .laka~ 

:r;.Ua ., - ,~oJs.ko,,·vy, proE:ram rn1 
r:,.:wkowv 

ll.10 - .. Lenino•• __: program ~;of• 
sł..;. o,,.~.. J • " .. • • 

11.~.5 - Uroc-n,sta odprawa wart 
) ~-3~ - nzięnnik . . . 
12.s, - 'Rolnicze r07.mówy - ,.Dla-

czego"'! ' · · · · · 
P.45 - Dla dzieci - legendy -

.. Posążek ,Turatył' -~. . . ... _ . 
)4 IS - Telewizyiny koncl!rt ty- · 

(·T~ń 
I~ oo - Lr,~nw,iniE> Dut„20 Lotk11 
I .1.on - TYLKO '5' ~JF.D7;!F.LĘ .. 
1.,.1!\ - Zn;,ki tożsamości: .,Z or• • 

ł(='"TI n;i cznnce" 
15.:10 - Zarnkov..-e spotkanja z; 

r,rof. Alt~.ljs::i.ndrern Gicv.sztor~rr 
15.45 Filmy · Charlie , Chaplina 

- .,Charlie ~·łan1y'\Ą.•;1c7." 

1~.lfi - .. Jaki napr;,_wdę jestem" 
- Kazimio.rz .. l~ut.z .. ,··· ··~·-

16 .. :;5 - G!os ,v Scimie - .JanU!li.Z 
Przymanowski o problemach 
kultury 1 • , ., 

17.15 - Szlaki kultury poisk,lP,i 
(cz. 1) ,,Panorama na.rodo~·ego 
losu'' - mo\\1i prÓ!. 'J 3nusz:Taz, 
hir · 

1745 - W "1:l!"rY oczy. Dysku,,;., 
wokół filmu !reny Kamieńskie.• 
.. Robotnice". 11dział bi„ra: Bar • 
hara Sidorczuk. Krzv,1.tuf Ki„!i· 
]owski. ,Tacek M.,.ziareki. Knysr 
1of Teooor Tneplitz · 

H.25 - LitH~'C1<~ nai,;r<lda NoblA 
!~~o - Cusla w Miłosz 

J 9 O~ - '\Viecznrvnk a 
19.J0 - Driennik tel~wizvjn-v 
20.1n - "z hieg!em lat. 

0z ·'l,i~gi~,,., 
dni" - ódc. 8 serialu- A. Waj
rlv 

21.20 - Kron~.ka Konkursu Cl)opi
nowskice:o 

21.,iB - Sportowa nie<lziela 
'22:.10 - Kabaret Starszych PanÓ\\' 

- ,,K,-ritną.cf!. ąz.czeble'' ... 
22.:io - Teodora Parnlckit'i,;o prz„ 

_kuwame historii w litNat\iri: 
cz. 2 

PROGRAM Jl. 

SPOTKANIA w DWOJCE 

10.:in - Przeboje tygodnia 
.. Niezwykle przygody Rohi" 
Hooda"'. odc,· pt.· .. 'l'rodziny" 
komedia produkcji, USA, . 

12 .15 - •. z bfrl(iem lat z biep:lem 
dni". ndc. pt. ,.!Vaków 1905" 
film TP • •... ·· 

13.2~ - \Viclka /!.ra - tel!!turnie' 
14 20 - Jak to rt,:iewczyna - ko

media muzyczna C:sił°ś, ret. 1•10 
-:\la.rak 

lii IS - Pukani,. -, ~ drzwi - l'~ 

oortaż film. 
'15 .30 - Music-HaTT!! 

- Halle ... " 
1~ to - Sportowa niedziela 
17.45 - Georgi Dżsgarow .. ~• "" 

PodcZC!s 
le przeżył 
złamania 

~.cncdyjsk,:igo Grand Prix francuski kierowca JoC1n Pierre Jooouil
a:•kn!'/Cl.ne chwile grozy k raksując na torze. Ki:irowca doznał 

obu nóg. Nz.: samochód w momencie uderzenia o band1, 

~Y1:~~::c5a l\:z,~s Arka ,v Gdyni uprzej 
r•ne m'ormujc, że w okresie od 12-16. 10 
80 r._ na zaproszenie klubu przeh:vw.;:;:ć 
będzie w Gdyni fińska drużyna piłkar
ska ·Pallokissat z M\kke!i. Obecni" dru
żyna ta awansowała do pierwszej ligi 
panstwo,1:ej. · 

_Pro~ram pobyt u pi:zewiduje roze~ra
nie ciwóch mcc~óv/: pienvszy zostanie 
rozc~rany \'V dniu 1'2 bm: (niedz:eta) o 
r,od7.. 15 na St2dionie w Gdyni p~zy l'l. 
F:·smonda 1. Przeci\vnikiem drużyny fiTl
s:;ieJ b,:dzic pierwszoli~owy zespól Arki. 

~as:v s~adionu czynnt). bt::rlą już. od go
c~?:1ny 11.00. Na ten mecz karnety nie bQ· 
dą \\'a.żnc. " 

Drugi meC'z pomi~dzy tymi dru_±yn~mi 
rozegrany zostanie w dt~iu 15 l)m. <Sro
daJ o goclz. 1.3.15 na !itaction1P ~Tieiskiego 
Osroc'ka Sport11 i Rekreacji w Starogar
izie Gda?iskim. 

Sekcja c::amochodó,v ł:listorycznyc"l .. tve 
teranów szos·· przy Auton,obilklubie !\lor 
sldm ,v Gctyni wraz z POWSZ?.Ch!lą Spół• 
dzielnią !'!ieszkaniową .. Przymcrze·• or
,:anizltje \V nn~bHiSzą ni~dziel~ Rajd \\'c 
ternnów Szcs z okazji Jesienny~h Spot
kań ,e :;<ztuką. Do uclzlalu w rajdzie or 
r,::.nizcttnrzy zapras?.n,ią wszystkich posia· 
daczy S.?Mochodó\v \vyprodukowanych do 
1950 roku. 

c::;· 

ME judoków 
bez Po]aków 
W dniach 24-23 bm. ,,. Hadze od 

bcda s'ę dru1:s-no\\"c m·strzo~twa Eu 
ropv ,,. iudo. \V imprezie t('j nir. we 
żmie ud;'.iału rcprcz~nt2c.ia PoL,ki. 
Ze względów oszczędnościowych za
oadła dcc:vzia o niewy~łaniu do Ho 
landii naszych iudoków. 

W dotychczasowej histc>rii mi-
~t rzostw, Polacy wywalczyli przed 
dwoma latv medal brazo,\·y, a na o
~tatnich ME, zajęli 5 miejsce. 

CAF - PHOTOFAX 

S\art do raj.-tu nastąpi w Gdyni -
:;",kwer Kr;,ściuszki - parking Yacht Klu
bu o godz. ~.co. 

W progrnrnie impcezy: 1. badanie tecr
niczr.e .C'"'.':.~:nalnośct po.iazdó\v; 2. prQby 
s:Jra,;·nosc10,ve; 3. ~oą.kurs stroió,v; 4. 
konin:rs na ,,1\1ister AutotT!Obilu 1 ·: 5. 
konkurs 'l histerii motoryzacji i '"·iedzy 
o Przymon~u: 6. konkurs przcpi56W ru
chu drogo\vcgo, 7. konkurs z udzi~lania 
pierwsze.i pomo~~- "IA. ra:,:ie .wyr)arłku: 8. 
p;,racJa ulttami Gdyni, Sopotu i Przymo
rza. 

Zakot1czf'r:i";? imprezy p:-zewidziane jest 
ok. go~z. 14.00 na Przymorzu. Ogłosz0nie 
wynika;•; i rozclanie na~rói odbędzie się 
na parkingu przed Domem Spo!eczny:n 
n,1 Przymorzu o godz. H.30 · 
Zgłoszenia do ra,idu przvjmowane b~,i:i 

p:·z~rt Hrirte'11 QI) imprezy. orRz w Alllc~ 
m'lb!J1.dubie !'.Tors'.dm w Gdyni ul. I t r
mii Wo.'ska Pc!skieqo ~8, tri. 20-•5-21. 
Komandorem rajdu jesl Grażyna Dz,von 
kawska. 

Ludov,;v Kluh Snortowy .,Agro-Kocie
wie" w St.i:rog-?.rdzie Gd. informuje1 że 
przy~muje zap:sy rnłodz!e::y \V · \\·ieku 
10-16 lat do nast~pujących sekcji sporto
,•:ych: akrohatvka sportowa. tenis stolo 
wy, podnoszenie c-ięż?rlJ\\-. lek!:catlet~1ka 
oraz ·je?'.dziect,vo w p1.1nktac11 szkoh::nio
wych w Starogctrdzi~, Pelplinie, Skórczu, 
Ov.1i<1 zu, S\v2rożynie i Bales!awo· .. vie. 

Informrc_ii udziela sekrC'tz.riat klubu 
w Starog„rc"zle Gd. przy ul. Tczewskiej 
22, telefon 22-13, . . . 

Swoja ~zial~lność wznowiła sekc_i:1 ka
rAte o~ni5ka TKI(Y Stocznio\vtec. zaj~
cia o'1hyw;Jią sit; w $,:tli treningov.:e.1 (ma 
11':'j sa!i hokserskte.") Stoczni Gctań.s1dej 

w ponir-r'!ziałki <ę:odz 18-221 orRz wtorki, 
5-rody, czwartld <~cr1 z. 19,30-22). 

' . . 
Vi' tvch rtniach odhył siE: turniej ~7.1cl10 

v.-y (lia nracownik6w t;,ndh1 i s-,óldzirl· 
rzo~d ora:,; zakładó._,. patl'Cll.,?cldch KS 
~!'>ń.inia. Zwyciężył v: nim B1:1:,·li t-dn!.,h 
(GS .. ~amonom'lc f"l1łonska'' Pll('k) wy
przer:za,i~c Piotra Ko<;J;ckie~o (Unimor) 
i Leszka Stenda n,~FK). 

Przccl kilkoma dn;ami odhyl się kc>l~r
~ki wyści~ w którym drużyr'.owy sukces 
nrlniosł;a pien,v~za dru,yna Floty przed 
drugim zesoolem Floty i N~ptt'rCCn 
Pruszcz. W kategorii juniorów triumfo
wała drużyna Spółdzielcy Koszalin. w 
kr:',·terium tnctywidualnym \\·śród senio
rów zwyd~żył Tadeusz Mytnik, a na.ile
pszym juniorem okazał się Lucjan Przy
byłowicz. -Z CZYM DO MISTRZOW .SWIATAł 

W niedzielę no stynnym stod1on;e 
,.River Plote'' w Buenos Aire-s piłkar
sko reprezentacjo Polski zmierzy się z 

· mistrzami świotci - piłkarzami Argen
tyny. Mecz '110 charakter toworzyski, 
ole ze wzg1ędu na renomę ryw-alo -
także duże znoczen:e prestiżowe. 

Dla _naszych reprezentantów i ich 
trenera Ryszardo Kuleszy spotkanie z 
Argentyną stonowi jeszcze jeden ważny 
sprowdzian przed elimi,acyjnym me
czem Mś z Maltą, ole wspomnione juz 
względy prestiżowe nadajq tej konfron
tC1cji inny, szerszy wym :ar. 

„P<>djęc'e rękawicy", czyli przyjęcie 
oferty A<gentyńczyków w n,e nojkorzy
s!niejszvm dla reprezentacji okresi~. 
była i jest .Pewnym ryz_y,c;1em, ale do
brze s'ę stolo, że PZPN zookcepto\łlol 
tę ofertę. Mocnych rywali n ,gdy zo 
wiele ... 

Ostatnio wizyta Poloków no konty
nencie poludn owoorr.erykańsk1m była· 
dla naszych piłkarzy borcizo udano, . a 
rezl,lltoty tom osiągnięte - o:,tym,sty
czne. Po tym tournee otrzymaliśmy wła. 
śnie atrakcyjną propozycję Argentyń,:zy 

ków. Warto by umocnić dobrq rero
mę po1sk,ej piłki w tej strefie 

Czy obecną reprezentację stać no 
, · nawiązanie równon!ldnej wołki z mi

strzom i św10ta~ Z pewnością tok. Po 
p:erws1e dlatego, ie Acgentyńczycy sq 
także w fa:ie przebudowy drużyny 

nie demonstrują formy ' sprzed dwóch 
lot. Po . d~ug:e zaś - nasz zespót ma 
Z<I sobq sp,oro sprowdzionów· i stano
wi iuż dość scementowany team. Tyle 
ie forma kodrowiczów ostatnio nie jest 
ncjwyiszo. Mecz. z mrstrzomi św,ato z 
pewnokio .jednak zmobtłizuje naszych 
p,lkany do gry. no optymalnym pozio
mie. 

FUTBOL BLISKIEJ PRZYSZŁOŚCI 

Rozpoczoł sie nowy sezon na euró
pejski<:h Jtadionoch. N~ odkryję Arne-

ryki, jeśli stwierdzę, ie sukcesy będą 
po stronie tych, którzy „odkryli'' i wcie
lili w życ ie nowe tendencje współczes
nego futbolu, znaleźli sposoby :eh rea
lizacji ... - pisze w „Noroden Sport" 
buiqorski dz;enn:korz, znany fachowiec 
p ,tkorski D. Popdimitrow. 

Jakie są te tendencje? ... Nojl,;,piej 
przytoczę 'w tym miejscu słowo sek,e
tarzo genemlr.ego FIFA Helmuta Kae• 
sera: 

.,Jak jo ·w:<lzę przyszlosć futboiu? 
Stone s . ę o~ jeszcze szybs~y, a pil
korze grać będq z nooksymolnym za
angażowaniem od pierwszej do· ostat
niej m,nuty". Sekretarz ge~erolny flFA 
staw:o no grę zespołową, stwierdzając : 

.,Gwiazdy tylko wtedy będą po3ytecz
ne, jeśli otoczy się je w zespole za
wodnikami dużych umiejętności, partne
rami wysokiego lotu. No ·· .. gwiazdę" 
procować musi coto drużyno". 

Warto przytoczyć jeszcze kil~o innych 
opinii wyśmien itych fachowców. J11op 
Derwall - trener reprezentacji ~FN 
zwraca uwag'l na taktyczne rezerwy w 
lutbolu. Coraz czcściej w crkcjech ofen 
sywnych i zadaniach obronnych uczest
niczą piłkarze wszystk ich niemo! for
macji. To pozwala na slosowonie no
wych, zaskakujących rozwiqzari takty: 
cznych, różno~odność tych war;ontów. 
Dla ich reohocji potrzebni sq p:tkorze 
wszechstronni i przed takimi jest przy
szłość. 

Trener CSRS Josef Ve"glos mówił po 
powrocie z mistrzostw Eurnpy, ie naj
trudniej grało se z Holendrami. Dla
tego, że w ich drużynie są uniwersał-

Gratka dla kibiców k o ar§ił:1+1a 
IU: l· eFA # EMKa&&i i 9iłffi4C tc • 

dow cy 
t.r: H os:-.:rn:0:,.1 kol.i:-stw·, p:·zy
gv~ pominrmy, że w Daiu Wojska 

11 cl-,"-' •o l'.l bm. w Cdy,1i od 
będ,;ie ."ię w:,·~i'.( h,;!-:rski o puchar 
dowódcy l\hry drki Vlojc-:rne-j. U
dział zapowi~dz,ało 70 nwod.ników 
z różnych re:;ic:-iów kra;u. 

St:irt na,tapi o gorł7., 14, a tras·\ 
60 km wyścigu to 40 okrązcit wy
znac:zonei:o obwodu dookoła 
Sl{wcru Kościu3zki - z lotnymi fi
ni~zami co piąte oluąż.C'nie. Zwycię
zcą wy~c'gu zo,tanie t<>n zawodnik• 
który zdcbędzie największą liczbę 

punktów lub nadrobionych okrą
żeń. 

Kibicom· nie zabraknie emocji. Nil 
llście z::iwodnil~ów zn:cijdu,ie się wie
lu z:1a:1ych kobrz:,. ,fak poi>ń'iormo
Wnł kn-ir Jjn Erólikowski - pre-
7.CS Okrc:::;owc::o ~wiązku Kol .nkie-

rynarki Ył 
• o~enneJ 

Ił 

r,o i przedstaw;c;el organizatoq im- niak i Jan r,-:Uzyka, a z nr 58 Ro~ 
pr<'ZY gdyńskiej „Floty", z nr 1 sbr man C:eślak ze „Startu" Piotrków 
tu je Tadeusz 1\-Iytn.ik, który ponow- Trybunalski. 
11;~ zdobył ostatnio tytuł ind:,--.v;du:il Po pc·:iad r:odzi,nnej j.:ździe - je
nr ·o mistrza Polski w jeździe na szczc rund1 honorowa trzech m,j
czas. Z kolejnymi numprami 2-8 leps3ych. Kibicom życzymy dobre; 
startują d :1lsi zawodnicy „Floty" - po;ody, a kcluki trzymamy za wy-
Artur Spbski, Tadeusz; Krawczyk, brzeżowyt:h zawodników. (łasz) 

Andnej Serediuk, Zygmunt l\Iolik, 
And,zej Gruszka, Feliks Osir'lski ~~ . ......,.,,..':-'...,.•""::" _....,::--··~-~~ 
W:esław Zawal. 

Natomiast z nr 26-27 startują ko
brze „Rometu" Byd~oszcz - Lech 
Tomaszewski i Ryszard Wieczorek, 
z nr 34 Ryszard Szurkowski z „Polo
nem" W-Wa, z nr 35 - jeio k<'lega 
klubowy Jerzy I.::uczko. Z nr 43 po
jedz;e Jan R,1czkowski ze ,,Startu" 
Lublin. z 54-57 kol:lr~e Le'!ii W-v;;:. 
- Zbigniew Szczepkowski'. L2chr
sław Michalak, Sławomir Podwój-

m~r:h, ""---·-·:...,;, w Dębicy 

-Zapaśnicy 
rozpoczęli -

„finnista" Polski walkę o tytuły 
W Piątek w uc;b,cy r,JL;:o.zqly si~ 

jubileuszowe 50 mis triostwa Polski w 
zcparnch w stylu klasycznym. 

Wyjątkowo pozno dopiero na początku października rozeqrone zostały 

leooro:zne mistrzostwa Po!ski w żegl crslwie w klasach: .,470"', ,.Finn" i 
.,FD". Impreza zakończy!a się we wlor ek na Zalewie Zegrzyńskim. Nz.: nai· 
lepszy „finnista" Henryk Blaszka na trasie ostatniego wyścigu, 

ni zawodnicy, .,pótnopostnicy", ,.pólpo
moc~icy11, 

Nowoczesny futbol wymaga nie tyl
ko świetnej techniki, ole także wyśmie 
nitego przygotowania fizycznego, nie
nagannej gry głową i kondycji. Ven
glos zwrócił uwagę na postępy, jak.ie 
czyn,ą drużyny krojów trzeciego świo
to, które obok wrodzonych predyspo
zycji i sprawności demonstrują coraz 
lepszą i doskonalszą taktykę. W;ele 

dobrego pow ,edzieć można o pilka-
1 zach Kuwejtu, N igerii, Za!T'bii, Kuby, 
Kolumbii .. Ożywili oni futbol, grając 

szybko, nieszablonowo, stosując poda
nia i strzały z r;ierwszej p iłki . 

Naj,epszy p iłkarz RFN Karl-Heini 
Rummenigge wspominając występ no 
mistrzostwach. Europy w Italii, m:oł pre
t>en6je do partnerów, ie zbyt długo 
zwlekdi z. podaniami, że zabrokto im 
owej iskry i zbyt rzadi<o otrzymywał 
on piłkę będąc no J)€1nej szybkości, w 
momentach najdogodniejszych do za
skoczen ia rywala. 

Trener Jugosłowian Milan M:ljanic 
podczas spotkania z dz:enni!,drzcmi po 
wiedziot, że poziom światowego futbo. 
lu znacznie s ię wyrównał i nie można 
dziś mówić o zdecydowanych fawory
tach. Jego zdaniem n:e należy spodzie 
woć s'ę w p1tce nowinek technicznych, 
no)omio~t jeśli chodzi o taktykę, to 
nojl~l iższe lota przyniosq wiele nowego. 

ZEGNAJ FRANZ, WITAJ FRANZ 

Apartament . przy 5 Alei w Nowym 
Jorku opustoszał. W hallu wieżowca 

CAF - T. Walczak - Teteloto 

stojq kufry, o no nich nalepki z miej
sc:ern przeznaczen ,o: Rothenbaum 
Choussee - Homburg. 

Ich włościc ie1 35-letni Franz Becken
bauer p,o kilkuletnim pobycie w No
wym Jorku odlatuje do Europy. Jeden 
z najlepszych p iłkarzy świata w ostot
nich latach postanowił zm ienić barwy 
klubowe przenosząc się z nowojorskie
go Cosmosu do homburskiego SV. 

„Mój powrót no boisko - powiedział 

Franz Beckenbauer - niesie w sob ie 
ryzyko. Jeśli nie będ,'e to szczęśl'wy 
powrót to trudno. Pogodzę się z takim 
zrządzeniem losu. Są przec ież ważniej
sze rzeczy niż p iłko noźno". 

Tyle „cesarz Franz". Wydoje się, ie 
w jego słowach znalazło się wiele ko
k:eteri'i. Piłkarz o tok świetnym wyszko 
leniu do sobie z pewnością radę w li
gowych zmaganiach ekstraklasy p:l!:or
skiej RFN. W barwach nowego kl ub:.i 
Franz wystqpi prawdopodobnie 29 1i
stopada br. przeciwko Korlsruhe SC. 
Zgodnie z kontraktem do tego czasu 
rozegra kilko spotkań towarzyskich w 
swoim dotychczosowym klub'e. 

Wielu kibiców zostonowio się nad 
decyzją Beckenbauera powrotu do pił
karskiego świata RFN. Odpow:edzi U• 

dzielił im sam p iłkarz mówiąc: 

• ,.Znudziły mi się pi/karskie spekta
kle w USA. Chcę w końcu zagrać w 
prawdziwy futbol, a to morzenie, myś!ę, 
zrealizuję w HSV. Ze swojej strony do
łożę sta rań, żeby kib;ce nie mieli po
wodów do zmartwień". 

Poziom walk pierwszego dnia był wy 
soki. Faworyci z dużym trudem wygry 
woli swoje walki, cle wszyscy obrońcy 
tytułów mistrzostw wygral i swoje pior 
wsza walki. Pechowo wystartował Wie 
sław Kuc;ński, który pokonał wpraw
dzie swego noj'.Jro:żn iejszego rywo)o 
Krzys:·:lafo t/odzc!cwsk iego (L.:nia Raci 
bó,z), ale IT'us icł sic wycofać z tur
nieju z powo::!u kont1Jzii. Józef L ip ień 
rr.ial powożne kłopoty z Adamem 
Kier::,e::zem z GK5 ookonuiąc go 
5:4, natomiast Kcz1rrierz Lip11?ń gładko 
'Jokon::ił Zbigniewa Łaszewskieao :z E
lskl,onika W~wo. podobnie jak Andrzej 

Supron (GKS) Elogdcna Do;osa (Siła 

Mysfowice). Ciekawą walkę stoczył 

także Leszek Mojkowski (Legio), który 

pokonał Krz\szto!a Witolda Małdachow 
sk iego (GKS), o to~ie Ryszard $wie.rod 

z Wisłoki, który wygrał ze swoim kole 

gą klubowym Romanem Popiołkiem. 

Na kandydata do 1 miejsca w najniż

szej wadze urasta Wojciech Dobosz 

(Śląsk Wrocław), który położył no ło--

9atki Jerzego Wrocławskiego (Korkono 

sze Jelenie Góra) i Andrze ja Mateję 

(Pogoń Rudo Śląsko). Mistrzostwa zo-

----
się w n i edz i elę. 

PIERWSZY MECZ 
W i D::'.;:w - JUVt;NruS 

JEQN/\K W tODZI 

fok poinf-;:, .-ir-ował •e<lokie sporto'-""ą 

PAP sekre'.arz gec,:!·::-lny PZPN - Zbi
gn '.ew Kaliiis!d, UEFA pod:rzyrndc swo 
jq decyzje, że p erwsze sp,otkcn;e Pu
charu UEFA W,dzewo Łódź 1 Juventu. 
sem Turyn cdbędz e s ię w lodzi, re• 
wanż w Turyn,e. 

Jak wiadomo podcza$ .losowan10 w 
Zurychu li rundy europejskich pucha
rów, najpierw \.\,Yc iągnięto kartkę z no
pisem Juventus, o potem z napisem 
Widzew, co oznaczało, że gospoda,rzem 
pierwszego meczu powinien być ze• 
spół wioski. 
Poniewoż tego samego dnio w Tu

rynie odbędzie się mecz AC Torino -
FC Magdeburg (wylosowany wcześniej), 
UEFA no podstawie a rtykułu 7 regu
laminu- ro,gry,.'lek puch::i,owych, zm ie
niło mie:s-.c p erwszego meczu Juven
tus - Widzew z Turynu na Łódź. 

PZPN z?·oiyt c:lw-~~on;e od tej decY· 
zji. Nie odnios1o to jednak skutku, z 
Zurychu nade~~l definitywna ado1:,.. 
w'edź, że p;erwszy mecz między Wi, 
dzewem o Juve'1'.usem r')H?grany be
dz ·e w to~zi. 

G/\1?.V G!CiTlES 
W MANCH!:STcR UNITED 

Niepowodwnio Manchesteru Un:icd 
w puc'.1-:irowych soofronioch z W:dze
v:em t6di ,-:i~ecyd.::wc1y o d.;,cyzji kił.!
rown ictwa klt1bu wzm-ocn'~n :em zespo
łu . Monch<?ster United zckvp ił o.-:f Not
t 'r_J!.'.lrn F,-:,r,:-st śro-::l'<o·:,ego nopo~tni
ko Gery Bi;t!esa za sumc: 1 200 tys. 
dolarów. 
Władza teo,o klubu orowcdzo ~ei ,oz 

mowy z Holendrem Johanem Ńeeslmn
sem, który z Cosmosem przebywo .o
becn 'e r·'.l euroncis'<:m t.ournće. Nees. 
k·ens po~adł w ko.nflikt z dyre!<~lq Co
~mosu i jest sk1onry zmienić klubo',V& 
barwy 

~-

•ZA mała ziemia" - przeklac' 
!Jonka i Andrzej Madejowie 
reż .. Tan Enelert. v.·:"',:;t.: Je!"1,, 
Kam;,,. Zdzisław Mro1.ewski, Ka 
1.imiNz Kaczor. Tadeusz Jan
<·zar i in. 

15.l~ .... Obiektyw - praf(ram w, J'ROGRAM IT DYŻURY 
- nagle rachorowania I prze

wozy choryeh - tel. 51-24-55. 
R0ŻNE 

I~ on - Starsi PanoWi~ proponu,111 
l,Jl.~0 - D7.iennik telewi1.yjny 
20.15 - .,Życie na ziemi'". cz. 2 -

.. żywe konstrukcje" pro 
gram popularno11aukowy 

21.15 - 2 ludzieńków 

!(ram poetycko-muzyczny, 
~tąpią: Łucja Prus i Jan 
lek 

pro-
wv-
Woł 

21.30 - W •tarym ki11ie - HCzy. 
ste_ 1zakństwo·• 

PONIEDZIAŁEK 

13 paid:tiornika 

PROGRAM I 

13.30 - TTR. RTSS - .Tezy1< pol
•kl. ~m. 1 - Utw(>l"v patrioty• 
czne Jo1na Kochanowsk:iejlo 

14 .0n - TTR, RTSS - Chemia 
sem. 1 - Tlenki, wodorotlenki 
li:wa•y 

15. 20 - 'NU_l'.IT - J'&ycholo~a 
Intymna.c I otwartość w et-o--
1unk;,~h mlędiyluctzkich 

lł.:JO - ProgTam dni~ 

.iew6dztw: stcz~ciri~kieiio, ko· 
•zaliń,ki~go, 1!u,!Xlkiego, pt!· 
•kiego 

IU~ -- O7.iennik 
15.J0 - Dla· dzieci: .. ZwierzynKec" 

16.,, - Klinika zdrow.e~p cz;/owir 
ka - Dziecko w kla9ie zero· 
w~} 

17.U - ,.PolskiP t1rogi"' ('I) 
..Lekc,i.a poloneza" 

18.30 - Dobranoc 
19.00 - Radzimy rolnikmn 
19.10 ~ ,,F.cha stadi,mąw" - ,,.;. 

waznle.iue wydarzeni11 1porto· 
Wł! tyl(odnia 

10 JO - Dziennik telewizyjny 

20 . l0 - ,:'eatr T!!l<'wizji - Geoq!i 
Dża~arow· - .. Ta nasz.a mał~ 
ziemia" - przekład ...:. Donk ~ 
i Andrzl?'-.i Made.lbwie. rei. 
J3n Engl..rt. wvst.: Elżbi~t• Ke
piri•ka. Jerzy 'KamH, Zrlzislaw 
Mro,:owski . KazimiHz Kac7or 

)1 ,30 - Z~pi~ki Z kYaJU Czhelli-
ma - reportaz · 

22 .M - ·· Dziennik ' 
H.1, - .. ~lerlztwo ~a!o W21'\0-

\1,,;,,n41'1. C"t. 1 

22441 - Kronika KonłrvNu ~l
n-owwkiego 

10.JlO - Klinika zdrowego człowi.
ka - Dziecko w klasie zero
wej 

10.25 - .,Polskie rlrop:i" (7) 
.. Ui<cja poloneza·• 

12.00 - .,Skdztwo ZO!ltalo wzno-
wione". cz. 1 

17 01}-19.10 - Studio BIS 

19.10 - PANO'RĄMA - mall. Inf 
l~.:lO - Dziennik tt-lewizyjny 
2(),10 - Wieczór egipski 

20.!S - ,,Dary Nilu" - film do· 
ku mentalny 

2C>.30 - Gość wieczoru 
20.3S - "Sztuka kopty jska" 

film dokumentalnv 
20 50 - .,Alex,indree ad Ae!!;yp· 

tum" -· film dokumentalny " 
ortkryciach archeologicznych 

21 .Mi - Go.'ilt v.riec-zoru 
211~ - ,.Grobo,.,,iec Tutenchamo

na" - film dą,kumentalny 
21.4~ - Gość wieczoru 
21.!T,i, - .,Piękno 1 wd1.i~k" 

film · dokumentalnv o modzie 
w czasach faraonów 

22.M - .,Bry"adv T;:,;irysa'' 
.. ~riz:yta inro,.ni•o·' - '.lif'!'ia.'-

kryminalny. ref. Victor Vi~M 
:n~ - ~4 godt1ny 

Ostre dytury pE'lnia: sobota (Il 
hm) - Instytut Chirurgii AM z 
Instytu'.em Chorób Wewn~trznych 
w Gdalisku. ul. D,:binki 7. 

niedziela (12 hm.) - Il Klinik;i 
Chirurgii Ogolnej z Hl Klinik,i 
C:horob Wewnętrznych AM w 
Gdańsku, ul. Prof„ Z. Kieturaki- . 
ga I. 

• • • 
PO)!'.Otowie RatunkOWł', Gd,• 

•\\'ruszcz. al. Zwycięstwa 49 -
czynne ra!ą rlob,:: 

- n;igte wyp~dki - tel. ~~9; 
- inne t(']etony 41-00-00, 

J2-Z9•29. :;2-a~-24 i 32-36-14. 
T'ogotovdP Ratunkowf', Gd.-Oli· 

"a, ul. Grunwaldzka 571 - c,yn
„e od godz. 14 30 do 7.30 - w 
wolną sob„ niedi. l św1ęta ciyn
ne całą rlobę dla ludności Oliwy 
l Pn.~·mor,a - tel. 52-32-32. 

Punkt informaryjny o dzialalno• 
d służby zdrowia - tel. 32-39-44 
\l" J:!O<lZt 7 do 2:?. 

Pogntowif' Ratunkowe, Sopot, 
al Niepodl~głości 779: 

- nagle wypadki - tel. 999. 

Informacja o rhialalności pia• 
cówek •oporkiej &lużby zrtrowi3 
- tel. 51-11-11. 

Rumia - W}'padki i nagle za
chorowania /czynne całą dobę) 
- tel. 71 -08-1! 

Elblą11; - Prr.ychodnia Między 
rejonowa oraz przyj,:cla ambula
toryjne - IV Miejska Prz:,chocl
nla Rejonowa. ul. Bażynskiego 
- tel. 29-38; 

APTEKI 

Dytur dzienny w nledz. (12 
bm.) pełnią: Gdańsk. al. Zw-yci,:
stwa 35: Wrr.eszcz, al. Grnnw;,ld~
ka ao ;32; Pr1ymorze. Obror.c6w 
Wybrzeża 2: Oliwa. B,twy ()'.\w
skiej 34; Sopot. Boh. Monte Cas
sino 22; G1ynla, ul. Starowiejska 
3'-. 

Stal.. ,. · ,iry nocne pełnią: 
Gd;1tisk . .., kołcz:i 11ł; al. Zv:vcię
stwa 35; Gdań~k· v..·rz~~z.cz. Gr•:n 
wald1-ka 301:;2; Oliwa. Bitwy orw. 
•klej 31; Przymorze, Obrońców 
Wybrteźa 2: Gdynia. Starowie.·
~k• ~4; Sopot, Boh. Monte Cassi
no 21 

W Elblągu dyżnr,•je a;,teka 
przy ul. Pik. Dąbka. 

Pcgotowie Tetew:z.yjnc WPIIW 
- ezvnne w f!.. J3-Z) dla micsz
lta:icćnv G:la ·,_.s::-i:a i Sopotu, ul. 
3zczedńska 23A - tc-1. b7<!,t-l-', 
dla mieszkańców Gdyni. ul. War
szawska 38 - tel. 2:-04-81 (zp,lo-
57enia tele!'oniczne prz:,jmov,ane 
ce'ą d"b~). 

Telefon „W" 3l·Z1·G9 - czynnr 
cd ' godz. 15 do 17 codzlennJ.e 
oprócz sobót, nl~dzlel, śwląt 1 
ustawowych wolnych dni. 

Telefon znafani:t - An<>nimo
wy PrzyJa"t:lel - telefon 31-00-G0 w 
l(OrlZ. l&-r , 

i>ort1t-~wie lolt:ttOl'sk;e, - Cd~t~C: 
tPl. 32-31-~1 W I;. 6-22. 

'"· un-:ery tc:e~,J:1ów alar111owych 
1t ... ·ne~,d stra~y poiarnych: 
Gdafisk, Sopot, Gdynia, I1 uck. 
Pr~;szcz Gd., i'.tarcr.~rd. Elbl.i,; -
998; Tczew, WeJhercwo - 98; 

Pogotowie g~zcwe (Trójml~sto) 
- numer alarmowy 992 (całą do
be). 

Pogotowie Techni~zne PP Pol• 
~izbyt - c~ynne całą dobę, teI. 

Pomoc drogowa Gdańsk - 981 
12-~'i-50 <całą clobę); Gdynia ..: 
'9-0R-68 (całą dnlJh'; EIIJ[ąg 

33-C5, Kościerzyna - 10-85. 
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W Punta Fijo (Wenezuelo) odbył·,- się wybory najpiękniejszej na iwiecie 
nastolatki. Uczestniczyły przedstawicielki 40 krajów. Laury najpiękniejszej 
przyznano Miss Argentyny - Elizooe\h Gosie,wicz (w środku). 

CAF - Unilax 
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Przez Nil 
... Rzymu i Betlejem 

o • • Zie 1a wir J 
SZYBKOŚĆ: ruchu wirowego z:e

mi jest zmienna. Wiedzą o tym 
uczeni od przeszło 150 lot. 

Obecnie szybkość obraiów Ziemi reje
struje się z ogromną dok!adnościq -
oż do 11 znaków po przecinku. Jed
nocześnie podejmuje się próby okre
ślenia zmian ruchu w:rówego _r1asze1 
planety w przeszłości. Wiadomo już, 
że w ciągu ostatnich 300 lal wystepo
woty okresy przyspies~eń i zwolnień 
ruchu wiro·wego. Z:ernia szybc!ej ~ię 
ob,acalc w 1870 r., a wolniej w 
1903 r. Od tego czasu, oż do 1935 r. 
szybkość wlrowonia wzrostofa, o póż. 
niej zoczela się zmn1e1szoc. 

szybciej? 
ko ciężkości w jądrze Ziem; - co do
ie w efekcie zakłócenia w ruchu wi
rowym naszej planety. 

Modne suk· enki 
z Fali" 

" 

~---- IEDY jadący utwardzoną 

Dlaczego Ziemio raz przyspiesza, o 
raz zwalnia? W tej sprawie wysuwane 
sq różne hipotez'/. Jedno z nich wiq
że zmiany szybko;ci w:ro·Nania z wo

dzień Ś\i1ąl wielkanocnych, w . pod- hÓniami poz'omu aceonów. Przepro
rzeszow!~;m Rzym;e ·~yb1eroło s,ę po- 1. wodzono badania ma1qce wyjaśnić, 
p.ezy, k,orych kodenCJe trwały cały rok. c,y w epoce lodowej _ kiedy poziom 
Mieli oni wię~szy posłuch niż.. tamtej;, oceanów by! znacznie n i żs1.y - szyb
soltys1. kość ruchu wirowego uleg!o zmianom. 

Taoretyczn:e, obv wyw.zeć wpływ 
no szvbkość Ziemi - grubosć lodów 
w Antarktyce i Arktyce powinno zmniej 
szyć sir; w latach 1E;70-1903 o 25 rn, 
a potem do 1935 r. zwie~szyć się o 
15- m i w lotach nastepnych znów 
wzrastać. To zjawiska powinno dawał 
w eiekcie kilkumetrowe zmiany po
ziomu oceanu. Tymczasem wohcm,o 
poziomu oceanów w łatcch 1900-1930 
nie przekraczały 3 cm. Zreszto zm:a
ny takie nie muszo być wyr,;k,err> top
nienia lodów polornvch Poz:om morza 
zależ·,. również od wielu innych czvn
ników, m. in. od stoonia zo_solenio i 
temperatury wody. Jeśli w ~łupie wo
dy oceanicznej o grubości -4 km tem
peratura podniesie się tylko o 1 sto
pień, to poziom morza wzrośnie juJ! 
o pół metra. Tok w:ęc nie wideł wy
raźnych związków topnienia lodów 
crldycznych i zmian poziomu oceanów 
z zakłóceniami ruchu wiroweqc r,oszej 
plcnetv. C 

Tak wygląda wejście do iiluzv Gat un locks pierwszej brlki w Konol 
Panamski od strony Atlantyku. Fot. ANDRZl:J CHYLINSKI 

zwIrem szosą „Polonez" 
tostawił zo sobą most no 
Nilu, jeden z siedzących 
w somochod!ie mężczyzn 
pow:edzioł do kierowcy: 
- najpierw pojedziemy do 
Betlejem o p,ote:m do ... 
Rzymu. Kierowco w oJpo
wiedzi nacisnął mocniej 
pedał g,:nu. Jeszcze wcze. 
śniej, w Berlinie samochód 
zv,1oln il zotrzymot s:ę 
przed kioskiem ,,Ruchu" 
- paczkę sportów! Sprze

RZEKA NIL 
Z{llianv w prędkości wirowania powo
dujq ł)ewne przesun1ę~ia osi Ziem, 

Inna hipotezo wyIosnIa zjaw;ska 
przyspieszania i zwclnionio ru,:;hu obro 
lewego Ziemi nierequlamościo bryły 
naszei planety, k!ór:i n,e Iest idealną 
kulg. Zoktócenia p,:iwodoN0r>e sq tak
że ziowiskcmi zachodzocymi we wnę
trzu Zierni. Przemieszczon:e • się płyn
nej masy powoduje pr1es11nięcio środ 

. . . . , i przemiestczenia biegunów qeogro!,,:z 
Nazw~ naJslynn;eJSZCJ rzeki sw;ota - nych. Rucht b'egunów w epoca lodo

N,d 11osI szesc1ome_trow_e rozlEcw,sko y; wej były minimalne - ck. 8 crn no 
oKol1c_y _Kolbuszowe,i, ktore w _swym gpr I rÓk, czyli tok jak zo czasów wspó!
ny,n I srodkowym 0Iequ płynie wortko. c-~<nych 

Przy cbydw6ch wejśc1cch do Kan,.Jlu 
Pona,nsk'ego ne><o ~ł kolejce 118 stat
ków. We wrzE>śr. i 11 ko:ejko liczyło pne
ciątn1e 1CO 1t<!•k6w. Przez kanol prze
chodzi dzier.;,ie o~oło 60 jednos:ek: 
jest to n1Jjwvż~rn średnio w jego hi
sto•ii. W;1dłużyt się jednak - w porow
noniu z lotami ubiegłym; - czos przejś
cia, ponieważ coraz szersze i coraz 
drui.sre kadłuby przepycha .się z oceanu 
no ocean. 

Od źródeł do ujścia I iczy sob,e ... 6 ki- i Ltc: - • 

lometrów. Rzekę przecina 5 mostów, j' · 
z których ncjelcktowniejszy, bo komien 

- - -- -
dawczyni 
resztę ze 

szybko podała popierosy i 
zmiętej pięćdziesiątki. 

ny, nazywany jest wielkim, W polskim 
Nilu nie uśw,odczy nie tylko„ krokody-
la, ale nawet... żaby. Jak mów:q m:ej 

DOOKOŁA $WIATA BEZ PASZPORTU scowi obywatele wszystko, co v, rze:e 
tej było żywe wytruło tamtejsza m,e-

Czy jesteś spostrzegaw.czy·?,. ,; 
-- -- I Ruch w kanale przysparza wiele klo

ootów cdrninis\rocji, pilotom i techni
kom, po11,eważ w urt.ądze-n icch tego 
szlaku, pozo drob!ozgami, n'C się n:e 
zm'enilo od dnia otworcio dro~,. to 
jest od roku 1914, o tonaż, rozmiar 
i liczbo jednos'.ek wuo,lt ponad lłrytrzy-

W podróż dookoła świata możne z czornIa i inne kolbuszowskie zoł(lody 
powodzeniem wybrać s,ę bez poszpor- przemysłowe. Z istot żywych spotkać 
tu, c co najważniejsze bez dew'z. W nad Nilem można tylko .. , krowy i ewen 
czasie jej trwania w ciągu kliku qod:-:in · tuoln:e miejscowych fellachów, czyli 
zwiedzić można będzie Kanoóę, Mos- pasących je pasterzy. 
kwę, Kijów, Ateny, Rzym, Wenecję, Nie ooodol Kolbuszowej zna,duje slę 
Ukr<linę i Betlejem nie wydajoc no to takie M0

orze CzerNone oraz lo:ne wyd
~i pół cento. _Jest to _po prostu mcz- mv pustynne Jeszcze 15 lot ternu w tej 
l1we, diote_go,I ~e wym;en1one słynne okolicy by/o blisko 3 tys. ho lotnych 
m1eJscowosc1 ezą w qron,coch nosze;io p;asków. Teraz teren ten pc-przec;nały 
kraj~, Mało! Sqsiodujq z sobą praNie p.:isy Z;elen,, gdzie rosną już drz.ewo 
o miedzę. i k~rnwy, które zohamowa!y wę:lrówkę I 

wyom, 
SKĄD WZIĘŁY SIĘ TE, NAZWVł • f\lo zako1iczenie warto wyjo~r1ić clia-

Wenecjo jest przysiółkiem Lecka. Jej 
mieszkańcy moją op!n:ę pogodnych i 
spokojnych. Skąd wzięło si~ t<lko naz
wo? Jedni mówią, że w czasach gdy 'Jl 

Europie szalało cholero w te stro:iy 
ucieksJ!i ludzie ze ~ląsko, B eszc.odów 
i Litwy. Wsród wędrowców był a!o
wiek o nazwisku Wenecjo i stąd wnęto 
się to nazwo. N..:,tomiost inni twierdzą, 
ie w XIX' wieku jeden z mieszkańców 
tej okolicy przebyv./oł we Wtos,ech. Po 
powrocie zakochany w Wenecji posta
nowił nazwać swoją wioskę tym imie
niem. 

A qdzie w naszym kroju lei, Rzym? 
Znojduje się - podobnie jak Wenecjo 
- w gminie Chmielnik w woj. neslow
skim. Polski Rzym - w pmiciwi>?ństw e 
do tego w stonecznei Italii, który zaj
muje siedem wzgórz, rozciąga sie 1,0 
pięciu pcqórkoch. W r,oszym Rzym 'e 
nit, wybudowono od lat oni jednego 
nowego domu; młodzi wyjechali c!o 
pobliskich fabryk, starzy mieszkańcy 

„wiecznego miasto" n:e dbają o swój 
gród. Dawniej odbywcły 5;~ tu cdpusty 

i jarmarki. Zgodnie z tradycją w drugi 

itne panie 
ł'o:nie domu czQśc1eJ b:orq ~!e do 

bic:a niź ich mężowie - twierdzą ze 
i:hodnioniemieccy psycho.lodzy. Stw;er 
dzili oni ponadto, że na 100 ma!
źeństw, 16 uprawia w RFN regularną 
bijatykę. 

cze'.)o w w,::;j rzeszomkim znajduje sie 
t1·1e m'ejscowoki o nazwach słynnych 
: egzotycznych m;ost, rzek i mórz Po 
pr,:'~tu p.r„choczq one z czosów kiedy w 
poszuk:wan:u cblebo tamtejsza ludność 
r,,c,~::iwo wyjeżdiota za granice;. Po oaw 
ro~ie n:ektórym emigrantom udało się 
przer1iesć nazwy no swój rodzimy teren 
- i sq or,e w tej chwili nozwarni of,. 
cjalnymi, obowiązującymi w sposób l 

urz~dowy. KAZIMIERZ PRZEZDZIECKI I 
GŁOWA, GĘSI, GITARA, GANEK 

GóRA, GARNEK, GNIAZDO, GLAZ 
GRZYBY, GAŁĘZIE - oto prawidło
we rczwiqranie nastego rysunkowe
go konktJrsu, sprze..i tygodn,o. 

\V tym tygcdr.iu nag,·odę wylos<>
wał ncsz Czytelnik ze Sztumu, Arka, 
diu$z Kościański, 1am. pny l1I, Mic
kiewkza 54 ·1. Secdeczn 'e grotu lu je
my wygranej i p•vsimy odebror; ją 
u dzioie, administracyjnym „Wie
n om Wybr1eża", poic. rw 213, 
Gdonsk, Targ Drr>!!wny 3/7 w godz. 
1t - f 5. 

p,zyp<>m\namy, że w tym tygodniu 
nogr~ą by! o;x:i·rot , fo~,o,graf1c?ny 
,.Arni. 

Dziś zamieszczamy ko'ejnv rysun'!llc 
zagadkę, no którym prosimy od

szukać 10 ueczo.,.mików roi:poc?y:ia
jqcych ~,e no li\e•·ę „K". Kio je od
n<.1jdz!e , nade:ii,a do naj~iiższ!!!go 
cz·Nortku p,'Owidlow-,; rozwi<pan 'e, 

1 t.,.n weźmie· udziol w losOl.-&·niu na
grody. 

Przyl),om ;nemy 1'>tJH od·,'łS · .,w.,,,. 
:zór Wybruio" - eo-,S.f Gdcmn, 
skf)'tka pout. nr 1&5. 

molość kona/u. I choć pnej~c1e statku 

Fot. M. Zan:ecki z Atlantyku no Pocyfk, bqdi no od-

fil&& HIR 

Ukradli. . ." płyty 
do studzienek 

Przechodnie i kierowcy samocho
dów w sycylijskim mieście Kctanio 
ostatnio zmuszeni sq poruszcć s;e 
nie w linii prosteJ, lecz zyqzokomi. 
Przyczynq nie jest bynajmniej 20-

chwionie rcwnawogi Koloiiczyków, 

lecz kikt, ie w nocy z piątku no so-
botę nieznani sprawcy s:..wdl1 w mieś
cie 148 metolowych pokryw do stu-

wrót, kcsztuje •Jrmotora k:lkoncście ty
s;.ęcy dolcrów - kona! jest nadoi 
otrokcyjną i tonią w poróvman:u z, in
nymi drogą morską, dlot-ego Ponam
c1.y,cy od dłuższego czasu rozwoiajq 

W !21:'t.WWW~·-

Rekord 
• opow1a a 

dowcipów 
Emerytowany pielęgn1orz, Duńczyk 

dzienek kanaiizacyjny:::h. Mag11us Jense11, pobił ust<mow•ony po-
Policjo, kloro podjęła dochodzenie przedn.o przez Ameryko!'lino Bobo 

Char!o~o rekord opowiadania dowc1-
w tej sprawie, n,e ma nadziei no od- pów. Arr,erykani!'I opowiodoł. je przez 
nalezieniµ, skradz,ony_ch pokryw. Po- 24 gool. i 5 mi!'l., nctomiost 60-letni 
dejr1ewo, że noty:::tim1ost został, Dur1czyK przez :;,4 godziny_ i praw'e 30 

t · · , · .. 1 · f . f minut. Dowcipne krasomo·.vst\/;o kon-
prw_ op1o~e w JOK1eJ_s n.o P.J oorycz-, lrolowcme było przez 8 sed1'ów, o dzio 

, ce I znoJdq $:ę wkrct(.e no rynku JO- Io s;ę to w jeónej z jut:ar.dzk eh ober-
·[ ko surowiec. 1y. 

Dewizy za aszt y 

Istnieje dużo róinych sposobów, by się dosiać do słynnej Księgi Rekor
dów Gui,,assa. Pascal Vincent :t Paryż a' na •przykład• próbuje pol!sić rekord 

Na ko-pe!"Ci$ , i:m:,,imy dop,!Soć :, 
\-łci, jeste; łf)Ołlnegowca, '7, 

Od ponod 1 O lot powcfoej pozycje 
<!:ksporiowo prrE-ds1ęb,orsi\l:a handlu 
z'-'lgron-icz.nego ,',Hortex-Polcoop" sta
now'a kaszlOP'f. Susz ze św1eż·tch kasz 
tonów jest bowiem ceri ionym na zogro
n,onych rynkach surO\vcem dla prz~
mys/u fom,c:::~utycznego. Polsko dzięki 
w'eloletn·m ooswiodcz'!!-n;om w zbiorze 
i suszu · ka sztonów zdobyła już s-ob-ie 

powożnq l)<'IYcję no zachodnich ryn

kach joko dostaw~a teqo surowca, za 
który· 11z-,,skujemy t\-otun\owo 1<1oczre 

W tym roku „Hor-:ex-Poic0<>,-,'' rr.o 
Hoegó!:.;e dmo ofert od zog on,cz
nych -odb!Orców '10 zo~up kosztono¼e• 
go ~US7lJ. Aby je zreoli1owoć potrzebo 
j:.>dnok zintensyf ,i<ować w obecriyin se
zonie zbioru kasztanów jet, sk11p. Obo
wiq1ek t~'1 s;;oczyv,u no wszys:kich 
gminnych spółdzie lniach w k,aju, które 
poc2yni!y już odpowiednie zabiegi orgo 
n izocyjne. Ce:-!!!m 2oś 1w'eksten :o zo in 
te~esow<lni<:J 1b:eraczy dosiowq kaszla
nów d,o p1,1nktów skupu podnie,;ono 
cenę slwpu do 3,.5 zł zo 1 kg i\Yieiych 
kasztanów. 

DZIENNIK ROBOTNICZE 
SPOŁDZIELNI 

WVDAWNiCZEJ 
PRA A-KS Ą KA-RUCH" 

WYDAWCA: RSW „Prasa-B.ai~t· 
ka-Ruch", Kombinat Wydawniczo• 
-Kolpnrtatowy. 80-958 Gdańslr, ul 
Tkacka 9 (IO. 

REDAGUJE KOLEGlliM, 
lłEDAKCJA - Gdańsk: Ta:-11'. 

Drzewny 3(i 
Na„ adres pocztowy, 

,,Wieczór \\'ybrz.eża" 
Gdańsk: !O. •krytka 
nr 18. 

TELEFONY• 

Red:łkCJ.l 
_ 110- ~5a 
pocztowa 

31-11-24 - red naczelny l ar.l.re-
tarlat 

31-42-10 - z-ca red naczElnego 
31·96-14 - sekretarz red;;J<cjl 
31-92-31 - dt.. ekon.-morsld 
31-51-65 - dz k:ulturalny 
31-27-~9 - dz. miejski 
31-85-05 - dz sportov.~ 
:H-55-42 I 31-00-31 - dz. lącznośd 

& Czytelmkam! - przyjmuje in• 
teresantów w godz. 10-1.2: praw
nik we wtorki w godz. 15.30-!6.30 
i sotioty W godz. 12,30-13.30; dy
żurny publicysta w środy I piąt• 
kl w godz. 1;1-1e 

31-50-41 - centrala - łączy re 
w,zystkiml dz:iali;mi 

20·60-48 - przedstawlc!d 11' Gdy• 
ni, ul. 3 Maja 27 /31 m. 6~. 
OGŁOSZENIA PRZ.\iJMUJ.\: 
Biuro OJlo,zefl - Gdań~k, Tar~ 

Drzewny 3/7: tel Z!-35-80: czyn· 
ne w godz 8.30-14.:l(I. w sobot~ w 
eodz. 9-12. 

UPT. Gdynia l, ul. 10 Lutego 10: 
tel. 21-75-79: w godz 10-17 

UPT - Sopot 1, ul. KościuS%1!:l 2, 
tel. 51-17-84; w godz 10-17 soboty 
10-17. 

UPT • Gdailsk ,. Wruas,:c,:, .111. 
Grunwaldzka 108; tel 4l·S!!-31; w 
godz 3-18. 

WUP· Gdańsk, ul . Długa 2~n&; 
t el. 31-80-84; w godz. ł-20. 

PRENUMFRATA1 roczna - ~1: 
zł, półroczna - 156 zł, kwartalna 
- 78 zł, rnlesh::czna - 24 zł. 

Nr !ndel<W 350!5 

lam. :2566 - J-7. 
t.e 

siedzenia w wannie wypełnionej... k• czupoml CAF - Keystone 

ZWONEK telefonu przerwał dźwięki 
nokturnu Chopi-nc. Simon · Berish 
odszedł od pionrno i · w drodz-e do 
kuchni zop::ilit cygaro. 

Jakiś głos z cudzoz1emsk·,m ok-
centem rozpoczął rozmowę; gdy 

Scrish podjął słuchawkę. 
- Pon mnie nie zno. Czy po!iodo po,n bentleya 

w kolorze bieli gołębiej? 
- fok, ole ... 
- Jokiś deteldyw; z' Richmoi,d ~ krąży \\'()kół 

i przygląda się wszystkim · bentleyom o gołębim 
kolorze. Był przed chwilą, tutaj ... dowiodyv.'CJł się 
o najkrótszą d-roge do pańskieQ<> domu. To ma 
coś wspólnego ze imierteln)m ,,,rypodlciem tom 
w górze, ucieczka kierowcy i tok dolej. Pomyśla
łem sobie, że to pono zainteresuje ..• 

- Dlaczego pan pornyilo/1 ... 
Ale ten c1low:ek jui odwiesił słuchaw·kę. 
Berish stoi zamyślony obok stolika t · telefo-

nem, Zgasił cygaro. Trzy mi11uty później wypro
wadzi! bentleya z goroiu i pojechał w kierunku 
na wchód, 

Gdy Berish wrócił po trzech kwadronsoch, so · 
dd że zobaczy no schodach przed d<>mk,em 
czekcjącego na niego detek~ywa r Rich1T1ondu. 
Ulż1•ło mu, gdy nikt r,o tiieg" nie czek('!!. ,z be'l 
tleya skopyv;ola jeszcze wodo, gdv 1amy~ol drzwi 
gorai:u. Wiośnie znow usiadł przy piooin'e, gdy 
rozległ się dźwięk gongu u drzwi, Przy siklonych 
drzwiach stal mężczyzno, Berish przeczytql wizy
lówkę, którą podoi mu przybysz, potem dopiero 
szerzej otworzył dn:wi. 

- Porucznik-detektyw Wendeli C. Hoyc:c , pro
sie wejść. Czym mogę pcrnu służyćl 

Detektywowi n'e bardzo było pilno.• Sto'lat 
w przedpokoju i spokoj,11e oglodol p~rskif.?: dvwc
ny, wc;rtościcwe rzymskie amfory i pianino, które 
zobaczył w pckoju obok. 

- Jest pan lekarzem, mister Berishf • 
- Doradcą fi11onsowym, Pon szuka lekórzc'Z 
- Szukam człowieka, który posiad<i go!qbkowe-

g,o bentleya, numer EGR-5457, 
- Rysopis mojego somochodu .. 

- Te11 samochód w goro±ui Dlaczeg-o kilko 
mionu! temu był po" 1 wozem na myjceł 

- Usiądźmy. Czy ist,nieje porogr<1f prowny zo
broriajqcy mycia brudnego samochodu·? 

- Nie czytał pon przypcdkowo o irnoertehym 

vvypodku i Kierowc:o ooield. Tc· było -., Ricllmo::d, 
dv,,,o dni temu późno wieczoY•m. Nia było iwiod
ków. 

- Tak, słyszałem o tym. Skąd pcm w~. ie. by
tem na myjce? 

- Bo podążyłem za panem. Prz~d tyrn 1<1dzwo 
n ,Iem do pana, •chciałem :roob5envowoć pońtkq 
eckcję. Reokcjo była pierws1orzęd110 ..• a t d<o· 

bnych odprysków l<lk1eru no m<ej~cu wypod«u 
możemy wnioskować, ie wypadek spow,odo-Nr:,I 
~ntley o gołębim kolor1e. No, j,,k .... n~ ,.,. 
chciałby pon otwo<2yć s-go goroi\łł 

Z teki 

A. Hitchcocka 

Beri„h p<><ljąl 1-e stolil<a wiryt6vił!:~ r>Hf!9o p· 
c,a. 

- Mały jest iwiot. Z W&nci<llł,e:11 C. H<iycey 
chodziłem na uniwersy<et. ·Ti,roz on jf'st wysol(im 
oficerem policji. Prac;;je '-" wyćlz,010 narkotyków. 
Z-Otem rxin nie jest Wencleilem C. HoyC<!lf, Kvn 
pa-i j<'!sH 

Jeśh ten r.i,e,co pvlclloy mę.icZYZi'IO z<:miełiO!<,oit 
s:ę, nie zdradził sic. Być może orlw09i dooowol 
mu pistolet przy pasku. 

- Jestem pryvvotnym ~ektywem. 
- Pońska l~gitymocj~. pro~rę ..• 
- Nie mam jej przy .obi<!. 
- A może JQ ponu odebronof &o jut ffll 

podał s ę pon ro of:cM"O ~kji; Albo mot~ 
powodem byt szonioH A jokq g erk"l g"0 pon 
tero z? 

- 2adnej gierki. Znalem tę kobiete, któro 
zostało przejechana. Znołern jq bcrdz,, d.obrz~. 
Chcę pochwycić tego św,ntu<:ho, ~1óry ma jej 
źyc,e na twoim sum,icn,u. Chcę go uch•,vycic;, 
zanim zlop,e go policja. Mo?e mi pon teraz po
wiedzieć, dlaczego ·00914! :roprognql l'<J<II 11mtć 
swój w6z1 

Berish uśmieckinqf ti~ ~~o 1""'1lcmla-
- Powiem to p<ll'lU, choi:io:ł ~ pon<' "!e iJ. 

!X'Wionrt0 obc~xił, ~nt\ey jcłł 1.~tc•swclrie ao-

l"!ljestroNCny. n<1 moj,e "mwi;ko, w r2eez'("A•i$t<>Ści 
jednak jest 110 1cmod1ó-d rrioJe. żony. Wczoraj 
po!edafo nc u.Mop do Euro,py. Po10 tym jest 
o,,c r,,cjl>cm:l.llej por«olnym i ostrożnym kierowcą 
jokiego zn<Jni. Aie w moin, l<łWOO?ie nie ryzykuje 
si~ n;,tp,c:,:-zebn,~. wl~c pomyślałem . ,;ob,e, te 
J-,piej bP,dz;,r ... pon 1-owmie? Mo.Htw<t przect~i 
było, że policja rze,:zywifoie. było w drodze. 

Przybysz s!onąi. pnyjorr>:e gł.ową. 
- N:f!'l.l,c odpow,~di. Ale nie był~l>y laki~ m-ot

t)l!,le, ż~ pmhko żono w osm\11I czwartek, doklod-
11,• o póln«:r pneJe-łdiola pne-1 Richmond! 

N"ł.!'fflotll'ffl', Morisa -co wiec1ór pook•uolrue 
,., dwud1ie!llej crrvg;ej ici7:-e do łóżko, Czy mogę 
p<J",tj zaproac,r,o-..,_,ać clr,11~<1, m:s,M? ... 

- Buck. 8•J,ck Surt#J'P.s. Sz~odcs i lod, prosr,:. 
Puy~owujq,c dw-0 &inki, Berish odwrócił qło

W't d,o 1iedz<1c~<> 10 ni-m gościa i zopytot: 
• - N~cli l)(ln pqni11, mtster Bud:, co pon uczy
r.i, Qdl «irn.iko po.n t~g,o m~żczyznę, lub kob,e
lą~· Morn no myśli !.IY~>'ł.i'C~ wypad-ku,,. 
. - To xo!eży, Obróbio eil!tra, Qdy będ:i,e fo 
męiayzno. J~ill.i 1oś bedzie to kobieto.,, - Ob-
1,rcl' lubiefo~ g-rube worgi. - A j<iś!i beozie t-o 
szczególnie :romożna o,abo... Io być: moze 
pomyś;afu)'rn ·o m<1lym :nte~e\:e. 

Surtci,s . roześmiał si,: toit gloi;no, te· B~mh 
obowiał sill, ie je-90 ut-.Ie.zr.e z~by lodo moment 
wypo-d!"!ą = stół, 

- A zrf)sz.tą ... - dopowiP<liial Surtees, gdy się 
U5pokoił - gdy poclqiolem 20 ponem do myjki, 
wtnymoł ,i1 pon P"71 hołdzie no śm:eci, ta'Tl: 
g<lr:e 'l.fośn,e \1ty'2lod10 si1>; dro9ę i jui od I: lku 
tygodni wyła<lowuje ''Ił iwiir. WyjqJ pan ~ z 
uogoil'li1<.n, n-ie 11109łem dostrzec co to było." 

- To b',4y dw,ei worlti nc o<lp<1dy. Ze, utuctn«• 
ge. M<!l$ri<lki, ci-,:i1ici gotvMk do trowy, odp<1dów 
..,-od~h · ty,m P<>dob,,y,c;h. 

- Od kiedy domy oportomeniowe po~i<ldajq 
ogród~,. ktćri!> p:elęgnowor.e sq przez m,eszkoń
ców! Czyi n,~ sq od tego specjv,lni ogroch'cy? 

'- Przecież n:,e mówię, że w tych workach no 
odpady była trawo i oopody z ogrodu. PoN,e
działem tyl·ko, ze są '(fo tego c1:lu. 

- A co b)"o w ~rodku? 
- Jeśli mi pen obieca nikomu o tym nie mó-

'"'!Ć: moja żono Moriso. 
- N:e! 
- Jed-nok tok Tok ery owok plonc.w~lem 1.de-

ponowoć jq t<lm w nocy, A,fl po pańskim tele-

f.-:mi• i v1<>~c m,c.i:liwo~ci <Xl·1;1e<l1!n po1;,cji.. 
A o:,o jui 1~ioia w boqoin1ku bent iey,'l ... lok 
w,ęc zod11ołołem juz kilka godzin wcześn;ej. A 
iutrc rono buldożery za~ rv10 jg iw,ren1. 

- Ale pc;.<,iedz,oł pon pr7.eciet, Z'! ona je~t 
w Eu,opie ... 

- Tok sądzci v.sry~cy no~i p-rzyjoc·ele, 
- Dlaczego pon? ..• 
- Moj<l g,'O no pianinie p!"zyp•owi<iła jq o bóie 

głowy, moje cygaro były po,vodem jej ko>Tlu, 
nioje duie dochody doprowadz.oły jq do mdłości. 
N:eoch pon to noZ)"A'CJ eutoncizjq. 

- Poiicja nozv,·,e to inaczej. Niech pon J:)<>· 
ducha .. , A.le to v.-hi~ky je~t mocna, nawet potęż
";e m'<'.)Cf'a. W jcki sposób pon ... hm ... pozbawił 
ionę życ1<l? 

- Trucizna. Trochę tru,cimy w napoju ... - po
wiedllol Berish, idąc do kuchni. 

Gdy Surtees spróbował powstoć, pokój zowi 
rowol mu prz<'ld oczami. W głowie jego zaczął 
s:, p:-zybierający na sile uum. Ale nawet w tym 
51"\Jmf<! rejestrował je5zcze słuchem osobl,wy 
szelest i wed:iol. ie Berisfi r~npo'.Ściflrol clW<l w-;>r
ki 11G . śmi~i z cieikiej, trt~c:111ej l0t•ri, .• 

JOHN H. OIREKX 
TLUM.: JAN NOGAJ 

moż1iwo5Ć b:ido,vy ró..,rolegl('go szc
ku, bez śiuz - kenelu no poz om 
rnorzo. 

Dla sympatyków 

, ,Sierżanta Andersona" 

Znana z cyklu filmów krymincinych 
„Sierżant Anderson" amery]$ańsko ok 
lorka Angie Dickinson podczas poby 
w Londynie, gdzie odbyta się premiero 
jej najnowszego filmu „Dressed to Kil, 

CAF - AP 

-·-·--·-·-·-·-·-·-·-· .. ·-·-

NA NIEDZIELĘ - 12 poidtlerniko 

BARAH (21. 111 - 20. IV) 
Spotkonie ze starymi przviació!

mi dostarczy Ci w;<;:cej svmpatycz-1 
ł nych wrażeń n,ż przypu5zczosz. • 

BYK (21, IV - 21. V) 
Bedz;e wiele powodów do zodo-1 -

wolcn a z rac pcrnyślr,eąo układ 
spraw zr.wodowych I osoo·stvch. , 
BLIŹNIĘTA (22. V - 21. VI) I 
Dawne przcżyc o wc1oż prz~szko- j 

dzo q C w ob C"ktyw'1eJ c~enie tn., 
rażniej,;zości. Czas s ę wr.,,r, e 
otrzosnąć i por,vślcc o p 1 zyszlaśc1. 

l!AK (22. VI - 22. Vii) 
Przed Tobq pore n,ęczocych dn,, 1 

które jednok dodzq Ci sporo zo
dowolenia. 

LEW (23. VII - 22. VIII) 
Trochę rozwag w słowach nie 

zaszkodz • Ne wszyscy majq po-: 
czuc e humoru. I 

PANNA (23. VIII - 22. IX) , 
N,epok ói jf'st rwo im żyw'ołem.I 

Potrzebo Ci jednak chw•l1 wytchnie
nia dlo uporzodkowon1a za,iedbo
nych nieco ~praw domowvrh. 

WAGA (23. rx - 23. X) 
JeL no n1copa•r1ne sław", to iesr ł 

cze n e pow od OL'Y zroż se do, 
koqoś, klo C1 nap awdę Jest od- I 
danv. ' 

SKORPION (24. X - 22, ).1) 
M,le zoproszPrie będz e zopaw,e

dz,q udoneqo wieczoru. 
STRZELEC (23. XI - 21. XII) 
Adoracjo i dowody sympatii w! 

czosi'e toworzyskicqo spotkani of 
sprawia, że pociuiesz się jak rvbo • 
w wodz,e. 
KOZIOROŻEC (22. Xll - 20. ł) 
Powodzen!e Two,ch plonów zclc

ży od stanu Tweqo ducha. Dba/ 
w i.,-,c o dobre samopoczucie. 

WODNIK (21. I - 20. Il) 
N iespodziewany zwrot w spra

wach osobistych spraw Ci milą 
niespodz1anke. 

RYBY (21, li - 20. Ili) 
Zbyt nerwowo reocw esz na dro

bne niepowodzenia, zamiast prze,ść 
nod nimi do porządl<u dziennaao. 

··--·-·-·- .. -·-·--·-·-·-·-· ... 
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